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CZĘŚC URZĘDOWA
Według doniesienia c. k. Starosty w 

Zbarażu z 21 lipca b. r. 1. 5156 skonstato
wał tamtejszy weterynarz powiatowy księgo- 
susz w Kołodnie, miejscowości położonej w 
państwie rossyjskiem a oddalonej od granicy
0 6 kilometrów. Z tej przyczyny został u- 
stanowiony w myśl §. 6 ustawy z 29 lute
go 1880 Dz. u. p. 1. 87 20 kilometrowy 
okręg zarazy, do którego wcielono następu
jąc® miejscowości: 1) powiatu z b a r a s k i  e- 
g'<: Czernichowce, Werniaki, Bazarzyńce,
Hrycowce, Kretowce, Tarasówka, Wałachów- 
ka, Załuże, Dobrowody, Netreba, Stryjówka, 
Hłuboczek mały, Kapuścińce, Krasnosielce, 
Roznoszyńce, Zarudeczko, Berezowica mała, 
Iwanczany, Ozumale, Nowiki, Opryłowce, 
Zarubińee, Iwaszkowce, Kurniki, Kobyla, 
Łubianki niższe, Dobromirka, Huszczanki, 
Obodówka, Łozówka, Terpiłowka, Łubianki 
wyższe, Hnilice, Hniliczki Jacowce, Kleba- 
nówka, Lesieczyóce, Palczyńce, Suchowce, 
Hołoszyńce, Klimkówce, Koziary, Nowesiożo, 
Korszyłówka, Bogdanówka, Medyn, Pieńków 
ce, Prosowce, Skoryki, Worobijówka, Szelpa- 
ki, Szyły, Kujd»ńce, Romanowesioło, Ochry- 
inowce, Sieniawa, Sieniahówka, Toki, Hoło- 
tki, Koszlaki, Zarudzce, Maksy mówka, Zba
raż stary, Zbaraż miasto i Białozórka czyli 
Szczasnówka; 2) powiatu t a r n o p o l s k i e 
go  następujące miejscowości: Szlachcińce,
Bajko wce, Mszaniec, Ditkowce, Obarzańce, 
Zarudzie, Jankowce, Czernichów, Małaszow- 
ce, Ichrowica, Hładki, Hniliska, Iw&czów 
górny, Iwaczów dolny, Hłuboczek wielki, 
Czystyłów, Dubowce, Stechnikowce, Kurniki
1 Łozowa.

W tych miejscowościach obowiązują 
po.at*now)»pk §§. 12, !4 i 97 wyżej pcWo  ̂
taflej ustawy i rozporządzenia ministeryahie- 
go z 12 kwietnia Dz. u. p. 87 i 88.

Ponieważ według jednobrzmiących spra
wozdań weterynarzy powiatowych księgo- 
8<isz wzdłuż granicy powiatów brodzkiego, 
zbaraskiego, skałackiego, husnatyńskiego i 
borszczowskiego w państwie rossyjskiem w 
Zatrważający sposob się rozszerza, przeto 
Powiększono asystencyę wojskową, przezna
czoną do strzeżenia granićy tutejszem rozpo
rządzeniem z 8 lipca b. r. J. 38.848, zarzą
dzono w myśl §. 5 powołanej ustawy desin 
lekcyę osób granicę przekraczających, o

których wiadomo lub domyślać się należy, 
że były w miejscach zarażonych lub stykały 
się ze zwierzętami lub z przedmiotami, wy
mienionemu w §. 1 tej ustawy i polecono, 
by ograniczono wydawanie przepustek do 
Rossy i tylko do przypadków nieodzownej po
trzeby.

Według telegramu c. k. Rządu krajo
wego w Czerniowcach z 23 b. m. 1. 2803, 
został tąmtejszy zakład kontumacyjny w No- 
wosielmy zamknięty w skutek znacznego sze
rzenia się księgosuszu w Besarabii

Co się podaje do powszechnej wiado
mości. >T .

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 25 lipca 188C.

CZĘŚC IIEURZĘDOWA
Lwów, 2 sierpnia.

Serbia usprawiedliwia swoje przy
gotowania wojskowe w sposób, który 
wymownie charakteryzuje stosunki pa
nujące na półwyspie bałkańskim. Przy
gotowania te nie są skierowane prze
ciw Turcyi, nie mają nawet żadnej 
dążności zaczepnej. Chodzi tu tylko o 
przestrogą dla kochanych sąsiadów 
Bułgarów, którzy okazują apetyt na 
ter toryum przyznane Serbii w tra 
ktacie berlińskim. Chociażby tłóma- 
czenie to nie było zgodne z prawdą 
i Serbia rzeczywiście przygotowywała 
się w innym celu, to zawsze to pod-, 
*;f.i9K*nie zaborozyeb. zaoRciauek *>«•?- 
gary i wobec całej Europy rzuca wie
le św iatła na sytuacyę, bo wykazuje, 
że między Serbami a Bułgarami nie 
istnieje bynajmniej taki stosunek są
siedzko-braterski, jak przedsławiają 
słowianofile. Bułgarowie rzeczywiście 
niepodobni są zupełnie do tych parja- 
sów, którzy w r. 1877 według zape
wnień rossyjskich błagają tylko o za
bezpieczenie egzystencyi ludzkiej. Gdy
by im tylko o to chodziło, powinniby

dziś być narodem najwięcej zadowo 
lonym i najspokojniejszym w świecie, 
gdy tymczasem rzecz się ma przeci
wnie. Ze wszystkich księstw półwy
spu bałkańskiego Bułgarya jest czyn
nikiem najniespokojniejszym, bo naj
więcej myśli o rozszerzaniu swoich 
granic od strony Turcyi lub Serbii. 
Swoją drogą Serbia także nie grzeszy 
wielką skromnością, bo gdyb" tyl
ko otworzyły się dla niej'' na mniej
sze widoki aneksyjne, nie spieszyłaby 
się tak bardzo z usprawiedliwieniem 
swoich zarządzeń mobilizacyjnych.' 
Druga sąsiadka Serbii, Czarnogóra, 
także nie jest przejęta wielka miłością 
dla Piemontu południowo-słowiańskie- 
go. Między Serbią a Czarnogóra ist
niał już w r. 1877 antagonizm ukry
ty, bo oba księstwa chciały się na
wzajem wyrugować z pod protekcyi 
Rossyi i oba miały pretensye do naj
większych zdobyczy terytoryalnych, 
nawet do pewnej supremacyi polity
cznej nad innemi państewkami pół
wyspu bałkańskiego.

Gdyby wszystkie te państewka 
pozostawione zostały sobie bez żadnej 
kontroli ze strony Rossyi i Europy, 
gdyby pozwolono prowadzić im poli- 
tykę taką, jaka się im podoba, mieli
byśmy może w krótkim czasie helium 
omnium contra omnes. Trzeba bowiem 
jeszcze i to dodać, że w gro wchodzi 
Rumunia; któro ołuszuio ./ie dc w>;raa 
wszystkim trzem państewkom słowian 
skiin i w zamian otrzymuje od wszyst
kich już nie objawy nieufności, lecz 
wyraźne dowody niechęci. Gdyby Ser
bii i Bułgaryi pozwolono rzucić się na 
Rumunię, zapanowałaby chwilowo zgo
da między obiema współzawodniczka
mi, ale za to później przy podziale 
zdobyczy jedna prześcigałaby druga 
w chciwości i zazdrości. Wychodzi to 
na korzyść Rumunii, daje to jej pe-

,)9daur(N«w» in«;raty obliczają gig po 7 centów 
lijlłrcjazowe po *> et. od miejsca jednego wiersza.

lTss»r#‘.7  przyjinnją w Anstryi i Niemczech 
■syszystkie sgenoye anonsów; we Franeyi w Paryżu 
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wną gwarancyę spokojnej egzystencyi.
 ̂ Widok tej zawiści pomiędzy fa

worytami Rossyi wychodzi także na 
korzyść wszystkich, którym interes 
każe dbać o utrzymanie status quo na 
półwyspie bałkańskim. Najpierw bo
wiem sama Rossya nie może się zde
cydować, komu przyznać ma pierw
szeństwo w swojej łasce a powtóre 
państwa, które dawniej idealizowały 
w swoich wyobrażeniach księstwa 
słowiańskie na półwyspie bałkańskim 
i popierały je w r. 1878, niezawodnie 
nie tak prędko dałyby się po raz drugi 
zentuzyazmować dla sprawy tylko z da
leka pięknie wyglądającej. Widać to 
także ze stopniowego upadku filhele- 
nizmu na Zachodzie, chociaż Bogiem 
a prawdą Grecya całkiem niesłusznie 
cierpiałaby za to, że Serbowie i Buł
garowie rozwiali ten urok, którym 
Rossya w r. 1877 otoczyła sprawę 
ludów bałkańskich. Grecya w arta wię
cej niezawodnie pod względem polij 
tycznym aniżeli Serbia i Bułgarya 
razem wzięte a tymczasem dziś nawet 
Włosi, tak oddani jej do niedawna, 
wyrażają się ozięble, nawet lekceważą
co o Grecyi. Dla panów Greków—mowi 
Italie — nie mogą Włosi wystawiać 
się na żadne nieprzyjemności, bo lu 
dność włoska w 3/4 nie wie nawet, 
co to jest Grecya.

Jaka szkoda, że Turcya po kon- 
gjcsii-! berlińskim nie- zdobyła się na 
żadną próbę regeneracyjną. Gdyby 
jedną tylko poważniejszą reformą prze
konała była Europę, że na prawdę 
chce się poprawić, że chce i umie 
przekształcić się w państwo dobrze 
administrowane, dziś jeszcze mogłaby 
windykować dla siebie stanowisko 
żywiołu politycznego, powołanego na 
półwyspie bałkańskim do pewnej su
premacyi i roli konserwatywnego 
czynnika.
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(Ciąg dalszy.)

VI.
Wśród dzikiej , romantycznej okolicy, 

górzystej ale niealpejskiej, znajduje się har
dy przylądek West Point, sterczący 150' po- 
ń»d poziom Hudsonu. Szczyt jego przedsta
wia się w kształcie wyżyny równej i uro
dzajnej , a pełnej wspomnień i dla Amery- 
rjkah i dla Polaków, mianowicie zaś dla au
tora tej monografii, który nigdy nie zapo
mni ani pięknej akademii wojskowej, na tej 
^ ż y n ie  umieszczonej, ani też gościnnego 
“apelana, który go oprowadzał uprzejmie po 
górach i ruinach uświęconych pobytem Ko
ściuszki.

Urocze to miejsce ten W'est Point I Tru- 
. 0 się oderwać od nic-go, chociażby nas don 

to® wiązały historyczne wspomnienia, bo czy 
to z malowniczej rzeki, płynąeej około niego i 
W wielu względach od Renu piękniejszej, czy 
toż z otaczających to miejsce gór, p>?' 
rzących się coraz wyżej aż pod same obło- 

^idz, ma przed sobą najpiękniejsze utwo- 
y amerykańskiej przyrody.

^  Na wyżynę wjeżdża się ślimaczą drogą.
loskę złożoną z koszar i z domków rozmai- 

y®h rodzin, żyjących z okruszyn, jakie spa- 
al% z wielkiej akademii wojskowej na górze, 
( tawiamy w dole. Wyjechawszy naplateau, 
mzimy Bzkołę amerykańskiej Bellony f°.r" 
atoe miasteczko, rozrzucone na szerokiej

- owalnie. Wielkie koszary kadetów tworzą 
.ratusz. Laboratorya , szpitale, kaplica, 

o serwatoryum , domy komendantów i nau- 
zy cieli. przeróżne inne budynki, otaczają 

plac obszerny, zwany paradą Na nim mu
sztrują się szeregi chłopców w szarych, ob
cisłych kurtkach z srebrnemi guzikami, w si
wych czapeczkach i białych pantalonaeh. Są 
to przyszli oficerowie Stryja Sama, akade
micy. Kapela wojskowa przygrywa, a płeć 
piękna wysypuje się z domów profesor- 
i » * \  °torzymiego hotelu na krawędzi

skały, żeby kokietować urodziwych młodzień
ców na paradzie. Hotel ów stoi w takiej po- 
zyeyi , ze kamień rzucony z jego ganku spa
da prosto do rzeki. Jestto dom piękny, ogro
mny, bardzo modny i bardzo drogi, a w le
ci o przepełniony bogatymi mieszczanami New 
ior u , których wabi chłód wiatru , zawsze
knoTć^widok^0 *ej wyżyny, ipię-

W kierunku północnym widać wzdłuż 
rzeki skały malownicze i całą perspektywę 
filia't , miasteczek i flot, płynących z pro
duktami żyznych preryj zachodnich do ocea
nu. VV prawo, w lewo, ua północ i południe, 
widzimy tę samą wstęgę wodną i góry po
dobne do kopuł lub wieżyc świątyń, spię
trzonych na cześć Stwórcy. Śmiały kontur 
góry Independence, uwieńczony ruiną fortu 
Putinan , góry Redoubt, Sturm K ing, Cro’ 
Nest, Butter Hill Ud. spoglądają na nas po
nuro, a w lukach między niemi, niby w ra
bach czarnych, widzi się dalekie obrazki 
p y s z n e j  zatoki Newburgh i pięknie zago
spodarowanych powiatów....

Sama akademia, do której założenia 
przyczynił/ się także rady Kościuszki, za
w iera zwykle około 300 elewów, wychowy
wanych kosztem narodu — liczba zupełnie 
wystarczająca dla szczupłej armii tego szczę
śliwego kraju, gdzie podatek krwi nie jest

normalnym ciężarem. System nauk udziela
nych tutaj ma być doskonały. Uczniowie przy
bywający do instytutu po dość ścisłym egza
minie dojrzałości, odbywają kurs czteroletni, 
nim zostaną podporucznikami. Zarzucają tej 
szkole, iż edukuje swych elewów na pełnych 
arrogancyi arystokratów i pedantów, sprzy
ja ących przekształceniu Stanów Zjednoczo
nych w despotyczne cesarstwo. Zdarzają się 
niekiedy wypadki, rzucające złe światło na 
system karności w akademii, a że jej urzą
dzenie jest zbytkowe, dowodzi ten fakt za
dziwiający, iż utrzymanie każdego kadeta, 
nie licząc nauk, kosztuje około 1500 złr. ro 
cznie. Swoją drogą statystyka składa dowo
dy, że kadetów uczą także czegoś lepszego od 
suchej taktyki i matematyki, albowiem z kil
ku tysięcy elewów akademii, trzech tylko 
w dalszem życiu haniebnie się splamiło — 
jeden został skasowany za tchórzostwo, dwaj 
za zbrodnie. Natomiast wydała ta szkoła kil 
ku znakomitych ludzi, których pomniki zdo
bią „paradę".

West Point jest także fortecą wielkiej 
siły naturalnej, ale zaniedbaną. Każda góia, 
panująca nad akademią dźwiga gruzy redu
ty. Ńa przec:wnej stronie Hudsonu, na wy
spie Constitution . znajduje się także cytade
la. Nie byłoby trudno naprawić te fortyfika
cje i przywrócić temu miejscu jego dawny 
charakter jako klucza Hudsonu i strażnicy 
jedynej bramy z nadatlantyckiej Ameryki do 
zachodniej równiny.

Opisaliśmy West Point z roku 1878. 
lecz nie z tegoż roku w poprzedniem stule
ciu. Było ono wtedy dzikiem miejscem w 
ktorego okolicy istniało kilka lichych zame- 
ezków, z których dwa poddały sje bez wy
strzału armii Clintona. Nauczeni przykładem
tej kampanii W ash ington -i  kongres posta-

I nowil, ufortyfikować góry nadhusonskie umie
jętnie, a West Point zmienić w klucz po-

zycyi. W tym celu został teraz wysłany fran- 
cuzki inżynier Radiere, którego plany nie 
przemawiały do przekonania, gdyż nie licząc 
się z zasobami kraju i liczbą wojsk w nim 
operujących, chciał on zrobić wszystko na 
rozmiar europejski. Nie znał też języka kra
jowego i źle traktował mieszkańców. Ostatni 
też zarzut spotkał także gen. Putmana, ko
mendanta twierdzy. Pułkownik Radiere zo
stał wezwany przed kongres, gdzie się dnia 
11 marca usprawiedliwić próbował, aie nie 
przyjęto jego wymówek lecz zastąpiono go 
Kościuszką, który się już dnia 20 t. m. zgło
sił w głównej kwaterze Putmana. W tydzień 
później został Putman z kwatery usunięty, 
a zastąpił go generał Mac Dougall.

Przy inspekcji robót Radiera pokazało 
się, że były prowadzone bez planu i syste
mu — same się Jbudowały. Z jednej strony 
Hudsonu stał skończony „fort Eonstytucyi" 
a na szczycie przylądka zaczęty „fort Clin
ton". Robiono także olbrzymi łańcuch, ukuty 
z sztab żelaznych 2 i pół cala grnbości. K<»-‘ 
żde ogniwo ważyło 140 funtów i mierzyło 
2 stopy długości. Miał on zatamować żegln 
gę na rzece. Kilmi takich ogniw chowają w 
akademii na pamiątkę.

, Wszystko to musiał Kościuszko koń
czyć i uzupełniać a prócz tego przejednać 
rozdrażnionych błędami poprzedników górali, 
co mu łatwo przyszło. Był on jakby stwo
rzony do takiej misyi. Jego wrodzona łago
dność, takt i dar jednania sobie ludu, podo
bały się rubasznym, serdecznym pionierom. 
Zaczynał już płynnie mówić po angielsku i 
umiał się porozumieć z ludźmi, dostarcza
jącymi materyałów Zwykli byli mawiać, że 
dla niego nigdy nie braknie kłód, kamieni, 
wapna, choćby domy swoje musieli roze
brać. Mac Dougall był niemniej zadowolony 
z polskiego inżyniera, a na .podstawie jego



KORESPOEDEECYE
New-York, 16 lipca.

{W . 8.) Przychodzi mi donieść z wiel
ką satysfakcyą że nietylko znalazł się na
bywca na pamiątki po Kościuszce, pozosta
jące w posiadaniu pułk. Zeltnera w Amery
ce, ale że zamożniejsza część polskiego spo
łeczeństwa okazała podziwienia godną ofiar
ność w tej sprawie. Propozycje posypały się 
gradem, tak do waszego uniżonego kores
pondenta, jak do p. Zeltnera, który właśnie 
wtedy, w chwilowym napadzie rozpaczy nę
dzą spowodowanej, opuścił był swoje po
mieszkanie i mimo poszukiwań znajomych 
i policyi przez dziesięć dni niewiadomo gdzie 
się błąkał. Znaleziony w końcu i do szpita
la w Hoboken odesłany, gdzie powoli do sił 
przychodzi, sam nie umiał zdać sobie spra
wy z przygód tych dni dziesięciu. Wracając 
do najlepszych ofert zrobionych, dodam, że 
jako główni konkurenci o pamiątki po Ko
ściuszce wystąpili: były prezes Koła polskie
go w Berlinie p. Władysław Taczanowski, 
który relikwie te nabyć pragnął wspaniało
myślnie dla towarzystwa Przyjaciół Nauk w 
Poznaniu, i niemniej szlachetny rodem i u- 
czuciami hrabia w Galicyi, z nazwiskiem hi- 
storycznem i dewizą w sercu wypisaną no- 
blesse oblige.

Żałuję bardzo, iż nie wolno mi wymie
nić nazwiska tego ofiarodawcy, powodowany 
bowiem skromnością właściwą wspaniałym 
duszom, postawił jako warunek sine qua non 
układów dalszych, żeby jego imię nigdy wy ■ 
mienionem nie było publicznie. Powodowa
ny mojem ogłoszeniem w Gazecie Lwowskiej, 
zgłosił się prędko wprost do p. Zeltnera, 
wyprzedzając o dni parę propozycyę poznań
ską. Była to zaprawdę piękna rywalizacya! 
Jego ofiara została natychmiast przyjętą 
Szlachetny hrabia zobowiązał się zapłacić p 
ZeltneroWi gotówką zaraz 500 złr. w. a. a 
później płacić mu za pośrednictwem amba 
sady austryackiej w Washingtonie 150 zł. pen- 
syi dożywotniej. Tak więc byt czcigodnego 
wychowańca Kościuszki jest częściowo za
bezpieczony.

Gen. R o 1 o w, bawiący teraz w Ja- 
maice i zajęty organizacyą posiłków dla po
wstania kubańskiego, zaprzecza tak w listach 
prywatnych jak w depeszy do tutejszego ko
mitetu Cula librę wiadomościom przez Hisz
panów rozsiew aj m o rzekomych klęskach 
t. z. prezydenta Gaieia. Według jego ob
szernego listu do wftszego korespondenta, 
stoczono walną bitwę d. 3 lipca pod Espi- 
ritus Sanctu, z której kreolscy powstańcy 
wyszli zwycięzko. W imiej bitwie, pod Los 
Diablos stracili pobici Hiszpanie 300 ludzi.

Te wiadomości potwierdza częściowo 
inżynier p. K r a j e w s k i ,  znany w Ame
ryce współpracownik Encyklopedii inżynier
skiej Appletona Przyjął on przeszłej zimy 
posadę dyrektora budowy kolei żelaznej, przez 
pewne towarzystwo amerykańskie w wscho
dniej części Kuby urządzonej, i przebył ca

łą zimę na „wiecznie wiernej" wyspie, właś
nie w tym powiecie bawiąc, gdzie się _ Bó
lów z swoimi polskimi towarzyszami najbar
dziej w ostatniej wojnie odznaczył. Cała ta 
strona kraju okazuje z tego powodu wielką 
sympatyę dla polskiej narodowości, a słowo 
polaco było p. Krajewskiemu kluczem tak do 
pałaców haciendarosów, jak do chat estaneye- 
rów. Opowiadania młodego inżyniera potwier
dzają wszystkie romantyczne opowieści o ju
nactwie Rolowa, jakie dotąd słyszałem. P. Kra
jewski potwierdza także, że Hiszpanie trwa
ją w swym zwyczaju rozstrzeliwania wszyst
kich pojmanych powstańców.

Kolonia polska w Filadelfii próbuje pod 
przewodnictwem zamożnego kupca tamtej
szego, p. Juliana A n d r z e j k o w i c z a ,  złą
czyć żywioł polski po Ameryce rozrzucony 
w Związek Narodowy, któryby się zajmował 
tak opieką nad przybyszami, jak akcyą poli
tyczną w sprawach amerykańskich, ale spo
tyka w tern zadaniu właściwą naszym roda
kom obojętność i opozycyę. Jest to jeden 
więcej z niezliczonych, na wielki rozmiar 
poczynanych projektów, jakiemi się tutejsi 
ziomkowie bawić zwykli, bez osiągania pra
ktycznych rezultatów. Z drugiej strony za
mierza się zająć kwestyą „opieki" przyszły 
zjazd proboszczów polsko-amerykańskich, któ
ry do Chicago ma się zebrać pod imieniem 
„sejmu".

Akcya tych rzekomych sąjmów, ja
kich już kilka widzieliśmy, wydała niektóre 
użyteczne owoce, lecz i to im wolno zarzu
cić, że tendencyjnie popierają mnożenie się 
emigracyi polskiej w Stanach Zjednoczonych. 
Uważne czytanie ich organu, Gazety Kato
lickiej w Chicago, dowiedzie każdemu bez
stronnemu, że najzdolniejsza część kleru pol
skiego w Ameryce dość jawnie forytuje ideę 
ryczałtowego wychodźtwa z pewnych pro- 
wincyj, życząc sobie skierować żywioł pol
ski do swych kolonij w Teksasie i Nebrasce. 
Niedawno zjawił się w tejże gazecie szereg 
polemicznych, biegłem piórem pisanych ar
tykułów, w odpowiedzi na sławne odczyty 
p. Sieńkiewieza, drukowane w Przewodniku 
Naukowym, dodatku miesięcznym do Gazety 
Lwowskiej.

Nie życząc sobie zgoła polemizować 
z Gazetą Katolicką, wyrażam przy tej oka- 
zyi żal szczery, że weszła na tak szko
dliwą drogę, powodując się marnem uro
jeniem stworzenia Polski amerykańskiej. Je
śli dzieci sześciu milionów tu przybywają
cych Niemców p r a w i e  b e z  w y j ą t k u  
się wynaradawiają, jak codzienne doświad-, 
czen e nawet niehystrym obserwatorom do
wodzi, w cóż się obrócą nieumotywowane 
zapewnienia rzekomych sejmów, że w ma
lutkich polskich koloniach, gdzie lud nasz 
n i g d y  a n i g d y  w zbitej masie nie miesz
ka, ale zawsze zajmuje fermy w szachowni
cę zmięszane z koloniami innych narodowo
ści, takie wynarodowienie nie nastąpi? Obłęd 
tych duszpasterzy jest zaprawdę dziwny i 
bardzo szkodliwy zarazem!

Sprawy krajowe.
(Reforma szkół średnich).

II.
W jednym kierunku szczególniej pod

nieść należy praktyczną konieczność reformy 
t. j, w nauce języka niemieckiego. Krajowi 
naszemu zależy w najwyższym stopniu na 
tem, aby język dynastyi, język władz cen
tralnych, język jednego z najwyżej pod wzglę
dem nauki stojących narodów, język sąsiedni 
od zachodu był doskonale znanym młodzie
ży, aby nim zupełnie władała Odkąd języki 
krajowe stały się wykładowemi, stać się to 
może tylko wtedy, gdy ten język uczony bę
dzie metodą praktyczną. Gramatyki przezna
czone dla Niemców, gramatyki naukowe, 
wpisy wzięte z szkół niemieckich nie mogą 
odpowiedzieć tutejszej potrzebie. Trzeba mło
dzież z języka swojego do obcego przepro
wadzić, trzeba go ćwiczeniem praktycznem 
przyswoić, co się dotąd nie stało. Nadzór 
wysokich władz, starania usilne Rady szkol
nej rozbijać sią będą zawsze o nieuwzglę
dnienie tego faktu, że od chwili zaprowadze
nia języka ojczystego, należało języka nie
mieckiego uczyć inaczej, praktycznie i nie 
podług planu noukowego ogóluego. Ośm lat 
szkół średnich aż zanadto wystarcza, aby 
uczniom język ten przyswoić, ale trzeba u- 
względnić krajowe stosunki, trzeba Rauzie 
szkolnej pozostawić wygotowanie planu u- 
czenia tego języka, obowiązując ją tylko, aby 
ostatniego celu nauki pod tym względem 
dopięła.

mitycznych. Mieszkańcy kraju tego odzna
czali się zawsze zamiłowaniem klasycznej 
starożytności, plan naukowy powinien ją bu
dzić nauką języków starożytnych z jednej 
strony, ale z drugiej także podaniem, nie- 
przypadkowem tylko, wiedzy o życiu polity- 
cznem, społecznem, rehgijnem i umysło- 
wem starożytnych.

Środki naukowe, książki, nabierają tem 
większego znaczenia, im mniej, pomimo usi
łowań kraju, pedagogiczno-dydaktyczna kwa- 
lifikacya nauczycieli zabezpieczoną została. 
Książka dobra dla wszystkich zakładów je
dnostajna , językowo poprawna, staje się 
przewodnikiem nauczyciela, miarą wymagań 
między nauczycielem i młodzieżą, miarą 
kontroli władz wyższych, które samowolne
go, niedającego się nadzorować wykładu nau
czyciela w szkołach średnhb nigdy i ni
gdzie pod grozą niebezpieczeństwa dopu
szczać nie powinny. Dzisiaj zatwierdza Rada 
szkolna książki na wnioski gron nauczyciel
skich za wolą Ministeryum, które wedle re- 
gulatywu jej w tem ograniczać nie ma. Ztąd 
wielość książek, częsta ich zmiana, niejedno- 
stajność a nawet braki. Oryginalne należą do 
najrzadszych : posługujemy się zwyczajnie nie
zbyt poprawnemi tłómaczeniami z niemieckie
go. Ten stan rzeczy powinien być usunię
tym chociażby za współdziałaniem kraju. 
W podaniu dobrych, oryginalnych, do planu 
naukowego zastosowanych, harmonię między 
pojodynczemi czynnikami nauczania utrzy
mujących, od przeciążenia chroniących, bo 
miarę wymagań podających książek widzimy 
,na teraz jeden z walnych środkow skute
cznego podźwignięcia nauki szkół średnich.

Najtrudniej podobno naprawić metodę 
nauczania, jeżeli należycie wdrożoną być nie

W wykładzie języka polskiego nie- * mogła. U nauczycieli fachowo ukwalifikowa- 
mniejsze podnieśćby możua skargi. Jeżeli nych a dydaktycznie mało przysposobionych 
część gramatyczna zabezpieczonąjest gramaty.- jest zawsze niebezpieczeństwo zwichnięcia
ką dr. A. Małeckiego, to część historyczno-li
teracka, w której na początku wyższego gimna- 
zyum w klasie piątej rozpoczyna się nauka od 
czytania najdawniejszych zabytków języka, 
od Biblii królowej Zofii, Psałterza floryań- 
skiego i t. d. jest wprost i dydaktycznie ; 
pedagogicznie niedopuszczalną, tak ze wzglę^ 
du na treść zabytków jak na lingwistyczne 
zaledwie w ostatnich latach gimnazyum mo
żliwe badania. Język polski ma piękną i bo
gatą literaturę, która i smak i język i styl 
młodzieńca wyrobić jest w stanie, trzeba jej 
użyć obszernie i szczerze, bez obawy, aby 
ona uczucia lojalne w ludności zachwiała, 
chcąc do niej zachęcić, badania zaś językowo - 
literackie pozostawić dojrzalszym już umy
słu u..

W językach klasycznych, dających ko 
nieczną szkołę gramatyczną dla wszystkich, a 
otwierających świat starożytny, będący naj
wyborniejszym i doświadczonym środkiem 
kształcenia humanitarnego nie kładzie plan 
ogólny nauk należytego przycisku na wiado
mości starożytnicze i historyczno-literackie. 
Są one konieczne, aby świat ten starożytny 
do młodzieży zbliżyć i obudzić w niej zami
łowanie jego. Były one przedmiot-in skute
cznego wykładu dawniej i dzisiaj nim być 
powinny, jeżeli młodzież ma wynieść ze 
szkoły coś więcej nad pamięć trudności gra-

raportu mógł Washington już w połowie 
kwietnia pisać do kongresu :

„Pułkownik Kościuszko zjednał sobie 
uszanowanie osób, śledzących jego pracę. Po
siada on według ich zdania więcej praktyki 
od pułkownika Radiera i jego sposób trakto
wania ludzi jest przyjemniejszy. Dlatego też 
wyrazili tak gen. Parsons jak gubernator 
Clinton *) życzenie, żebyśmy go w West Point 
zostawili."

Pułk. Robert Trup, odwiedziwszy for
tecę dnia 18 kwietnia, pisał do wydziału 
wojennego: „Okopy w West Point rozwijają 
się pięknie, a Kościuszko jest nadzwyczaj sza
nowany. Jest to biegły inżynier. Zrobił wie
le zmian w fortyfikacyach, które się ogól- 
nem uznaniem cieszą."

Pierwszego maja kazał inżynier prze
wlec ów wielki łańcuch między końcem przy
lądka a fortem Konstytucyfc. gdzie rzeka 
była najwęższą. Nad nim miał się krzyżo- 
wać ogień bateryi. Końce łańcucha były wmu
rowane w skały nadwodne. To zamknęło Hud
son dis floty angielskiej. Przedtem jeszcze 
zaszła zmiana w dowództwie twierdzy, bo 
Mac Dougall został do głównej armii odwo
łanym, a komendę objął przychylny Kościusz
ce gen. Parsons. Rufus Putman . który już 
dawniej pomagał Kościuszce przy oszańco- 
waniu obozu Gatesa, pracował i teraz chę
tnie pod kierunkiem młodszego rangą i wie
kiem oficera, a praktyka i doświadczenie czy
niły go cennym asystentem., chociaż sam o 
sobie pisał, że tylko tyle o inżynieryi wie, 
ile z kilku książek mógł zaczerpnąć.

W wrześniu przyjechał na inspekcję 
sam naczelnik, w towarzystwie generał-inży- 
niera wszystkich wojsk, Deportail. Ten osta
tni robił własne uwagi o potrzebnych wrze- 
komo zmianach w planie Kościuszki, powo-

*) Gubernator stanu New York.

dując się krytycznym duehem fachowych prze
łożonych. Oddał on pamiętnik tej treści Wa
shingtonowi , ale wódz był zachwycony ro
botą Kościuszki i odpisał na krytykę nieu
sprawiedliwioną faktami, jak następuje: „Prze
czytawszy doręczony mi meinoryał w kwe- 
styi obrony North River *), zwiedziwszy 
całe m iejsce, i oddając uwagom pańskim za
służoną pochwałę, nadmieniam, że kongres 
włożył kierunek fortecy i bateryi na pułko
wnika Kościuszkę, który już tak daleko w bu
dowie tych dziel się posunął, że wszelkie 
zmiany ogólnego plauu za dużoby czasu za
jęły. Zresztą przychylne świadectwo, wysta
wione przez pana zdolnościom pułkownika 
Kościuszki, dają rękojmię, że najmniejszej 
obawy w tym przedmiocie żywic nie potrze
bujemy."

Tak tedy stał się nasz bohater samo
władnym kierownikiem budowy, Której hi- 
storya streścić się da w Ki l ku zdaniach, gdyż 
spokojna, umiejętna praca in/yniora nie na
stręcza treści niefachowym autorom a nie 
zajęłaby niefachowych czytelników. W kro
nikach zostały o niej krótkie wzmianki, a na 
krajobrazie potężne ruiny.

Zakwaterowawszy się w domku wdowy 
Warren, którego skromnym wiktem i kom
fortem nasz niewymagający bohater dwa 
lata się zadawalał, Kościuszko zajął się naj
pierw skończeniem cytadeli, zajmującej część 
równiny, na której później wybudowano aka
demię. Wał cytadeli składał się głównie z kłód 
i ziemi, miał 21' grubości a 14' wysokości. 
Wsrodku cytadeli zbudował koszary dla 600 
ludzi. Warownia miała formę nieregularnego 
wielokątu i mierzyła 300' wewnętrznego ob
wodu. Uzęść skały, na której się oparła, wznosi 
się 180' po nad rzekę (80' wyżej od akademii).

*) Tak nazywaja tę część Hudsonu, w któ
rej odpływ i przypływ na inorze czuć się daje.

Ta skała jest prawie niedostępną od wody, 
z wyjątkiem jednego miejsca, kędy wąziutka 
ś ieżka na szczyt jej prowadzi. Kościuszko 
kazał ten przesmyk zamknąć palisadami. Cy
tadelę nazwano fort Clinton na cześć gu
bernatora stanu.

W południowym kierunku od niej kazał 
Kościuszko wzmocnić wysoką górę panującą 
tak nad cytadelą, juk nad rzeką za pomocą 
reduty n< jej szczycie. Redutę tę usypał re
giment Putinana i dla tego też nazwano ją 
fort Putman. Jeszcze d.-.lej starczały na pa
górkach fort Webb i lort Wyllys. Wszyst
kie te reduty broniły się wzajemnie krzyżo
wym ogniem. Sądząc z starych rycin, przed
stawiały się od rz ki w kształcie zębatych 
parapetów, za któreini było widać dachy ko
szar. U stóp przylądka, naprzeciw fortu Kon
stytucji, znajdowała się nadwodna baterya. 
Cały ten system szańców tworzył fortecę nie
zdobytą na owe czasy.

Ze szczytu reduty Putinana może oko 
ogarnąć całość dzieła Kościuszki i ocenić jego 
wysoką wartość strategiczną, choć już tylko 
na ruiny spogląda, bo ząb czasu go nie sza
nował, a ludzie go nie naprawiają. Grunt, na 
którym się zDajdują te reduty, przeszedł do
piero w r. 1824 na własność rządu, przed
tem zaś należał do osób prywatnych, które 
rujnowały twierdzę. W 1794, gdy była mowa 
o wojnie z Francyą, wyrestaurowano cokol
wiek fort Putman, klucz całej pczycyi, ale 
od tego czasu oddano okopy Kościuszki na 
igraszkę czasu i niepogody. W r. 1779 jed
nak, kiedy zdrajca Arnold objął komendę 
nowej fortecy, była ona najsilniejszą twier
dzą w Sianaeh Zjednoczonych, a jej sława 
musiała być niepospolitą, skoro Anglicy pod
jęli tyle zabiegów celem przekupienia jej 
komendanta.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

głównej podstawy nauczania w szkole śred
niej, która wedle planu ogólnego ma utrzy
mywać środek między czystą naukowością a 
pomiędzy samem ćwiczeń iem pam ięci. Wykład 
zbliżony do uniwersyteckiego jest zarówno w 
szkołach średnich niewłaściwy, jak zadawa
nie tekstu książek lub skryptów do uczenia 
się na pamięć i żądanie ich mechanicznego 
powtórzenia. Przedwczesne wpajanie ducha 
krytycznego, gdy środków i sposobów bada
nia naukowego jeszcze dać nie można, roz
mija się także stanowczo z celem szkół śre
dnich, gdzie nauka dogmatycznie podana, 
musi być myślą i wyobraźnią objętą, sercem 
dla moralnej strony młodzieńca spożytkowa
ną, jako środek pedagogiczny kształcenia ro
zumu i charakteru użytą. ---- 1—*

Nie ulega także żadnej wątpliwości, że 
charakter narodowy młodzieży naszej, wyma
ga przedewszystkiem, aby jasno określano 
jej obowiązki i ostro żądano ich wypełnie
nia. Lekcja musi być przynajmniej w sze
ściu pierwszych klasach szkół średnich za
dawaną i żądaną jak najczęściej, zadanie musi 
być określone i jasne, a rezultaty opowie
dzianej lekcy i powinny stanowić o postępie 
ucznia. Niedopełnienie warunków sprawiedli
wych winno pociągać za sobą kary. Jeżeli 
brak egzaminów w wyższych zakładach do
tkliwie czuć się daje, w szkołach średnich 
praca ucznia winHa być nieustannie kontro
lowaną, a za postępem pracy pójdzie i po
stęp w naukach.

W trzecim punkcie podnosi Towarzy
stwo politechniczne małą uwagę na stronę 
wychowawczą i kształcenie charakterów w 
młodzieży. Przedmiot ten niezawodnie łączy 
się ściele ze stroną dydaktyczną. Dobrze pod 
względem dydaktycznym iaąca szkoła wpły
wa unioraluiająco na młouzież, zła dydak
tycznie ją demoralizuje. Gdzie nauczanie i 
nauka kwitnie, tam grają i w uczniach i pro
fesorach siły moialne: pracy, wytrwałości, 
miłości przedmiotu, miłości osoby nauczy
ciela ze strony młodzieży i nawzajem. Gdzie 
nauczania i nauki dobrej nie ma, tam i tego 
nie ma. Podniesienie więc dydaktyczne szkół 
jest podniesieniem ich moralnego poziomu. 
Wszakże są i czysto moralne przyczyny, 
które tutaj działać mogą i działają — a które 
zalezą od .kierownictwa dyrektora, zachowa
nia się profesorów, karności uczniów', od obo
wiązujących nareszcie przepisów. Pierwsze i 
drugie wysuwają się 7 pod możności ocenie
nia; jest to sprawa Rady szkolnej i władz 
najwyższych, które wzięły na siebie pizez 
zmianę w mianowaniu dyrektorów i profe- 
sorow znaczuą część odpowiedzialności na 
siebie. Byłoby rzeczą najwyższej wagi, aby 
czynnik religijno-moralny w szkołach śred
nich nie schodził na sprawę indywidualnych 
uczuć i prywatnego życia, aby grona nau
czycielskie połączyły swoje usiłowania z ka
techetami do utrzymania jego dawnego, pla
nem naukowym nakreślonego znaczenia, aby 
nauka religii nie jako rzecz pamięci, ale jako 
probierz rozwinięcia myśli i uczuć religij
nych młodzieży wróciła między przedmioty 
egzaminu dojrzałości.

Tutaj zarazem czas powiedzieć, że nif 
sama szkoła jest czynnikiem wychowawczym 
że stosunek do niej rodziny i kół społeczeń
stwa, wsparcie moralne, jakiego od nich do
znaje, stanowi w zaaeznej części o jej bło
gich lub mniej dobroczynnych skutkach. Je-



rezultatów oszacowania, aby komisja cen 
tralna mogła je sprostować w sposób odp >- 
wiedni. Rząd Przy j^  te propozycye, w wy

żęli dom podkopuje powagę szkoły i nauczy-1 Komisye krajowe w ogóle uwzględniły 
cieli, jeżeli cecha jej dzisiejsza narodowa tłó- 1 te zasady z największą bezstronnością, wno- 
niaczoną gdzieś będzie jako zwolnienie wy- | srąe na podstawie licznych doświadczeń o 
magań . trudności, zamiast, aby pojętą być dochodzie gruntowym w kraju podwyższenie 
Uiiała jako podnieta do tem lepszego i skru
pulatniejszego nadzoru młodzieży, jeżeli tej 
młodzieży w dzisiejszych stosunkach żywszego 
i wolniejszego ruchu publicznego nie chroni 
się tem staranniej przed wpływem żywiołów 
rozkładowych w szczególności, przed wpły
wem pism podkopujących wszelką powagę, 
napełniających młode umysły przeczeniem 
Uczuć najwznioślejszych lub lekceważeniem 
osób godnych czci i uszanowania, jeżeli się 
staranną strażą moralną umysłów młodocia
nych w domu nie otoczy : szkoła sama, choćby 
najlepsza, nie podoła wychowawczemu zada
niu. Podała mu, jeżeli obejmie młodzież za
cnie i poczciwie w domu wychowywaną, je
żeli do wzoru domowego przyłączy się wzór 
szkolny: nauczyciel zawodowi swemu z mi
łością oddany, pamiętny, że i on z społeczeń
stwa, w którem żyje, nic z żywiołu rozkła
dowego, żadnej niechęci społecznej, żadnych 
namiętności politycznych i żadnych nie po
winien przynosić doktryn, które z religijuo- 
moralnem wychowaniem młodzieży w zgo
dzie być nie mogą. Ale też nie w sprawach 
tylko przesunięcia ucznia z klasy do klasy 
w inno istnieć czucie między rodziną i szkołą, 
ani ta ostatnia uważaną być za miejsce ko
niecznego ty i ko znalezienia się ucznia z in
nymi uczniami, jeżeli najpiękniejsze uczucia 
życia, cześć dla nauczycieli i miłość dla ko
legów mają jeszcze być udziałem przyszłych 
pokoleń. Rodzina i szkoła działać muszą 
wspólnie, aby stworzyć atmosferę otaczającą 
życie pokolenia młodego, odgraniczoną ko
niecznie od codziennego ruchu chwili, od 
zgubnych i niemoralnych wpływów, od przed 
wczesnego zajmowania się młodzieży bądź 
życiem towarzyskiem, wyczerpującej jej czas, 
bądź życiem publicznem, przekraczająeem za
kres jej zajęcia i sądu.

wojskowemu które mają być przedsięwzięte 
ze względu ne kwestyę epicką i inne ewen
tualności. Pomiędzy innemi miano wysłać 
na wody jońskie eskadrę wojenną Projekt 
ten postąpił już nawet tak daleko że zamó 
wiono u liwersntow 10.000 ton węgla ka
miennego. Później jednak odwołano to za

padkach jednak, gdzie wykazany brak wa- mówienie. Zdaje się więc, że porzucono osta-

SPRAWY MONARCHII

ruuków w rezultatach szacowania nio został 
przez komisye krajowe uznany, uważał za 
swój obowiązek zwrócić uwagę komisyi cen
tralnej na te różnice i zalecić jej uwzglę
dnienie tych różnic, względnie pozytywnie 
postawione wnioski zmiany. Jednakże rząd 
nienaruszyłułożonych przez właściwe komisye 
krajowe stopni taryfy, lecz starał się pod
nieść klasyrikacyjne taryfy La ten s*m po
ziom. któryby [odpowiadał pożądanemu słu
sznemu stosunkowi między pojedynczemi 
krajami.

Te zamiary rządu powinnyby znaleść 
w kołach opłacających podatek gruntowy 
przyjęcie przychylniejsze od tego. jakie się 
dotąd w wielu stronach objawia Należałoby 
także z zaufaniem oczekiwać dalszej czynności 
komisyi centralnej, do której ostateczna de- 
eyzya należy. Specjalnych interesów kraju

tecznie zamiar podobnej demonstracji klo
mby prawdopodobnie przyniosła więcej szkody 
niż korzyści. Uderza bardzo ostry i szorstki 
ton, w jakim lokalne dzienniki stambulskie 
przemawiają ponownie o uchwałach konfe- 
rencyi berlińskiej. Gdyby rządowi tureckie
mu zależało na tem, aby nie drażnić opinii 
publicznej, to bardzo łatwo mógłby n a k a z a ć  
milczenie owym organom stolicy Ponieważ 
zaś dotąd me uczynił tego, więc należy przy
puszczać, że sfery rządzące pochwalają tę 
agitacyę dziennikarską".

(T n rcy a  1 A lbańcaycy)
Z Janiny pisze 20 b. m sprawozdaw

ca Polu. Corresp: „Naczelny komendant 
wojsk tureckich skoncentrowanych w Epirze 

^ a h ^ H id o y e t  basza, rozwija w tej chw ili
pewnie nie spuści z oka reprezentant wy- nadzwyczajną czyuuość, ażeby tnteis7v/*h Al-

1 1 LŁ nnndłłt.lrnwana s nar! ha A/1-rirl.rAaT A   <brany przez ludność opodatkowaną a nad 
dobrem ogółu czuwać będą w równej mierze 
rząd i centralna komisja. Fa.-howa wiedza, 
rozległa znajomość stosunków miejscowych 
i gorliwość członków komisyi centralnej, 
oraz świadomość wielkiej odpowiedzialności,

bańczyków podtrzymać w usposobieniu wo- 
jowm zern i zachęca ich do organizowania 
oddziałów ochotniczych. Ze agitacje Hidoye 

- ta me są bezskuteczne, tego dowodzi świeża 
mamfestacya ludności okręgu Tuazkalik Ta 
ludność, jak wiadomo, bardzo wojowniczo

która kierować będzie, uchwałami tej korni- ; usposobiona, poleciła słynnemu agitatorowi!
niirna TTaireali Wohim hniAmi A ,L. u . _syi, powinny stanowić dostateczną rękojmię, 

że ostateczny rezultat regulacji podatku 
gruntowego w miarę możności odpowie po
trzebom państwa i wszystkich krajów.

SPRAWY ZAGRANICZNE

W sprawie regulacji podatku grunto
wego pisze Wiener Abendp.: Od chwili, kiedy 
stały się wiadome rezulaty oszacowania 
gruntów, których sprostowanie przez cen
tralną komisję stanowi na razie zakończenie 
regulacji podatku gruntowego, zapanowało 
w kołach interesowanych zaniepokojenie Na 
ubiegłej sesji Sejmów krajowych wyra
żono bowiem obawę, że proponowane przez 
komisye krajowe i referenta centralnej ko- 
misyi kwoty czystego dochodu, mogą w ra
zie przyjęcia w tej komisyi doprowadzić do 
znacznego podwyższenia, obecnie opłacanego 
podatku gruntowego. Włożone ustawą na 
komisyę centralną zadanie sprostowania ta
ryfy klasowej dla wszystkich krajów odróż
nić należy od dalszej czynności, t. j. ozna
czenia głównej sumy podatku gruntowego, 
która jako zastrzeżona późniejszemu ustawo
dawstwu obecnie usuwa się jeszcze z pod 
dyskusji- Wobec tej okoliczności trudno po 
jąć, ja t  proponownne kwoty czystego do
chodu, których skromna miara ze stanowi
ska bezstronnego i fachowego nie powinu* 
być zapoznawana, mogły stać się podstawą 
objawów, które w rzeczywistym stanie rze
czy nie znajdują żadnego uzasadnienia.

Ko Ol pletny rezultat oszacowania wykazuje 
dla w szystkich  krajów czysty dochód w kwocie
165,225 118 zł. Z tego przypada 134,565.4^1
zł na te kraje, w których zaprowadzony jest
stały kataster, a reszta 80,659.697 zł. na 
Tyrol, Yorarlb* rg, Galicję i Bukowinę, 
gdzie obowiązują jeszcze takzwane prowi- 
zorya.

Oszacowanie podwyższyło zatem czysty 
dochód stałego katastru tylko o 16,47 6.3J 4 
zł. Jestto nadwyżka, którą wykazać m u s i a 
łaby każda rewizya obecnego systemu poda
tkowego nawet bez regulacyi podatku g r a n 
towego zarządzonej na zasadzie równości i 
obejmującej wszystkie grunta. Wielka ró
żnica zachodząca między rezultatami docho
dzeń na podstawie patentu z 23 grudnia 
1 8 6 7  a  dzisiejszem ocenieniem doehodow 
gruntowych, oraz pilua potrzeba z a p r o w a 
dzenia jednolitego systemu podatkowego 
wywołała ustawę z 24 in aj a 1869, której 
konsekweneye znaleźć muszą wyraz w odpo
wiedniej kwocie c-ystego dochodu.

Dotąd 3,090,301 morgów uprawionego 
gruntu , t. j. 6.7 prc. przestrzeni podlegają- 
cej podatkowi, usuwa się z pod podatku 
gruntowego, gdyż produkcyjność tego zna
cznego obszaru spraw d/Aną została dopiero 
rezultatami regulacyi podatku gruntowego- 
Nadto uwzględnić należy nadzwyczajne zm6 - 
ny, które zaszły w kulturze od czasu slo- 
pniowego zaprowadzania prowizoryów podat
kowych i stałego katastru. Wielki postęp 
w rozwoju rolnictwa, inteuzywny s 
uprawy ziemi, który przyjął «ię na 
cznych przestrzeniach i polepszone w o,
8h>8unki gospodarcze uzasadmajadostatecz...
różnicę większą od tej, jaka wypływa z kwo 
dochodu, oznaczonego w oszacowaniu . , onA
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zna-

(S y tuacya  n a  K schodz ie ).
Natiow IZcitung tak się wyraża o dzisiej

s z y m  stanie rzeczy na Wschodzie : Wk westy i 
wschodniej zestawiamy kilka faktów, które 
mogą obejść się bez wszelkich kotiwilarzy. 
Porta dała na notę zbiorową odmowną od
powiedź, wprawdzie bardzo delikatną, ale 
zawsze odmowną. Czarnogóra odwołała swo
jego reprezentanta z Konstantynopola, a 
wojska swoje postawiła na stopę wojenną. 
Serbia mobilizuje armię tylko „częściowo", 
jak zapewnia prywatny telegram z Wiednia. 
B-.łgarya już przeprowdzi-la mobilizac-yę, kraj 
cały jest w rękach Russyan, a armia buł
garska przepełniona jest oficerami i żołnie
rzami rossyjskimi. Z Rumunii nadchodzą 
wiadomości o emisuryuszach i oficerach ros- 
sjjskich, którzy w niezwykłej liczbie kr.żą 
po całym kraju w celach politycznych i 
wojskowych. Austryacki ambasador w Kon
stantynopolu, p. Oalice, baw:ł sam w tym 
krytycznym czasie przez kilka dni w Buka 
reszcie i konferował z rumuńskimi mężami 
stanu. Słychać także, że równocześnie nie
szczędzono żadnych zabiegów, aby postawić 
w Bukareszcie u steru rusofilski gabinet. Gre 
l'3'a się zbioi, Albańczycy zbroją się także, 
w Epirze i Macedonii, kto może chwyta za 
broń, to samo można powiedzie o Tessalii.

wszystkie te symptomy nie wystarczają, 
by zasępić twarze europejskich mężów sta- 
nu ‘ Na domiar złego słychać, że Francja 
■«ęayna się usuwać od porozumienia euro 
Falskiego. Równocześnie spotkał Anglię w 
Atganistanie cios, który nie pozostanie bez 
wpływu na rozwój wypadków n a  Wschodzie.

ostatnich dniach napręż>ły się zuowu 
stosunki między Rumunią a Bułgaryą a w 
“ ‘ęjsctt wyrazu „Bułgarja" można dzisiaj 
Siniało położyć wszędzie wyraz „Rossya“. 
Rumunia jest baryerą, którą przegrodzono 
Rossyę od Bułgaryi. Nie należy jednak za
pominać o tem, że po odzyskaniu Bessarabii 
nietrudną będzie dla Rossyi rzeczą usunąć 
ę Larysę, Zaiste niebardzo to uspakajająca 

perspektywa ! Ostrzegamy jednak, aby sobie 
me przedstawiać w zbyt czarnych kolorach

■Bielszego stanu rzeczy. Jeśli tylko mię-
u,s,try%- Niemcami i Rossyą uda się

y esc modus viwndi co do traktowania
frZ* 'c*szeJ ^Jt-naeyi, to wszystko inne będzie iraszsą. Wlc nje przemawja M ^  jakobj

ę y terai mocarstwami istniało w tej 
chwili jakie nieporozumienie.

„O stosunkach nad granicą czarnogórską, 
p -ze JSat. Ztfj. dalej, odbieramy następujące 
szczegóły z Konstantynopola. Atmosfera do
koła jeziora skodryjskiego jest przepełniona 
elektrycznością. Zdaje się, że książę Nikita 
zamierza wyjść z dotychczasowej rezerwy. 
Ostry ton, w jakim tutejszy reprezentant 
czarnogórski przemawia z powodu odmien
nego nieco pojmowania przyczyny nieznacz
nego starcia pomiędzy Arnautami i Ozarno- 
górcami, każe się domyślać, że w ostatuim 
czasie ‘nadeszły nowe instrukcje z Czarno
góry, która widocznie zmierza już do otwar
tego i zupełnego zerwania sosunków z Tur- 
cyą. Według innej wersyi przyszło już na
wet do tego zerwania a reprezentant czarno
górski miał 25 lipca opuścić Konstantynopol. 
Ministerstwo zastanawia się nad krokami

Farsali Nahim bejowi, ażeby przedłożył pa 
dyszachowi ponownie życzenia narodu Pe
tycja jest ułożoną w lapidarnym stylu i me 
zawiera w sobie właściwie uic innego, jak 
tylko trzy kategoryczne „nigdy!“. Albańczy
cy me odstąpią „nigdy" Arty Grekom, nie 
wydadzą „nigdy" Mecowa i nie zezwolą „ni
gdy ażeby Janina stolica dolnej Albanii, 
została od mej odłączoną. Równocześnie z 
Farsalnn Nahimem bejem wysłano do Stam
bułu także Ilaireddina baszę, majętnego Al- 
banczyka, aż>by sułtanowi przedłożył długą 
listę naczelników, którzy na wypadek wojny 
z Grecyą chcieliby jako oficerowie lub ko
mendanci stanąć na czele małych oddzia
łów. Ale jeszcze ważniejszą czynnością Ili- 
doyeta baszy jest jego akcya wojskowa. Zor
ganizował on tutaj i uzbroił około 20 tabo
rów woj*k nieregularnych. Te tabory są 
sformowane według okręgów i stoją pod roz
kazami swych naczelników szczepowych. We
dług pewnych danych mają te wojska nie
regularne zająć drogi górskie nrowadcące z 
Grecyi do Tessahi i Epiru. Hidoyet, basza 
mianował „cywilnym komisarzem" rządu 
przy korpusach nieregularnych Abdul beja, 
który w roku zeszłym chciał na dworach 
europejskich poruszyć sprawę narodu al
bańskiego. Osman basza figuruje w tych kor
pusach jako szef sztabu generalnego. W poło 
wie sierpnia ma ten korpus wyruszyć na grani
cę. Bataliony wojsk regularnych stanowią wcale 
pokaźną armię, albowiem uzupełniają się cią
gle ochotnikami. Według źródeł tureckich 
liczyła armia co najmniej 30.000 ludzi, 1600 
koni i 210 dział. Nadmienić także wypada, że 
wojska tureckie są wybornie uzbrojone i że 
każdej chwili mogą stanąć do boju. Olbrzy
mie zapasy amuuicyi i prowiantu są nagro
madzone w Arcie Mecowie, Laryssie i w 
Jamnie. Te zapasy mogą nawet dla większej 
armii wystarczyć na 6 - 8  miesięcy. Co się 
tyczy robót fortyfikacyjnych, te w konano 
właściwie tylko w Arcie i Larysie. Tureccy 
oficerowie inżymeryi utrzymują, że te dwie 
miejscowości są nie do zdobycia. W końcu 
należy także wspomnieć o usiłowaniach 
rządu pojednania ehrześciariskieh Tosków z 
maliometańskimi Albańczykami. Pierwsi nie 
mają wielkiej ochoty poświęcać krwi i mie
nia w obronie sprawy, która ma właściwie 
wzmocnić tylko panowanie Turków i nie 
przynissie żadnej korzyści chrześciunom. 
Albańczykom chrześciańskim przyrzeczono 
dać bessę (charakter) albańskiej narodo
wości i „na wieczne czasy" zagwarantować 
im równouprawnienie z mahometanami. Ro
kowania w tej mierze nie doprowadziły je
szcze do żadneg > rezultatu i wogóle wątpli
wą jest rzeczą, czy między tymi braćmi od 
wieków powaśnionym da się skleić stosunek 
przyjacielski".

dem," We wszystkich księgach mnhametań- 
skiej teologii, we wszystkich zbiorach przy
kładów, które mają tłumaczyć wątpliwe 
ustępy i Ł- P- osoby fikcyjne oznaczone są 
nazwskiem „Said" tak samo, jak np. rzym
scy juryści używali do oznaczenia takich 
osób nazwy Cajus. Tymczasem, gdy chodzi 
o wydanie rzeczywistej fetwy musi być wy
mienione rzeczywiste nazwisko. Fetwy szeika 
ul Islam tyczą się nietylko kwestyi wiary i 
moralności, ale także kwestyi politycznych i 
jurydycznych. Pytanie, które w pojedynczych 
wypadkach ma być wystosowanem do na
czelnika ulemów, musi być o ile możności 
zwięzłem i kończyć się następującą for
mułką: „Raczy odpowiedzieć." Odpowiedź
umieszczoną jest zazwyczaj na tym samym 
arkuszu papieru, na którym znajduje [się za
pytanie. Nagłówek odpowiedzi tak opiewa: 
„Pomoc i rada pochodzi od Boga; tylko on 
jest wszechmocny!“ Potem następuje odpo
wiedź, składająca się zwykle tylko z jednego 
słowa: tak, nie, prawnie, doeicolono i t. p. 
Kończy się zaś odpowiedź taką formułką: 
„Napisał to mizerny. . . (nazwisko szeika ul 
Islam) oby Allah przebaczył mu, gdyż tylko 
Jemu w-zystko najlepiej wiadomo." W rzad
kich tylko wypadkach składa się odpowiedz 
szeika i  kilku słów albo zdań objaśniających. 
Dzieje się to tylko wówczas, gdy chodzi 
o bardzo ważną nowość. Co się zaś tyczy 
kwestyi strącenia sułtana Murada, była ona 
już raz podniesioną a mianowicie na po
czątku grudnia 1878, gdy Osman basza do
niósł sułtanowi, że znaczna liczba dostojni
ków państwowych sprzysięgła się przeciw 
niemu, i zamierza napowrót osadzić na tro
nie Murada. Sułtan przedłożył ówczesnemu 
szelkowi ul Islam, Arhmed Muktarowi bejo
wi fetwę co do stracenia Murada, na co 
szeik odpowiedział: „To nie uchodzi, bo 
albo Murad jest obłąkanym, a w takim ra
zie nie może odpowiadać za swoje czyny, 
albo nie jest obłąkanym, a w takim razie 
je s t.. .  padyszachem!“ Za tę odpowiedz usu- 
Dięto Muktara beja, który był świadkiem 
upadku kilku w. wezyrów a na jego miejsce 
powołano sfaDatyzowanego Urianisade effen- 
diego.u

K R O N I K A

iN iiłtim  i b r a t  jeg o  M u rad .)
W ostatnich dniach pojawiła się w roz

m aitych niem ieckich dziennikach następująca 
korespondeneya z Stambułu: „Sułtan Abduł 
Harnid s ta ra  się uzyskać fetwę do stracenia 
swego brata, zdetronizowanego sułtana Mu
rada. Fetioa rzeczona ma tak opiewać : „Gzy 
może być dopuszczonem, ażeby Said, poprze
dnik rządzącego emira wiernych, pozostawał
przy życiu i Uprasza się o odpowiedź. _
Nie. Napisał to mizerny Halid."   Halid
jest kaziaskerem  (sędzią krajowym) w Ana
tolii a jako taki nie miałby nawet prawa do 
wydania tej fetwy Zdaje się więc, że taka 
fetwa nie istnieje wcale. Ale jest jeszcze 
dalszy powod do przypuszczania, że powyż
sza wiadomość jest mylną. Oto w pytaniu 
nazwany jest ten co ma być stracony „Sai-

=  Najj. Pan raczył najłaskawiej udzie
lić z prywatnej Swej szkatuły zakładowi wy
chowawczemu dla synów ubogich nauczycieli 
w Tarnopolu 100 zł., a pogorzelcom gminy 
Biłka szlachecka w powiecie lwowskim 80 zł. 
zapomogi

=  Hr. Karol Z a łu sk i, e. k. poseł 
przy dworze perskim w Teheranie, bawi we 
Lwowie.

* Konfiskata. Sobotni numer Dzien
nika Polskiego i wczorajszy numer Szczutka 
zostały z polecenia c. k. prokuratoryi państwa 
skonfiskowane.

=  Dwaj aresztowani w Podwołoozy- 
skanh poddani rossyjscy Wasilewski i Łoziński, 
którzy stali się przyczyną zajść znanych na
szym czytelnikom, me będą wydani władzom 
rossyjskim, lecz wydaleni za granicę w kierunku, 
który sobie sami obiorą. Kapitan rossyjBkiej 
żandarmeryi w Podwołoczyskach, Radoszewski, 
został odwołany z rossyjskiej staeyi granicznej 
w Wołoczyskacb.

=  P. Julian H orain, zuany zaszczy
tnie literat, autor wielu wdzięcznych i z hu
morem nakreślonych szkiców z litewskiego ży
cia, który ostatnich kilka lat przebył w Ame
ryce, 2kąd przesyłał wyborne, pełne jowiali- 
zmu i charakterystyki obrazki tamtejszego ży
cia do dzienników warszawskich, przybył do 
Lwuwa i stanął w hotelu Zorźa.

=  Leon h r . P in iń sk i uzyskał dnia
31 lipca na wszechnicy lwowskiej stopień do
ktora praw po złożeniu wszystkich trzech ry- 
gorozów z wyszczególnieniem.

( + )  Henryk Siem iradzki udał się,
jak wiadomo, w towarzystwie p Wiktora Tis
sot, znanego turysty francuzkiego, eutora dzieł 
szerokiego rozgłosu p. t. Voyage au pa.ys des 
milliards, Vienne et les Viennois i t. p. na 
wycieczkę w góry tatrzańskie. Jak nam dono
szą, w Myślenicach powitano dnia 30 b. m. 
przejeżdżających serdeczną owacyą. Miłego go
ścia na wjeździe do rynku powitała serdecznie 
myślenicka straż ogniowa ochotnicza, która w 
komplecie z chorągwią na czele wyruszyła na 
jego spotkanie, wraz z reprezentacyą gminy i 
licznym zastępem ludności. Następnie znakomi
ty gość zwiedził budynek szkolny, w księdze 
honorowej strażackiej położył na pamiątkę swój 
•" Rpis, a o godzinie 5 po południu opuścił 
Myślenice, udając się w dalszą podróż do Zako
panego.

=  Zwracamy uwagę na ciekawy list
naszego korespondenta Nowojorskiego, umie
szczony dziś w właściwej rubryce, który mię
dzy innemi donosi także o nabyciu pamiątek 
po Kościuszce przez jednego z członków ary
stokracji galicyjskiej.

t  n ip o lit  Skim borow icz, miłośnik 
starożytności, bibliograf i wydawca pism cza-
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sowyeh, nauczyciel szkół publicznych, temi 
dniami zakończył życie w Willanowie pod 
Warszawą. Skiinborowicz urodził się w roku 
1815 w Żytomierzu; do Warszawy przybył 
w roku 1839, i od tej doby przez lat czter
dzieści z okładem pracował na różnych polach, 
jako bibliotekarz, nauczyciel, zbieracz rycin i 
starożytności, lecz nade wszystko jako redaktor 
i współpracownik pism czasowych. Był to 
umysł niezmiernie czynny aż do zgonu. Wyda
wany przezeń przed laty Przegląd Naukowy 
czas jakiś skupiał około stołu redakcyjnego 
wszystkie gorętsze umysły w Warszawie. Jego 
opis Willanowa w dziele illustrowanem, noszą- 
oem ten tytuł, zawiera nieprzebrane bogactwo 
przeważnie całkiem nieznanych pierwej szcze
gółów. W ostatnich latach życia, obok pracy 
nauczycielskiej i współpracownictwa w pismach 
czasowych, gromadził materyały do dziejów 
wolnomularstwa w Polsce. Z pracy tej, jak 
wnosić można, bardzo ciekawej, znamy tylko 
.jeden rozdział o loży masońskiej w Płocku, 
drukowany w tamecznym Korrespondencie. 
Pozostała też nieogłoszona jego bibliografia 
dzieł Kraszewskiego, ułożona do Książki Zbio 
rowej, lecz niedrukowana tam z powodu nie
przewidzianego rozrostu objętości tego dzieła. 
Spodziewać się należy, iż wszystko to, jak w 
ogóle cała spuścizna literacka Skimborowicza, 
po śmierci jego nie będzie stracona dla nauki.

* Zapiski policyjne. Skradziono pani 
J. K. z pomieszkania pod 1. 5 przy ulicy św 
Teresy włóczkową poduszkę haftowaną w kwia
ty; pani 0. Z. z kieszeni skórkowy pugilares 
z kwotą 1 zł. 70 et — Złożono w policyi ty- 
tonierkę z czerwonej juchtowej skórki z meta- 
lowem okuciem, wyłeżoną wewnątrz fioletowym 
aksamitem, znalezioną na kręgielni pod 1, 270 
na gródeckiem przedmieściu i klucz znaleziony 
na ulicy. Komisaryatowi I dzielnicy oddano do 
przechowania krowę siwej maści, która samo- 
pas po ulicach się błąkała. — Antoui Łamu- 
szewski, zarobnik rozwożący wodę sodową, lat 
3-3 liczący, zmarł nagle na ulicy bóżniczej w 
skutek apopleksji.

f  Zmarli w ostatnich dniach • w Halle 
profesor anatomii w uniwersytecie tamtejszym 
dr. F. Steudner, w 41 roku życia; w Rheim 
szef słynnej firmy win szampańskich, Ludwik 
Roderer; w Potzleinsdorf pod Wiedniem znany 
pisarz ekonomista dr. Ferdynand Stamm, w 67 
reku życia.

— Zm arły m ilioner Drasche zapisał 
na rzecz ubogich miasta Wiednia 20.000 zł., 
a na różne inne cele dobroczynne i humanitarne 
100.000 zł.

— Książę B ism a rc k , podług jednego 
z dzienników hamburskieh, zakupił w osta
tnich czasach za sumę 306.000 mark dobra 
Silk w księstwie holsztyńskiem.

— Wdowa po Napoleonie I I I ,  ce
sarzowa Eugenia, stanęła dnia 29 lipca na 
ziemi angielskiej z powrotem z podróży do 
Afryki. Cesarzowa wylądowała w Southampto- 
nie, gdzie imieniem królowej Wiktoryi powi
tała ją królewna Beatrii oraz książę Murat z 
siostrą, książę Mouchy, państwo Rouherowie, 
Pietri, Corvisart i inni. Ludność witała cesa
rzową sympatycznemi okrzykami. Podróż koleją 
żelazną do Chislehurst trwała tylko pół godzi
ny. Po przyjeździe do swego zamku cesarzowa 
udała się do kaplicy St. Marie dla odprawienia 
modlitwy u grobu męża i syna.

— Piorun w tych dniach pod Allach 
w Bawaryi uderzył podczas burzy w wóz, za
przężony w cztery konie, na którym się znaj
dował gospodarz Guber z trzema synami i 
córką. Ta ostatnia zabita została na miejscu 
równie jak obydwa konie dyszlowe, ojciec jej 
zaś i trzej bracia doznali tak silnego ogłusze
nia, że długi ozas leżeli nieprzytomni. Pierwszy 
ocknął się stary Huber, a to w skutek gorąca, 
jakie dochodziło z dna wozu, gdzie piorun za
palił siano pod siedzeniem. Nieszczęśliwy ojciec 
tyle miał siły, że ogień stłumił i porażonych 
synów równie jak zwłoki córki odwiózł pozo
stałą parą koni do domu. Przy rozbieraniu je
dnego z porażonych okazało się, że piorun roz 
płatał mu skórzaną cholewę buta aż do pode- 
Bzwy, nogi jednak nie uszkodził wcale.

— Śnieg z deszczem padał dnia 22 
lipca w mieście Saratowie, położonem pod 51° 
północnej szerokości!

— Trzęsienia ziem i w M anilli. De
pesze madryckie donoszą: W  skutek ponownego 
trzęsienia ziomi w Manilli ani jeden budynek bie 
ostał się cało. Runęła wieża katedry, a pałac ar
cybiskupi i urzędowa rezydeneya generalnego ka
pitana zostały tak mocno uszkodzone, że o za
mieszkaniu tych gmachów nie może być mowa. 
Liczba ofiar w ozasie trzech silnych trzęsień, 
dnia 12, 18 i 20 lipca wynosi ogółem 320. 
Lżejsze wstrząśnienia powtarzają się na wyspie 
nieustannie.

— Przy budowie nowego trzypiętro 
wego domu w Berlinie zawaliły się w środę 
dwie ściany i pogrzebały pod gruzami sześciu 
robotników. Wszyscy sześciu zostali bardzo 
ciężko uszkodzeni. Dwaj inui zdołali dość 
wcześnie jeszcze usunąć się z zagrożonego 
miejsca.

— Z gorzało  w tych dniach w Adamo
wie, w Królestwie, 40 domów, a we wsi gór
niczej Steierdorf, kilkadziesiąt domów i kościół.

— Wielka wystawa w ełny i wyrobów 
wełnianych odbędzie się w Filadelfii w dniach 
6 — 25 września, a połączona z nią wystawa 
owiec 20 do 25 września. Zgłoszenia przyjmuje 
komitet wystawy do 31 b. m.

— Okropny wypadek zdarzył się w 
jednej z wsi pod Ty lżą. Wściekły pies pokąsał 
właściciela folwarku, dwie jego córki i parobka. 
Ten ostatni już umarł, sam właściciel po wy
padku wybiegł z domu i nie został dotąd od
szukany, zdaje się więc, że odebrał sobie ży
cie, a obie jego córki już dostały wodowstrętu

— Samobójstwo. W Schmalkalden za
strzelił się w tych dniach dr. Edward Wipper- 
mann, były profesor prawa w uniwersytecie 
halleńskim i giesseńskim.

— Złodziej czy gośd? Jeden z dzien
ników rossyjskich opowiada: W Odessie nie
dawno generał S. schwytał złodzieja na gorą
cym uczynku, mianowicie gdy przez okno do
stawał się do jego mieszkania. Złodzieja z pro
tokołem policyjnym odstawiono do sędziego po
koju, który „dla braku dowodów" uwolnił pod- 
sądnego od odpowiedzialności. Po przeczytaniu 
sentencyi generał wystąpił do sędziego z pro
śbą, ażeby mu dał adres złodzieja, mówiąc: 
„Ponieważ mniemasz panie sędzio, że oska
rżony nie przybył do mnie, ażeby mnie okraść, 
to zapewne chciał mi złożyć wizytę; pro=zę 
więc o jego adres, ażebym go mógł rewizy
tować!"

— Szczury w miejscowości Nowym 
Dworze pod Broduicą nagryzły dziecko pod 
nieobecność rodziców, którzy dopiero na krzjk 
niemowlęcia nadbiegli i odpędzili nupasiników. 
Do dziecka musiano wezwać lekarza.

— Przy wspinaniu się na szczyt 
góry Montblauc przed tygodniem pewien tury
sta angielski z żoną spadł w przepaść i bar
dzo ciężko się uszkodził, a żona jego zabiła się 
na miejscu.

— Zakład głodow y. Depesza z No
wego Jorku dnia 25 lifca donosi: „W stanie
zdrowia dr. Tannera nie zaszła w ostatnim 
dniu widoczna zmiana. Sypia on teraz więcej 
a coraz mniej pije wody i jest dobrej myśli. 
Waga jego ciała stanęła teraz na 130 funtach; 
tętno dziś wynosiło 72, ciepłota ciała 95° (F), 
r&spiraoya 16 “ — Depesza z dnia 26 lipca 
w tym samym przedmiocie opiewa: „Do dziś 
wieczora jeszcze nie okazały się u Tannera 
symptomy stanowczego wycieńczenia, chociaż 
mniej nawet spoczywał, niż w dniach poprze
dnich. Od północy do południa wypił on l 1ji 
k warty wody “ — Jak donoszą dzienuiki wę
gierskie. znole-zł dr Tanner gedcege wspdł/-
wodnika, lubo w znaczeniu wręcz przeciwnem, 
mianowicie w osobie pewnego młodego czło 
wieka w Wielkim Warazdynie, który w tych 
dniach o zakład skonsumował naraz następu
jąco dania: pieczeń z papryką i z kartoflami, 
sznyeel wiedeński z groszkiem, filet wołowe, 
karbonadę wieprzową z ogórkami, ćwierć kaczki, 
poriyę gęsiny, pół pieczonego kurczęcia, jeszcze 
raz pieczeń wołową i beefsteak z jajami, wą
tróbkę cielęcą, porcyę móżdżku i nerek, porcyę 
cielęciny, wątróbkę gęsią i potrawkę z kurczę
cia; do tego wypił l 1/* htra piwa, 2 */s litra 
starego wina i trzy butelki kwaśnej wody. 
Skonsumowawszy to wszystko, ku przerażeniu 
obecnych kazał sobie jeszcze po nad zakład po
dać oml9t, który również sprzątnął z wielkim 
apetytem. Żarłok ten zdrów jest przytem jak 
ryba.

— Krezus perski. OJ kilku dni bawi 
w Wiedniu generał szacha jegomości Ghulam 
Hussein chan, w którego towarzystwie odwie
dził stolicę naddunajską w celach handlowych 
najbogatszy w Persyi kupiec i bankier Hadżi 
Abulfadh z Teheranu. Abulfadh liczy obecnie 
lat 55 i jest ojcem licznej rodziny. Jako do
stawca nadworny szacha używa tak u dworu 
jak i w kraju swoim wielkiego poważania. Nie
dawno własnym kosztem wybudował w Tehe 
ranie wspaniałą moszeę. Z Wiednia Abulfadh 
udaje się w interesach handlowych do Paryża 
i Londynu.

G O SP O D A R ST W O  I H A N D E L
|  T a r g  lw o w s k i.  (Sprawozdanie 

tygodniowe Izby handl. za czas od 17 lipca 
do 24 lipca.) Wszystkie ceny za 100 kilo
gramów. Pszenica 8'75 do 10*25 zł. Żyto 8*40 
do 9-40 złr. Jęczmień 5-— do 9*— złr. Owies 
650 do 7*50 złr. Hreozka 6-80 do 7*— złr. 
Kukurudza zeszłoroczna— ■— do—•— złr. 
Kukurudza nowa 6*— do 7-30 złr. Proso 
—•— do — ■— zł. Groch do gotowi- ia 8*— 
do 10-50 zł. Groch pastewny 8 -— do 9-50 
złr. Soczewica —•— do —•— złr. Fasola 
10-— do 12-— zł. Bobik —*— do — •— 
złr. Wyka 5-35 do 5*60 złr. Koniczyna 
najprzedniejsza —■— do —*— złr., przednia 
—•— do —•— złr., średnia —•— do —■— 
złr., pośleduia —•— do —•— złr. Tymotka 
—*— do —•— zł. Anyż rossyjski —•— do 
—•— złr. Anyż płaski —■— do — •— złr.
K m inek do —•— złr. Rzepak zimowy
IŁ'30 do 1P75 złr. Rzepak letni 10"50 do 
10‘75 złr. Rzepik zimowy — •— do —*— złr.

Rzepik letni —•— do —•— złr. Lnianka 
850 do 9-— złr. Nasienie lniane 11-— do 
12*50 zł. Nasienie konopne —■— do —*— złr. 
Chmiel — ■— do —*— złr. Spirytus gotowy 
33-50 do 3 4 — złr.

OSTATUIA POCZTA
Minister prezydent JE. hr. T a a f f  e i 

p. Namiestnik JE. Alfred hr. P o t o c k i  
wyjeżdżali przedwczoraj z Wiednia do Iscbl, 
gd/.ie jak wiadomo, Najj. Pan obecnie bawi. 
JE p. Namiestnik pojutrze będzie już z po
wrotem we Lwowie.

Dr. Józef Kopp zwołał na 8go b. m. 
p i ą t y  z j a z d  n i e m i e c k i  do Módling. 
W odezwie zapraszającej dr. Kopp wiele 
mówi o ciężkich czasach, o zagrożeniu inte
resów niemieckiej ludności, o przewadze 
słowiańskiego żywiołu i t. p.

W sprawie pogłosek o mo b i l i z a e y i  
a r mi i  s e r b s k i e j  piszą nam z Wiednia 
pod datą 30 lipca: „Wiadomości z Belgradu 
o całkowitej lub częściowej mobilizaeyi aimii 
serbskiej pozbawione są według wiarygod
nych informacyj wszelkiej podstawy i mają 
zapewne swe źródło w odbywająch się wła 
śnie dorocznych ćwiczeniach polowych wojsk 
serbskich, tudzież w wycieczkach oficerów 
sztabu generalnego, którzy zdejmują plany z 
pojedyńczych okolic kraju. Wszystko to jed
nak miało być ofieyalnie sygnalizowane już 
przed 3 miesiącami. Alarmujące pogłoski z 
Seibii są tern trudniejsze do pojęcia, że rów
nocześnie potwierdza się wiadomość o po
dróży księcia serbskiego do Wiednia a księż
nej do Franzensbadu. Książę nie opuszczałby 
pewnie swego kraju w chwili, w którejby 
odbywała się mobilizacja jego armii".

Już niejednokrotnie mieliśmy sposo
bność zaznaczyć, że proponowana przez ga 
binet londyński d e m o n s t r a c y a  f l o t  
stała się kwestyą wielce niepopularną dla 
politycznych kół francuskich. Temps, organ 
Ereycineta, nie może ukryć swojej niechęci 
i tak się wyraża o o?ym projekcie i jego 
autorze Gladstonie : „Ze względu na bardzo 
krytyczne i nieprzyjemne położenie, w jakie 
p. CDiIstonf. wprowadził Europę, należy na, 
wyraźniej podnieść, że cała odpowiedzialność 
spada na niego. Mocarstwa, które wz ęły 
udział w traktacie berlińskim, musiały oczy 
wiście uczynić zadość wezwaniu Anglii, do 
póki chodziło jedynie o zatwierdzenie po
wziętych uchwał Bkoro tylko uznano prawa 
i pretensye Czarnogóry i Grecyi, niepodo
bieństwem było pozostawić te małe pań
stwa samym sobie. L drugiej jednakże stro
ny akcya Anglii w tej sprawie musiała w 
Konstantynopolu wywołać opór i sprowadzić 
przesilenie, a co gorsza jeszcze ponownie 
zakwestyonować egzystencyę państwa ture
ckiego. Mocarstwom skutkiem tego pozosta
ły tylko dwie rzeczy do wj boru : albo po
zostawić traktat nieprzeprowadzony, w ra
zie, gdyby nie poszły ręka w ręię z Anglią 
albo też rzucić się w wir awantur, gdyby 
ślepo poszły za przykładem Gladstona. Pre
mier angielski musiał przyjść do przekona 
uia, że nie liczył się n?leżycie z pewnemi 
żywiołami w tej kwestyi. Przedewszystkiem 
zaś me mogło ostatecznie ujść j-go uwadze, 
że Austrya nie zechce przecież pracować na 
korzyść Rossyi i że stanowisko, jakie zajęła 
Austrya w sporze wschodnim, opiera się* o 
potęgę innego mocarstwa, którego zamiarów 
tern mniej nie można sobie lekceważyć. W 
tem trudnein położeniu musiał p. Gkdstoue 
szukać ściślejszego porozumienia z dwoma 
innemi mocarstwami, o których myślał, że 
mogłyby popierać jego politykę Rossyi był 
on pewien, chodziło tylko jtszcze o pozy
skanie Francyi. Od dwóch miesięcy pracuje 
nad tem dyplomacya -ngielskn. P. Gladsto- 
ne od samego początku liczył na naszą 
wielkoduszność, na nasz animusz rycer- 
s. i, na naszą sympatyę dla gabinetu libe
ralnego, na naszą przyjaźń dla Greków. 
Kto wie, czy nie liczył także na to, 
że zaślepieni nadzieją pewnych aliansów i nie
nawiścią do pewnego narodu zgodzimy się 
na jego plany ? To jednak nie ulega naj
mniejszej wątpliwości, że doznał wielkiego 
rozczarowania. Przekonał się bowiem nieba
wem, że Praneya po uszy jest zaprzątniętą 
własnemi sprawami, że się zupełnie wyle
czyła z wszelkiego rodzaju interwencyj, jak 
meksykańska a nawet włoska, i że zanadto 
p uuje nad samą sobą, aby się dać uwieść 
pięknym słówkom pana Gladstona. To wszyst
ko w niemałe zdumienie wprawiło prezydenta 
gabinetu londyńskiego.

Standard otrzymał z Bombaju pod 
dniem 28 lipca b. r. następujący telegram 
o k a t a s t r o f i e  a f g a ń s k i e j :  „Wia
domości z Kandaharu zaniepokoiływ  naj

wyższym stopniu całe Indye, a k l ę 
s k a  w y d a j e  s i ę  t e m  o k r o p n i e j 
s zą ,  że była zupełnie niespodzianą. Nie po
wątpiewano bowiem ani na chwilę o tem, 
że wojska generała Burrowa, Które się skła
dały z trzech pułków piechoty i z tyluż puł
ków jazdy, zdołają najskuteczniej stawić czo
ło 12.000 żołnierzy afgańskich. Krótki tele
gram, który doniósł o tej strasznej klęsce, 
wstrząsł całemi lndyami. Wicekról, po ode
braniu tej smutnej wiadomości, zwołał na
tychmiast na naradę najwyższych dpstojni- 
ków a jakkolwiek jest jeszcze nadzieja, że 
straty są przesadzone, to jednak późniejsze 
telegramy nie uprawniają do przypuszczenia, 
że znaczna część, przynajmniej piechoty, 
zdołała się ratować ucieczką. Wicekról za
wezwał natychmiast w drodze telegraficznej 
tutejszego gubernatora, aby przysłał spis 
wojska, które ma do dyspozyeyi, jakoż na 
szczęście z powodu wiadomości o dezercyi 
piechoty Valiego posunięto już przed tygo
dniem w kierunku północnym znaczny od
dział wojska. Chwilowo największe obawy 
budzi Kandahar. Utrata tego miasta byłaby 
ciężkim ciosem dla nas a strasznem nie
szczęściem dla mieszkańców miasta, gdyż 
Ejub han, opanowawszy to miasto, ukarałby 
je niewątpliwie surowo za to, że wojskom 
naszym zgotowało tak dobre przyjęcie." Jak 
się pokazuje z powyższego telegramu, kou- 
sternacya, jaką wywołała wiadomość o klęs
ce, jest ogólna. Zdaje się, że tylko dla osła
bienia tego wrażenia postarauo się o dalsze 
telegramy o rzekomych zwycięztwach an
gielskich; dotąd przynajmniej zawarta w nich 
wiadomość nie potwierdziła się. I tak do 
Daily News telegrafują z Lahory: W sobo
tę został Ejub han odparty na wszystkich 
punktach. Generał Phayre posunął się ku 
Chamauowi. Straty Burrowa zostały obli
czone na 2000 ludzi. Rozeszła się pogłoska, 
że Ejub rozporządza p o s i ł k a m i  r o s s y j 
s k i  e m i. Według innego telegramu od
nieść miał generał Piimrose zupełne zwy- 
cieztwo nad Ejubem hanem. Bliższe szcze
góły o tem wrzekomem zwycięztwie nie na
deszły jeszcze.

O niemił j -ytuaryi gabinetu angiel
skiego pisze londyński korespondent Polit. 
Corr.: W ministerstwie wielki zamęt. Straciło 
już trze h członków (Lorda Lansdowna, Li- 
stowela i Zellanda) wskutek opozycyj umiar
kowanych liberałów przeciw projektowi u - , 
stawy o dzierżawcach irlandzkich, a większość 

:ład; jąca się z i 70 głosów zeszczuplała 
pr/.y obradach nad tą kwe-o.yą na 66. Dal-ze 
jeszcze znaczniejsze rozdwojenie w łonie 
stronnictwa liberalnego nastąpi prawdopodo
bnie z powodu a n g i e l s k i e j  p o l i t y k i  
w s c h o d n i e j .  Gabinet jest zgodny, do
póki mocarstwa działają w porozumieniu ; po
rozumienie to jest zasadą, którą stronnictwo 
liberalne zalecało zawsze vpozycyi, a teraz 
proklamuje ją gdy samo j.-st u steru. Gdyby 
jednak celem zrealizowania uchwał mocarstw 
europejskich, co do Czarnogóry i Grecyi o- 
kazała się potrzeba zarządzenia demonstracj i 
flot — nie taimy tu sobie, że w takim ra
zie mogłoby łatwo nastąpić zerwanie zgody 
europejskiej i nagle spaśćby mógł na A n
glię obowiązek przy niezbyt bezpiecznej po
mocy Roł yi zniewolić sułtana do posłuszeń
stwa. Możliwość taka uała powód do bardzo 
ożywionych rozpraw w gabinecie, i wyszły 
przytem na jaw różnice zdań które nigdy 
nie dadzą się pogodzić. Czujemy to, że mi
nisterstwo w danym wypadku miałoby do 
wyboru albo niepopularną wojnę, albo upo
korzenie, któregoby nie zdołano przeżyć. 
Stronnictwo pokojowe w gabinecie, którego 
szefem jest Bright, utrzymuje, że dla egzy
stencji gabinetu wojna tak samo jest nie
bezpieczna jak pokój, gdy tedy obie alterna
tywy zarówno są zło, lepiej wybrać pokój, 
bo zostanie przynajmniej nadzieja, że rząd 
wyminie zarzuty, iż nie miał odwagi dopro
wadzić rzeczy do ostatecznej konsekwencyi.
Z drugiej strony utrzymuje większość gabi
netu, składająca się z Gladstona, Granvilla 
i ks Argylla, że wojna przeciw Turcyi, z 
początku bez wątpienia bardzo niepopularna, 
miałaby tak ważne następstwa iż naród an
gielski musiałby być zadowolonym z jej osta
tecznych rezultatów a opór Turcyi przeciw 
mocarstwu takiemu jak Anglia, nie mógłby 
trwać długo. Gladstone spodziewa się zresztą 
jeszcze ciągle, że Turcya ustąpi wobec 
przygotowań mocarstw europejskich do wy
słania floty na wody tureckie.

Sfery dyplomatyczne w Bukareszcie 
zajęte są w przykry sposób r o s s y j s k ą  
not ą ,  zredagowaną w tonie bardzo surowym, 
w której rząd rossyjski grozi Rumunii szczel- 
nern zamknięciem granicy, z powodu, iż na 
terytoryum rumuńskiem mają się w znacz
nej ilości gromadzić żywioły nihilistyczne. 
Pominąwszy już tę okoliczność — pisze 
Pol. Corr. — że Rossya powinnaby właści
wie być zadowoloną, że nihiliści bawią po 
za jej granicami, gdzie bez wątpienia są dia 
niej mniej szkodliwi niż w kraju, idzie tu 
o fakt rzeczywiście dziwny. Że w Rumunii,



podobnie jak w innych krajach przebywa 
jeden i nie dwóch nihilistów, o tem 

pikt nie wątpi, żeby zaś w tym kraju miała 
Jch przebywać znaczna liczba i zeby miały 
odbywać się schadzki nihilistów na wielką 
skalę, twierdzenie to jest czczym wymysłem, 
który niezawodnie ma służyć tylko za pre
tekst, dla dopięcia innych zupełnie celów.

RAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Marburg, 2 sierpnia. (T d . pr.' 

Wczoraj pociąg idący z Karyntyi ude 
rzył na tutejszym dworcu o maszynę 
rezerwową z 20 wagonami węgla 
Konduktor i jeden podróżny zostali 
zabici; sześciu podróżnych odniosło 
rany.

Petersburg, 2 sierpnia. (Tel. pr.) 
Jak słychać zapadła stanowcza uchwa
ła zniesienia niektórych ś r o d k ó w  
t a m u j ą c y c h  z b y t  u c i ą ż l i w i e  
s w o b o d ę  p r a s y .  Ułatwienia te bę
dą rozciągnięte także na p r a s ę  p r  o- 
W i n c y o n a l n ą .  W łonie najwyższej 
komisyi egzekucyjnej poruszono także 
myśl usunięcia ustawy, która daje sze
fom władz administracyjnych prawo 
oddalania z posad podwładnych bez 
żadnej apelacyi.

Belgrad, 2 sierpnia. {Tel. pr.) 
Wrzekomo z powodu groźnej postawy 
l i g i  a l b a ń s k i e j  postanowił rząd 
serbski ustawić jeden korpus na g ra
nicy Starej Serbii.

Skodra, 2 sierpnia. (Tel. pryw.) 
Czarnogórcy zgromadzili dotąd pod 
Tusi 20.000 w o j s k a  pod komendą 
wojewody Pero Wukotycza. Podgorycę, 
Zablak i Spuż uzbrojono w d z i a ł a  
K r u p p a .  W Durazzo i Leszu w yła
dowały statki tureckie na ląd 10.000 
karabinów, amunicyę i pewną ilość 
ochotników stambulskich.

Ateny, 2 sierpnia. {Tel. pryw.) 
Generał Soutzo przybędzie dnia 8go 
b. m. do Karpenicy i obejmie komen
dę nad korpusem, który przeznaczony 
został do w k r o c z e n i a  do E p i r  u. 
Liga albańska wysłała emisaryuszów 
do północnej Grecyi celem wywoła
nia rozruchów'.

Konstantynopol, 2 sierpnia. 
{Telegr. pr.) Seraskierat uchwalił p o d- 
n i e ś ć  l i c z b ę  w o j s k  w Tessalji i 
Epirze do 50.000, z czego 26.000 zaj
mie stanowisko w Tessalji a reszta w 
Epirze.
Telegrafowany kurs wiedeński.

Wlodeó, 31 lipca l&SO, godzina 2 m., 
20. Losy litudyt.owe I76'— Wig. akey^_

kredyt. 255-75, Akeye anglo-austr. 127-60, 
Akcye banku Union 108 60, Akcye kolei Ka 
rola Ludwika 275 75, Akcye kolei północnej 
244 —, Akcye kolei południowej 80 70, Akcye 
kolei Aliold 15650, Akcye kolei Elżbiety 
190—, Akcye kolei Lwow-Czerniow. 166 —, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 145 50, 
Akcye kolei Budolfa — •—, Akcye kolei Al
brechta — , Węg oblig. państw, w złocie 
—•—f Galie, oblig. indemn. 97 50, Losy z r. 
1864 173 —, Akcye kolei siedmiogrodzkiej
108 70, Akcye banku obrotowego , Losy
tureckie , Akcye kolei węg.-galic. — —, 
Akcye kolei państwowej — ■—, Akcye banku 
związkowego 130-50, Bubel papierowy 1-23- 
Wiedeńskielosy 116 90, Węgierskie losy 112 75, 
Mark. niemieck. Węgierska renta 106 75, 
Lsposobienie spokojne.

Wiedeń, 31 lipca 1880, godzina 7 
minut 3. Akeye kredytowe — , Anglo-
A u s tr . , (Jnionsbaak , h olej Karola
Ludwika — — , Południowa, — . Bema 
pap. — , Bubel papierowy — . Gal. listy
zastawne 102-20, Gal. indemizacyjne — —, 
Mark niem. — ■ GM- baQk rustykalny 103-— 
Losy z r. 1860 — , Napoieonsdor —.—,
(/sposobienie —

W iedeń, 2 sierpnia 1880, godz. 10 m. 
30, Akcye kredytowe 276-90, Anglo-austr. 
128-50, Akcyc banku Union 109 30, Kolej 
Kar. Łudw. — , Południowa — — , Na- 
poleousdor 9'36—, Bubel papierowy — •—,
Benta pap. — —, dalie, bank h i p .  ,
Gal. oblig- indemn. — •—, Gal. listy zastaw 
banku włość. — Losy z r LSik) — , 
Usposobienie silne.

Telegram y zbożowe z d. 31go lipca, 
Wi e de ń :  Pszeni-a 10 75 do 11.50 zł., ży
to 9-40 do 9 76 zł., okowita pr. 10.000 
it-r procent 34*75 do 35 zł. B uda-

P e s z t :  Pszenica 75 klgr. (na jesień) 10-10 
do 10.15 z ł , rzepek (sierpień — wrzes) 12 50 zł. 
B e r l i n :  Pszenica żółta (na lipiec—sierpień) 
242 50, żyto — —, spiritus loco 6150, olej 
rzepakowy 55 20. S z c z e c i n :  Pszenica —,
rzep ik  P a r y ż :  mąki 159 klgr. 6 1 —,
olej rzepakowy 71-75 epiritus —■—. Wr o 
c ł a w:  Pszenica —•—, żyto —•—, cwie. 
- • —, spiritus —•—, kukurudza —■—. K o- 
on i a :  Pszenica — •—.

Ludwika, córka lekarza powiatowego I 2 na Hotel Kuhna.
cholerynę — Ehrbar Wilhelmina, źóna oby- ?P J- Garzycki ze Stanimirza. T. Gdow-
watela miasta, 1. 36, na udar mózgowy -  ski z Kałusza J. Gładyszewski z Drohomyśla.
Trampler Barbara, właścicielka realności, 1. 77, Hotel Langa
na raka. Smolnicka Zofia bez zatrudnienia, Pp. L. London z Wrocławia. J. Sala-
1. 70, na porażenie ogólne. — Zawadzki Jó- moński z Berlina E. Felsen z Przemyśla, 
zef, introligator, 1. 43, na suchoty płuc. —
Bielecka Franciszka, posługaczka l 48 na 
zapalenie płuc. — Sołtys Kazimierz, krawiec,
1. 40, na suchoty. — Beer Ignacy, obywatel 
miasta Lwowa, 1 61, na gruźlicę płuc —
Bipper Antoni, portyer, 1. 44, na rozedmę 
płuc. — Krówczyóska Ludwika, żona doktora ™ ,
medycyny, 1. 28, na gruźlicę płuc. _  Lasków- 1 skl Tarnopola, 
ski Józef, tłumacz, 1. 71, na porażenie płuc.
— Wasilewski Adolf, syn kapelana przy szpi
talu, 1. 6, na błonicę. — StrzelecKi Józef, 
ślusarz, 1. 43, na gruźlicę płuc. _  Mandel 
Ozyasz, szynkarz, 1. 48, na udar mózgowy —
Seifert Teresa, wdowa po sekretarzu sądu 
wyższego, 1. 76, ze starości. Niemczycki 
Jan, obywatel miejsk, 1. 63, na zapalenie płuc 
Wolf Sara, dziecię nauczyciela, 6, m. n<> zapa
lenie płuc. — Kuśniewicz Grzegorz, artyle

O d je c h a li ze  L v o v r .
Pp. J. ks. Swidrygełło Swiderski do 

Przemyśla. M. hr Komarnicki do Horpina. F. 
hr. Potulicki do Glinian. K. Wensa do Żółkwi. 
W. Gubatta do Rawy. M. Perłowicz do Bro
dów. W. Rylski do Stanisławowa S. Smarzew-

rzysta, 1. 28, na suchoty płuc. — j ura józef 
z zakładu ciemnych, 1. 10, na gruźlicę płuc'
— Ambroziak Władysław, ayn strażnika akcy
zowego, 1. 1, na krztusiec. — Miczkowski Jan, I -  
emer. ofieyał Magistratu, 1. 63, na gruźlicę ' A  
krtani. — Pawłowski Wojciech Korwin emer. ! 
nauczyciel ludowy, 1. 72, na uwiąd schyłkowy.
— Nowak Alojzya, żona ces. król. « i i

P o c ią g i k o le jo w e .
P rz y c h o d z ą  do L w o w a .

Według południka Peszteńskiego.
% C lz e rn lo w le c :  o godz. 9 min. 40 wie

czór (pociąg pospieszny}, o godz. 3 miu 
45 rano (pociąg mięszany); o godz 3 
min 32 po południu (pociąg mięszany.

W ra k o w a : o godz. 5 min. 20 rano 
(pociąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. l i  
przed południem (pociąg mięsz&nyj.

P o d w o lo c z y s k :  (na dworzec w Pod
zamczu); o godz. 3 min. 8 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 min. 36 po połud
niu (pociąg mięszany);

'Ł

majora, I.
62, na zanik schyłkowy. — Koberna Rozalia, *© S ta n is ła w o w a : (na Stryj) do Lwowa
wdowa po szewcu, 1. 43, na rozedmę płuc — 
Markowska Jadwiga, córka inżyniera 1 i1 i »  
na gruźlicę opon mózgowych. — Lisicka S‘e- j 
fania, żona urzędnika kolei, 1. 22 , na gruźlicę • 
płuc. Komorowska Józefa, hrabina właści- 1 
ciołka dóbr ziemskich, 1. 68, na udar mózgowy.
— Jaruntowska Antonina, prywatna 1 75 na 
uwiąd schyłkowy. — Zgórska Zofia,’ córka c. ' 
kr. storosty, 1. 13, na dur brzuszny. r

Lwów dnia 22 czerwca 1880.

S p o s trz e ż eń  a  m e te o ro lo g ic z n e .
z dniaia 'i sierpnia 1880 o gedzinie 7 rano 

Barometr 7295mm. przy temp. 0°C P«unhro- : 
metr suchy +  )6 ."°C Psychrometr wilgotny 4- 
14 4"C. Prężność pary U J m ą  Wilgoć 81 »/u. Zachmu- ' 
rzeme 8 . Wiatr SJ&l. Ozon 10.

Temperatura powietrza 18 0 R.
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 753.9mm

OdpcwioiJzi&io? redaktor • Władysław Łoziński

W .y k a z  o só b  z m a rły c h
w czasie od U  do 20 czerwca 1880. 
Mehlem Michalina, wdowa po c. kr. ma

jorze, 1. 38, na gruźlicę. — Koiiiarnicki Ka
zimierz, syn stolarza, 1. I 1/*, na zapalenie
*uc- — Skoczek Alcizy, nauczyciel domu ka- 
y. 1 48, na wycieńczenie sił. — Tomaszewska 

Marya, żona szewca, 1. 26, na posocznicę po
łogową. —. Zelnik Jzuuk, gyuinazyalista, I. £0, 
na zapalenie opłucnej. — Ńiżaokowska Teresa, 
wdowa po dzierżawcy, !. 67, na gruźlicę. — 
Szmigielska Katarzyna, żona majstra kominiar
skiego, 1. 7gt ze gtarości. — Kołodnicka Ju
lia,_córka szewcu. 1. 5, na zołzy — Lech

Przy|ech»ll <to Lwowh.
dnia 2 sierpnia 1889.

Hotel Europejski.
P. T. Orzechowski z Krakowa.

Hotel Georgo-s
Pd P. hr. Komorowski z Bilinki. W. 

hr. « edóchowski z Rossyi. A. Cielecki z Por- 
chowa. M. Protop poff z Rossyi. K. Wiszniew
ski z Dobrzan. H. Gartner z Grefeld. J. Ho 
rain z Kalifornii. M. Kuczkowski z Rossyi.

* Kotel Angie ski.
Pp. K. Burczak- Abrahamowicz z Peters

burga. E. Pawlikowski z Siedlisk.
Hotel Lazarusa.

Pp. J. Kornai z Haiynkowic. B. Łępicki 
Bałty z Hadynkowiee. F. Wazacz z Czernio- 
wiee. Z Wierzchowski z Czerniowiec. Dr. J. 
Steinhaus z Żółkwi. S. Wt-intraub z Wiednia. 
J. Zweig z Krakowa B. Seimfeld z Krakowa. 

Hotel Krakowski.
Pp. J. hr. Chołoniewski z Rossyi. A. hr. 

Potocki z Rossyi. M hr. Potocki z Rossyi. R. 
Padlewski ze Złoczowa.

o godz. 8 min. 10 wieczór.
ro d w o lo c k j- N k : (na dworzec lwowsti 

główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30. 
reno (pociąg osobowy) ; o godz 3 miu.
5 po południu (pociąg mięszany.

O d c h o d zą  ze L w o w a .
Według południka Peszteńskiego.

D o  C lz e rn io w ic c  : o godz 6 min. 10 ra
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o godz. 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany).

|>o S td u i t - I a w o w a :  (na Stryj); o godz.
6 min. 45 rano.

■ D o  K r a k o w a :  o godz. lOtej min. 3 w 
nocy (pociąg pospieszny); o godz. 4 min. 
33 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min. 
■19 po południu (pociąg mięszany).

: D o  P o d w o l o c z y s k : ( z dworca w Pod
zamczu) -. o godz. 10 min. 39 w nocy po
ciąg mięszany); o godz. 12 min. 32 w po
łudnie (pociąg mięszany).

D o  P o d w o l o c z y s h : z dworca lwow
skiego głównego o godz. 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min 10 
w południe (pociąg mięszany.) o godz 
10 min. 11 w nocy (pociąg mięszany). 

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do 
południka peszteńskiego, godz. 12. w Peszcie 
odpowiada godz. 12 min. 20 we Lwowie.

N I D E f S Ł A W E .

Dr. L i i w i l  Lubiński
adwokat k ra jow y  we Lw ow ie

przeniósł swoją kancelaryę do domu 
pod 1. 14 przy ul. Kościuszki (naprze

ciw gmachu sejmowego).

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwćw dnia 31 lipca 1880

1 . A k c je  za sztukę. *
kul. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. ^  
Kol. I* ow. ezer.-jas. po 200 zł. w. a. jg 
Banku hip. galic. 200 zł. w. a. N
Banku kredyt, gal. po 200 zł. w. a. %

8 . L u t y  za»4l .  za 100 zł.

''ow. credyt. galic. 5 pr. w. a. g.
. * Pr- ,w- »• |

" » n f' Pr- okresowe .§
Banku bip. galic. 6 pr. w. a. -J
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. A

A. I .ts ty  d łu ż n e  za 100 złr. §r

■•'gólu. roln. kred. Zakład dla Gal. § 
i Buków. 6 pr. Jo«. w 15 lat

A. O b l l g i  za 100 zł.

fndenmiz. galic. 5 proc. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 pro;, w. a. 
Pożyczki kt. z

pła żądają
walulą »ę.*tr

złr. . . . .  -

274 -  277 50
165 168 50
296 300
250 - 254 -

ościańskiego 6 pr
r. 1873 po 6 pr. w. a.

-« Lo sy  miasta Krakowa. . 
„ „ Stanisławowa

6. Monety.

pukat holenderski . .
“kat cesarski . . .

£spoleondor............................
fjOłiinperyał .........
K*b<l rossyjski srebrny .
.» „ papierowy .

ni arek niemieckich ,
. .....................

Kunc, y „ arsbrae . .

98 -  
91 tO 
98 

101 80 
102 —

92

99 -  
92 60 
99 -  

102 80 
104

94 -

97 20 98 20

99 -
100 —

19 —
25 50

5 41 
5 46 
9 32 
9 60 
1 60 
1 22 

57 45 
99 50 
»»

100 -  
102 —

21 -
27 50

5 53 
5 56 
9 42 
9 74 
1 72 
1 24 

68 10 
100 60 
100 -6

® U1‘8 g i e ł d y  w i e d e ń s k i © !
z dnia 29 lipca 1889

1 . D ł u g  p a ń s t w a .
jednolity dług państwa w banknot.

maj-hstopad

płacs, żądają.

luty-sierpień .....................
Jednolity dług państwa w srebrze

wpie 
dług

styozeń-lip7e„ .
kwiecień-październik ’. ! . . .  72.75

71.8 i 
71.90

72.75

72 — 
7206

72.90
72.90

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k 1 2 6 .-  126.75
n n 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 131.75 132.25
n n 1860 po 100 zł. 6 pr 134— 134.50

» 1864 po 10O zł. 173 25 173. 15
r » 1864 po 50 zł. 172.50 173.—

Beaty Com. p0 42 ]jr . aagtr , — _  29 -
Listy zastaw. dom«n państw po 120
* frr' 4O<,Pr0\ ........................................ 141.75 144.25
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr. 101.30 101.80
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 86.55 86.75

O b l l g a c y e  iudemn. 5 pr (z? 100 zł. m. k.)
Ozjch
Bukowiny .
Galicyi . . .
Niższej -Lustryi .
Siedmiogrodu 
tfęgier .

104.50 - . —
97.50 98.50 
97.70 9 8 .-

105.50 106.— 
93 50 9 4 .-
94.50 95.—

3 . A k c y e .

Bank Auglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 130 75 131.
Insi. kred. dla handlu po 160 złr. . 278.10 278.30
Niższo-austr. tow. eskoiut. po 500 zł. 780.— 790.—
(jal. banku hip. po 200 zł. . . .  —.— —.—
Gal. bsnkd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —
fłal. zakł. kred. ziemski * 200 zł. . — —.—
Banku austro-węgiersk. a. 600 zł. 828.— 830.—
gol Albrechta a 200 zł. w srebrze . 75.50 7o —
a ust- Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł.mk. 570.— 571 —
gol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. „ 190.50 191.—
gol. Preszów-Tarn. (w.c.) a 200 z ł . . —
północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2440.— 2445 — 
gol. Kar. L«vlw. po 200 zł. m. k. 278 — 278.50

Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 
Połud. kol. paust. po 200 zł. w. a.
1. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze

pł»ją żadaja. 
165 50 16660 
280.50 281.— 
79.75 80.25 

142.25 142.50

płacą żądają

4. JLtsty zastawne losow<>.ue.

Ogólny roluiezo-kredytowy Zakład dla
Galicyi i Bukowiny w 15 i. 6 pr. 95.— 97 —

Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w er. 117.— 117.25
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 181. 6 pr. 101.— —.—

w 20 1. 7 pr. 106.50 —
, , w 361.51/, pr. 95.50 —.—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proet. 92.— —.—
„ „ po 6 proet. . 95.— 98.75

po 5 proet. v  
37 latach zwrotne . . .  . ?8 -  98.75

Gal. banku tiu. po 6 proc. . . 102.— 102.50
Gal. Zakł. kred. włośe po 6 proc. 10150 104.50
Banku austro-węgiersk. po 5 proc. 104 10 104 30 
V.Tęg. Tow. ziem akc po 5:Vt proc. 99 50 100.50

Zakł. kr ziemsk. po K'/i proc. 102 — 102.25

Keglerieha po 10 zł. m. e. . 16 50
Losy miasta Krakowa . . . . i9.80
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 40^50
Palfiego po 4 J zł. m. k....................... 41.25
Fundaeya szpitala Arcyks. Rudelfa . 18.50
Salina po 40 zł. m. k.....................  51.50
8 t. Genois po 40 zł. m. k...................  47.25

! Pożyczka m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 26. — 
Poż. Tryestu po 100 zł. m k. . . 125.75

„ „ po 50 zł. w. a. 65.—
Waldsteina po 20 zł. in. k.................  32.75
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . 42 —

1 7 -  
20 20 
41 — 
41.75 
18.7o 
52.— 
47.50 
27.—

3 3 .-  
42 50

7 . W e k s l e  (na 3 miesiące)
Augsburg za 100 zł. w. p n. .
Berlin za 100 mark w. p. n. . —
Frankfurt za 100 mark p. . . —.— —. -
Hamburg za 100 mark w. p. u. —
Londyn za 10 ft ret. . 117.95 118.10
Paryż za 100 fr. . . 46.55 46.60

5 . ObllKftcye 1 prawem pierwszeństwa za lOozł.)
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 90.20 90.50 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. cz) 

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. .

„ „ po 100 zł. w. a..
Ko!. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pi.

„ XI. enusyi . . .
IIIis r n 1 * n •
IVr. r ”Kol. Lwow-Cztr.-jb.s8. 111 emis a 30c 

zł. 5 proc. w srebrze z r. 1865 
z r. 1867 
ł  r. 1868 
z r. 1873

Węg. gai. koi. & 200 złr. 5 proc. w sr.

6. Lo s y ,
Inst kr. dla han. i pr. po 100 zł w a 
Olarego po 40 zł. m. k. .
Tow. pw, ua Dena;« po lito ;.f c‘j

5.54. - 5 .5 5 .-
5 .5 4 .- 5 .5 5 .-

-- .----- — .--• —9.36- ii!36.509.63 - 9.65. -

K n r s  z ł o t a .
Dukat cesarski mon. . .

„ pełnej wagi .
Korona . . .  

j 20-frankówka . .
85.75 86 .— I Bossyjski imperyał

105.76 106.— Talar związkowy . . . -- -------
101.75 102.25 ‘ Srebro . . ---------
104.75 105 25 _ .
102.50 103 — 2 lwowskiej Izby handlowej I przmyołowej
102. 103.— ) Telegrafowany kurs wiedeński

1 dnia 31 lipca 1880 
92.— Jednolity dług państwa w banknotach
Q i9o d  " ,  " w srebrze . .
*, fionta w z ł o c i e .......................  -
®ń.50 Losy pożyezki z rokit i s b o ....................
85.75 1 Akeye banku aurtro-wigierskiego.

„ B kredytowego . . . .
! Londyn . . . .  . . . . . .

Srobro . .
175.50 176.50 , Nąpoleondor
44. 45.— Dukat cesarski men. . .

105 75 106.25 ICO marek niemieckich

91.50
9 6 .-
90.80
8 9 .-

zł t
7! 55
72 55
8b 35

822
275 30
117 85

9 361/.
5 54

57 75
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(5249 1—3) B l . y k f c

L. 29433. 0. k sąd powiatowy miejsko- 
delegowaay Sec. I we Lwowie podaje niniej- 
szem do powszechnej wiadomości, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności 500 zł. w. a. z pn 
odbędzie się w dn.ach 9 i 16 września 1880 
każdym razem o godzinie 10 rano w kuncela- 
ryi c. k notaryusza p. Kwaśrickiego jako 
komisarza sądowego na rzecz deklarowanych 
spadkobierców po Jakóbie Hecht a to Elia
sza Mojżesza Dobriseha Horowitzów publi
czna licytaeya sumy 2000 zł. w. a. z pn na 
rzecz dłużnika Józefa Stroh w stanie bier
nym połowy realności pod 1. 2153/4 wedle 
Dom. 80 pag. 336 n. 29 on. intabulowane).

Na piewszym terminie powyższa suma 
tylko za lub wyżej ceny wywołania na dru
gim zaś terminie za jakąkolwiek cenę sprze
daną zostanie.

Cena wywołania stanowi 200 zł. w. a.
Wadyum wynosi 10°/o czyli kwotę 200 

zł. w. a.
Eesztę warunków lieytacyi, jako też wy

ciąg tabularny mogą chęć kupienia mający 
w registraturze sądu tutejrzego przejrzeć, 
lub w odpisie podjąć.

Kuraiorem dla tych wierzycieli, którym, 
by po wydaniu wyciągu tabularnego t. j. po 
dniu 27 listopada 1878 prawo zastawu na 
sumie sprzedać się mającej uzyskali, ustano
wiony jest adw. Dr. Rares z substytucyą 
ad w. Dr. Raabe.

Lwów dnia 9 lipca 1880.
(5235 1—3) O b w ie szc ze n ie .

L. 28554. Celem zabezpieczenia dosta
wy kamienia tłuczonego i żwiru rzecznego 
dla gościńców państwowych w Stanisławow
skim okręgu budowniczym w dwóchletaim 
okresie 1881, 1882, odbędzie się na dniu 13 
sierpnia 1880 w c. k. Starostwie Stanisła- 
wowskiem publiczna licytaeya przez składa
nie pisemnych ofert.

Dostawa na rok 1881 wynosi dla tra
ktu Brzeżańskiego 2284 metrów sześciennych 
w cenie . . . 7360 zł. 89 et.
dla traktu Podbeskidzkiego 
605 metrów sześciennych 
w cenie . . . 1266 zł. 17% ct.
dla traktu Rożuiatowskiego 
w ilości 130 metrów w ceaie 201 zł. 95 ct. 
razem w cenie fiskalnej . 8829 zł .O l1/, ct.

Bliższe warunki lieytacyi jak niemniej 
wykaz przestrzeni, na kióre materyał ten 
ma być dostarczony, przejrzane być mogą 
w c. k. starostwie w Stanisławowie, gdzie 
także oferty zaopatrzone marką stemplową 
na 50 centów i w wadyum 5 odsetek od sumy 
fiskalnej wynosić mające, z wyrażeniem cen, 
nietylko cyframi ale także i literami w po
wyższym terminie najpóźniej do 12 godziny 
w południe, wnieś one być mają.

Oferty nieułożone według wzoru w §. 
46 warunków licytacyjnych uwido-znionego, 
lub mepodane w terminie oznaczonym, nie 
będą uwzględnione.

Z e. k. Namiestnictwa.
Lwów dDia 15 lipca 1880.

L. 3809. (5053 1—3)
O g ło sze n ie  l ic y t a c j i .

Ze strony c. k. sądu powiatowego w 
Brzeżanach, wyznacza się do przymusowej 
lieytacyi realności pod 1. 17 i 18 w Brzeża- 
nach, w księdze Tom. Dom. II i IV. s ron. 
194 i 35 zapisanych, wedle Dom. IV i VI, 
str. 214 i 107 poz. 9 i 11, wł. dłużnika Dr. 
Joachima Hordyńskiego własnych celem za
spokojenia wierzytelności c. k. uprzyw. galic. 
akcyjn. Banku hipotecznego 396 zł. 90 ct. 
396 złr. 90 ct. i 3934 złr. 9 et. a. w., trze
ci ostatni termin na dzień 25 sierpnia 1880 
godzinę 10 rano pod naslępującemi ułatwia- 
jącemi warunkami:

1) Cenę wywołania stan wi war
tość realności przy udzieleniu pożyczki 
bankowej przyjęta w sumie 15000 zł. a. w.

2) Każdy z licytujących winien przed 
rozpoczęciem licytacji złożyć do rąk komi
sji licytacyjnej jako zakład 5/100 ceny wy
wołania 15000 złr. to jest sumę 750 zł. bądź 
w gotowiźuie, bądź w książeczkach gali
cyjskiej kasy oszczędności, bądź w gilicyj- 
skich obligacjach iadeuaiaiza yjnych lub też w 
obligacjach długu państwa, albo t t i  w listach 
zastawnych galic. towarzystwa kredytowego 
ziemskiego, c. k. uprzyw. austryackiego Ban
ku narodowego w Wiedniu.

Obligaeye, listy zastawne i listy Li p-  
teczne oblicz me będą według kursu tychże 
ogłoszonego w ostatnim przed licytacją nu
merze urzędowej Gazety Lwowskiej.

Wadyum nabywcy będz e zatrzymano 
i w depozycie sądowym złożone, a o ile w 
gotowiźuie było złożone w cenę kupna wli- 
czonem zostauie, zaś wadya inuych licytują
cych po zakończeniu lieytacyi będą uu zwró
cone.

3) Nabywca będzie obowiązany w prze
ciągu 30 dni po doręczeniu mu uchwały są
dowej, akt lieytacyi prawomocnie zatwier- 
dzaiąeej, wykazać się przed sądem, iżwsiel- 
kie z tej realności zachodzące należytości 
rządowe, którym według ustawy pierwszeń
stwo przed wierzycielami bipoteczuymi przy
służą, zaspokojone zostały, a względnie że 
tikowe w złożonem wadyum lub też w kwo- 
eie na ten cel do depozytu sądowego złożyć

się mającej zabezpieczenie znajdują, tudzież 
że wierzytelność c. k. uprzywilejowanego 
galicyjskiego akcyjnego Banku hipotecznego 
z wszystkiemi przy należy tościami do kasy 
tagoż Banku hipotecznego w zupełności za
płacił. lub też po opłaceniu zaległych nale- 
ż.ytości tegoż Banku przyzwolenie Banku na 
pozostawienie reszty wierzytelności banko
wych przy hipotece licytowanych realności 
uzyskał.

Suma przez nabywcę czy to na za
spokojenie względnie zabezpieczenie należ)- 
tości rządowych użyta, czy to c. k. uprzyw. 
galicyjskiemu akcyjneo u Bankowi hipotecz
nemu w gotowiźuie zapłacona, czy też przez 
ten Bank przy realuośeiach pozostawiona 
uważana będzie jako na poczet ceny kupna 
uiszczona.

4) Resztę ceny kupna, jaka po odtrą
ceniu wadyum w gotowiźuie złożonego , za
płaconych należytości rządowych lub sumy 
do depozytu sądowego dla ich zabezpiecze
nia złożonej i sumy c. k. uprzywilejowane
mu galicyjskiemu akcyjnemu Bankowi hipo
tecznemu rzeczywiście zapłaconej lub przez 
tenże Bank przy hipotece licytowanych re
alności pozostawionej, będzie jeszcze należa
ła winian nabywca w przeciągu dni 30 po 
doręczenia mu uchwały sądowej, porządek 
zaspokojenia wierzycieli hipotecznych pra
we mocnie ustanawiającej do depozytu sądu 
powiatowego w Brzeżanach złożyć, lub też 
wedłu postanowienia tego sądu zapłacić — 
a dopóki to uie nastąpi, od tej reszty ceny 
kupna procent po sztść od sti półrocznie z 
góry od dnia objęcia realności w swe fi
zyczne posiadanie do depozytu rzeczonego 
sądu składać.

Wolno jednak będz;e nabywcy wzglę
dem zapłacenia tej reszty ceny kupna uło
żyć się z przekazanymi do zapłaty wierzy
cielami , tudzież z hipotecznym dłużnikiem, 
gdyby dlań jaka kwota pozostała; lecz w 
takim razie winien będzie nabywca w po- 
wyższm terminie dowieść przed sądem za
warcia tych układów.

Wierzytelności hipoteczne, którychby 
przed umówionym terminem wypowiedzenia 
wierzyciele przyjąć nie chcieli, winien na
bywca na poczet i w miarę ceny kupna na 
siebie przyjąć.

5) Nabywia dalej winien będzie celem 
doręczenia mu uchwał sądowych, miejsce 
swego zamieszkania sądowi wcześnie wska
zać, a gdyby w Brzeżanacb nie mieszkał, 
tym celem pełnomocnika w Brzeżanach stale 
mieszkającego ustanowić i tegoż sądowi o- 
znajmić, inaczej przybicie każdej doręczyć 
się mającej uchwały za kratami Sądu, jako 
doręczenie do rąk własnych uważaaem bę
dzie.

6) Skoro się nabywca przed sądem wy
każe, że 4 warunku dopełnił, oddane mu 
będą na jego żądanie i koszt kopienia real
ności w fizyczne posiadanie, a gdyby się z 
tem żądaniem nie zgłosił, uw.2ane będzio 
objęcie realności w fizyczne jego posiadanie, 
jako z dniem wykazania się z doptłnienia 4 
warunku dokonane i od tego dnia wszelkie 
z posiadaniem realność’ połączone dochody, 
tudzież wszelkie ciężary i niebezpieczeństwo 
na nabywcę przejdą, jakoteż procenta od 
reszty ceny kupna liczyć się będą.

Zarazem wydanym będzie nabywcy na 
jego żądaDie dekret własności, z mocy któ
rego tenże za właściciela kupionych realnoś
ci jednakże tylko wtedy zaintabulowauyui 
zostanie, jeżeli równocześnie nastąpi na jego 
koszt zaintabulowanie obowiązków w ustępie 
5  n i n i e j s z y c h  warunków wyrażonych w sta
nie biernym realności 1, 17 i 18 w Brzeża
nach, przyczem wszystkie na tych realnoś- 
ciaeh zabezpieczone prawa i wierzytelności 
z wyjątkiem ciężarów gruntowych i wierzy
telności, któreby c. k. uprzyw. gal. akcyjny 
bank hipoteczny, lub inuy wierzyciel ;rzy 
hipotece tych realności pozostawił wyeksta- 
buloaane i na cenę kupna przeu;esioue będą.

7) Wszelkie z przeniesieniem własn.ś- 
ci i z mtabulacyą połączone należytości i ko
szta winien nabywca bez potrącenia onyi-h 
z ceny kupna w zupełności ponieść.

6) Wrazie niedopełnienia któregoki 1- 
w i e k  z powyższy h waru uków nabywca utraci 
wadyum i wszystkie na poczet ceny kupna 
wypłacone kwoty, które na zaspokojenie wie- 
rzytalacś-i hipotecznych przypadną, a nadto 
rea ln ośc i  te w drodze relicytacyi na koszt, 
i stratę. nabyw<a w jednym tylko terminie 
za jakąkolwiekbądź cenę sprzedane będą, a 
prócz tego nabywcy za w s/tlkie szkody jrzez 
niedotrzymanie warunków wyrządzone, całym 
swoim majątkiem odpawiedztalnym się stanie.

9) Realności powyższe zostaną na tym 
terminie także poniżej ceny szacunkowej za 
jakąk»)wiekbądź cenę sprzedane.

O tem zawiadamia się c. k. tiprz. gal. 
akc. bank hipoteczny we Lwowie, c. k. norz. 
gal. zakład kred. włoś., Dr. Joachima Hor- 
drńskirgo, Gustawa Wiśniewskiego, świetną 
c. k. Prokurat iryę skarbu imieniem wysokie
go skarbu państwa, świetny c. k. urząd po
datkowy w Brzeżanach,świetną zwierzchność 
gminną w Brzeżanach, Etnilę Chełmińską, 
Aroha Leibę Redlicb, Dawida Gollschmid, 
niewiadomego z życia i miejsca pobytu Augusta 
Nestorowieża, oraz wierzycieli, którymby n i

niejsze postanowienia doręczonem być nie 
mogło, lub którzy by po dniu 28 kwietnia do 
tabuii weszli, do rąk kuratora p. Madejskiego 
i edykta.

Brzeżany dnia 19 maja 1880.
(5253 1—3) G d y k t .

L. 28754. C. k. sąd krajowy we Lwo
wie ogłasza mniejszem, że celem zaspokojenia 
kwoty 2000 złr. w. a. z 61/* odsetkami od 
dnia 1 sierpnia 1876 bieżącemi kosztów eg
zekucyjnych 18 złr. 98 et., 3 zł., 3 złr., 15 
zł. 86 ct., 20 zł , 7 zł., 18 zł. 27 ct,, 7 zł. 
21 et. i 6 zł 6 ct. w. a. odbędzie się przy
musowa licytacja realności pod 1. k. łi21 % 
Wacława i Maryanny Teichmanów własnej 
na rzecz konwentu OO. Bazylianów we Lwo
wie a to na jednym terminie w dniu 7go 
września 1880 o godzinie 10 z rana w gma
chu c. k. sądu krajowego we Lwowie.

Cena wywoł nia wynosi 6000 złr. w. a
Wadyum 600 złr. a. w.
Na tym terminie wspomniona realność 

i poniżej ceny szacunkowej sprzedaną będzie 
jednakże nie niżej kwoty 6000 złr. w. a.

Akt oszacowania, wyciąg tabularny i 
resztę warunków, można przejrzeć w tut. 
rądowej registraturze, albo przy licytacji

0  tem zawiadamiamy wszystkie strony 
interesowane, i wiadomych wierzycieli do 
rąk własnych zaś Maryannę Boczkowską z 
życia i miejsca pobytu niewiadomą, do rąk 
poprzednio uchwałą z dnia 7 grudnia 1877 
1. 62234 ustanowionego kuratora p. adwo
kata Dr. Semdskiego z substytucyą p. ad
wokata Dr. Berlinera edyktem, tych wresz 
cie, którzyby dopiero po dniu 24 września 
1877 t. j po dniu wystawienia wyciągu hi
potecznego prawo hipoteki na powyższej 
realności nabyli, lub którymby bądź uchwa
ła obecna, bądź którakolwiek z późniejszych 
w tym przedmiocie wydanych uchwał na 
leżycie doręczoną nie została, do rak poprze
dnio dla nich uchwałą z dnia 7 grudnia 
1877 1. 62234 ustanowionego kuratora p. 
adwokata Dr. Hryszkiewicza z substytucyą 
p adwokata Dr. Balko i edyktem.

Lwów dnia 3 lipca 1880.
(5157 1- -3) E d y t  t .

L. 32188. O. k. sąd krajowy jako han
dlowy we Lwowie wiadomo czyni, że W dal
szym toku egzekucyi na zaspokojenie pre
tensji adw Dr. Antoniego Dąbczańskiego 
430 złr. w. a. z odsetkami po 6 % 0<* 25 
lutego 1863 bieżącemi tudzież kosztami są- 
dowemi 11 złr., 3 zł. 60 ct. egzekucyjnemi 
5 złr. 80 ct., 5 złr. 87 ct. w. a. już przy
znać emi wreszcie dalszemi kosztami licyta
c ji które się w ogólnej kwocie 25 złr. 86 ct. 
w. a. przyznaje egzekucyjna publiczna licy
tacja

1) połowy z % części realności więk
szej pod 1. 292 ‘/a

2) połowy z % części całej realności 
pod 1. 292 Y«

3) połowy gruntu do realności pod 1. 
292 7« należącego z wyiątkiem 148 sążni 
kwadr, do małż. Laskowskich należących 
Ludwika i Auny. Sehraint-k własnych, po
wyższej pretensji za hipotekę służących i 
już oszacowanych pod następującemi warun
kami dozwoloną została:

1 Za cenę wywołania stanowi się su
ma 2832 złr. 17 Ys w* a-

II. Nabywca będzie obowiązany jedną 
trzecia część ceny kupna w 14 dniach po 
przyjęciu aktu lieytacyi do wiadomości są
dowej zwliczeniem wadyum do depozytu są
dowego złożyć, pjczem mu fizycme posia
danie kupionej realności wjdanem będzie; 
resztę tj. dwie trzeci częś i ceuy kupna z 
procentem po 6 °/0 od dnia oddania fizycz
nego posiadania liczyć się mającemi, winnien 
będzie nabywca w stanie biernym kupionej 
realności zabezpieczyć; a w 14 dniach po 
prawomocności tabeli płatniczej te J/j części 
ceny kupna wraz z odsetkami na rzecz by
łych właścicieli w gotowiźnie do depozytu 
sadowego złożyć, poczem mu dekret włas
ności wydanym będzie i intabulowane cięża
ry wykreślone zostaną.

III. Do tej lieytacyi wyznacza się dwa 
ifeimina a mianowicie na dzień 21 września 
1880 o godź. 10 przed połud. i 19 paździer
nika 1880 godziua 10 przed południem, na 
któiych realność powyższa tylko wyżej ceny 
nacunkowej, lub przynajmniej za takową 
sprzi d-ną będzie.

Gdyby o tych dwóch terminach po
wyższa realność przynajmniej za cenę sza
cunkową sprzedaną me została, w tym wy
padku wyznacza się termin do ułożenia 
zwalniających warunków na dzień 9 listo
pada 1880 o gidz. 4 popołudniu, na który m 
wierzycieli hiuoteczni jawić się i żądanie 
swe w myśl §. 148 p. s. tem pewniej oś
wiadczyć mają, ił że w przeciwnym razie do 
większości głosów jawiących się puliczeui 
zostaną, poczem trzeci termin do przymu
sowej spr/edaży wyznaczonym' będzie, na 
którym realność powyższa za jakąbądź ce
nę kupni  sprzedaną zostanie.

Lwów dnia 17 lipca 1880.
(5257 1—3) O b w ie szc ze n ie .

L 7646. Celem zaspokojenia resztują- 
eej wierzytelnoś-i c. k. uprz. gal. zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie w 
kwecie 203 zł. 93 et. z pn. rozpisuje sąd

egzekucyjną sprzedaż realności pod 1. k. 40 
w Kosienicach położonej, dłużnika Michała 
Barana własnej, w dniu 27 sierpnia, w dniu 
24 września i w dniu 29 października 1880 
zawsze o godzinie 9 rano tutaj w drodze 
publicznego przetargu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
600 zł. wyprowadzona.

Zakład wynosi 60 zł.
Warunki licytacyjne, akt oszacowania 

i opisania rzeczonej realności mogą być przej
rzane w tusądowej registraturze.

Przemyśl 28 czerwca 1880.
(5241 1—3) E d y  k t .

L 2338. C. sąd pbWistowy W Ulano
wie ogłasza, ii w dniu 30 sierpnia 1880 o
11 rano przedsięweźmie w budynku sądo
wym przymusową relicytacyę przestrzeni 
gruntu „Rudzisko“ do gospodarstwa pod lk. 
1 w Kurzynie wielkiej należącego pod wa
runkami w tutejszo sądowym edykeie z 22 
września 1879 1. 4624 ogłoszonymi na koszt 
i niebezpieczeństwo poprzedniego nabywcy 
Michała Bieńbi.

Cena wywołania stanowi kwotę 200 zł. 
w. a., poniżej której owa przestrzeń gruntu 
na powyższym terminie także sprzedaną być 
może.

Wadyum wynosi 20 zł.
Ułanów dnia 15 czerwca 1880

(5158 1—3) E d y k i
L. 33768. C. k. sąd krajowy we Lwo

wie niniejszym edyktem wiadomo czyni, że 
Adolf Diamant przeciw Ksaweremu Madejew- 
skiemu i Józefowi Poncet pod dniśm 22go 
lipea 1880 prośbę o nakaz zapłaty sumy 
400 złr. w. a. wuiÓ3ł i o pomoc sądową 
prosił, w skutek czego ponieważ miejsce po
bytu p. Ksawerego Msdejewskiego i Józefa 
Poncefra je9t niewiadome a zatem c. k. sąd 
krajowy do zastępowania i na ich koszt i 
szkodę, tutejszego adwokata Dr. Balińskiego 
Stanisława ustanawiając jego zastępcą adwo
kata Dr Ksawerego Gajewskiego kuratorem 
mianował, z którym niniejsza sprawa wedle 
ustawy sądowej dla Galieyi przepisanej prze
prowadzoną będzie.

Niniejszym więc edyktem wzywa się 
zapczwanych, aby w należytym czasie oso
biście stanęli lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielili, lub innego 
zastępcę wybrali i sądowi oznajmili, słowem 
stosownych do obrony środków niyli, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sami sobie 
przypisać będą musieli.

Lwów dnia 24 lipca 1880.
(5106 1—3) E d y k Ł

L. 7278. C. k. sąd obwodowy w Prze
myślu uwiadamia Teofilę z Ustrzyckich Wę- 
glowską, z życia i miejsca pobytu nieznaną, 
tudzież spadkobierców jej z imienia, życia 
i miejsca pobytu nieznanych, że przeciw mm
0 elistabulacyę praw na dobrach Jawornik 
zaiDtabulowali pozew Władysław i Broni
sław Pruszyńscy wytoczyli, na co uchwałą 
z dnia dzisiejszego do 1 7278 pozwanym 
wniesienie pisemnej obrony do 90 dni po
lecono.

Oraz postanowił sąd dla tych pozwa
nych kuratora w osobie p. adw. Dr. Doliń
skiego z zastępstwem p. adw. Dr. Łużec- 
kiego i pjleca pozwanym, ażeby co do swej 
obrony z kuratorem się porozumieli, lub in
nego pełnomocnika sądowi w czas przedsta
wili, inaczej skutki zaniedbania sami sobie 
przypisać będą musieli.

Prztmyśl 3 lipca 1880.
(5280 1—3) O g lo a z e i i le .

L. 22739. Magistrat kr. st. miasta Lwo
wa poduje do publicznej wiadomości, że dnia
12 maja br znalezione zostały na plaeu 
Bernardyńskim dwa losy, mianowicie jeden 
los pożyczki loteryjnej miasta Budy na 40 
złr. a. w. drugi zaś hr. Waldsteina Warten- 
berga na 20 złr. a w.

Ponoszący szkodę właściciel może ode
brać pumienione losy w tutejszym Magi- 
strac e.

Lwów dnia 27 lipca 1880.
(5279 1 — 3) K o n k u r s

L 11984 na posadę c. k. pocztmistrza 
w Kołaczycach w starostwie Jasielskiem za 
kontraktem służbowym i kaucją w kwocie 
400 złr. z roezuemi poborami płacy 400 zł.
1 ryczałtu kancelaryjnego 100 złr.

Podania należy wnieść w przeciągu 
ezterec tygodni do c. k.^ krajowej Dyrekcji 
poczt we Lwowie.

Lwów du ia 3). lipca 1880.
(5238 1—3) K o n k u r s .

L. 13765. Na posadę c. k. ekspedyen- 
ta poczt, wago w Warężu w powiecie Sokal- 
skiem za kontraktem służbowym i kaueyą 
w kwocie 200 złr. z rocznemi poborami: 
płacy 200 złr. ryczałtu kancelaryjnego 60 
zlr. i ryczałtu 550 złr. za utrzymywanie co
dziennych jazd posłańezych do Sokala i na- 
powrót.

Podania należy wn'eść w przeciągu 
ctterych tygodni po c. k. krajowej Dyrekcji 
poczt we Lwowie.

Lwów dnia 28 lipca 1880.



(4855 3—3) F  d  y  fc t .  sądowego w Galicyi obowiązującego przepro-
L. 1198 0 k. sąd powiatowy w Ka- wadzonym będzie,

tuszu ustanawia dla niewiadomego z miejsca j Zaleca się zatem niniejszym edyktem 
pobytu Wasyla Dmjtrów v. Kroczyj w spra- [pozwanym aby w zwyż oznaczonym czasie 
wie egzekucyjnej c. k. uprzyw. zakładu kred. albo sami obronę wnieśli albo też potrzebne 
włość, we Lwowie przeciw niemu o zapła- dokumenta ustanowionemu dla nich zastępcy 
cenie 100 złr. kuratorem ad aetum p. Mi- udzielili, lub innego obrońcę sobie wybra i i 
chała Dolinkę gospodarza w Kałuszu. o tern c. k. Sądowi donieśli w ogóle zaś,f • • "*** 1 ^ ' * L _ i-i- 1 'hała Dolinkę gospodarza w Kałuszu. 0 tem c. k. Sądowi donieśli w ogóle zaś o godzinie 10 przed n S „ 4 s0 zawsze  ̂ " 7 7  — - j - s;.

O tem uwiadamia się Wasyla Dmytrów aby wszelkich możebnych do ob, oay środ- realn ść ta do mero ’ 1 ttm < że do Prztg ¥ “ w, M zie tutejszym,
tem, że wolno mu jest .nnego pełnomoe- ków prawnych użyli, w razie bowiem prze- niżej ceny s z a / u n k o w ć J ó o termiaie 

nika ustanowić inaczej złe skutki mogące ciwnym wynikłe z zaniedbania skutki sami dana zostanie W‘ a’ 8Prze*
, — I I . - . .  Z  i  „ n r o n l a f l ó  h v  m n a i o l i  ?  “  -

telcośm zakładu kredytowego włościańskiego 11 listopada 1880, każdym razem o godzinie 
183 zł. 1 ot. w. a z pn. publiczną przymu- 10 raco publiczna sprzedaż kawałka gruntu 
sową sprz daż realności pod 1. g. | 5y 6Ubr_ j_ narC 687 w Felsztynie położonego dłu- 

w Wygnance położonej TacyannyrSzy- żniezki Tekli Staruszkiewicz własnej, 
m >na Molierowskich własnej, wyznaczając C na wywołania wynosi 100 zł,
w tym celu terminy na dzień 17 sierpnia, Wadyum 10 zł. a. w.

września i 12 października 1880 zawsze Beszta warunków licytacyjnych służyn Cfrtdnmm I/l n«-/r.».ł i • , . j jj j jit, flflnWn w J ---- z- '

wyniknąć sam sobie będzie musiał przypisać, sobie pozypisać by musieli.
C. L  sąd powiatowy Kraków 9 kwietnia 1880.

Kałusz 24 kwietnia 1880. , , o tn  ,  „  .
(4856 3 - 3 )  O b w i e s z e n i e  ^ * 1 * 1  n *1 * *  *  Ł

L 2632. C. k. sąd powiatowy w Kos- 3608. L k
sowie zawii 
że wsprawie

— -• Sąd powiatowy w Kos- " 7Z033. o. r. sąa powiatowy w nos- 1 8Owi0 cZ„nj wiadomo, że aa żądanie uprzyw. ^ luno kuratorei
zawiadamia mających chęc kupienia j  zakja(ja kredytowego włościańskiego w celu Czaczkowsk ego.
rawie Zacłurego Schusla przeciw bi- i zaSpokoienia resztująeej kwoty 84 zł. 52 «t. Czortkówi P a r a a c a  P i t k a l n k  n  1 <•< 1 v .tr  w t>t>

Wadyum wynosi 35 zł. w. a.
Akt zastawniczego opisania przejrzeć

można w tusąd. registraturze.

-------- j ------j ------

C. k. Sąd powiatowy 
St&rasól 3 lipea 1880.

(5188 3—3) L 13626.
K o n k u r s

na posady 1) c. k. pocztmistrzau.a uuiouy ij  c. k. pocztmistrza nai** w lu^ąu. registraturze. dwor. u w Krzeszowica h w starostwie Chrza-
Dla niewiadomych wierzycieli ustano- jjowskiem za kontraktem służbowym i kau->

no kuratorem adwokata krajowego Dr. Cyo w kwocie 500 złr. z roczutmi poboramiezkowsk ego. . %n j . / ^
8 czerwca 1880.

- J M  p rz ,e u lw  £ 1 .  ---------------------- - p - . . . .  - - » » * v 6 v  n  r a u  .— - - - - - -
lipowi i Parasce Fitkaluk o 100 złr. z pn. uspokojenia resztująeej kwoty 84 zł. 52 ct. . . . . .  2 0 k —
odbędzie się tu pomusowa sprzedaż realności 2 większeJ ^  pochodzącej z odsetkami ' o i74r3_7?Ł  ^  d  y  Ł  *• "“ 7 7 ) r " v“ uFaŁUWywame jzu złr.
-  *->--• - - »- —  - po 12 prc. od 10 czerwca 1875 aż do dnia L Ze stronyc.k.sadu z dodatkiem wolnego używania jednego

‘ ^  ' ...................... “  “  ™  dozwala się w c i^udasT ei P°k°JU n4 dworc’u klejowym i z obowiąlnrasAMA,.,  wągu aaiszej kiem snrawienia dU t. i,: i;„*----- : j i _ • •

w Żabiu pod lk. 615 w Zabiu położonej, w 
3 terminach a to dnia 17 września, 15 paź
dziernika i 19 listopada 1880 zawsze o go
dzinie 10 rano a to na pierwszym terminie 
tylko za cenę szacunkową w kwocie 3015 
złr. lub wyżej, a w terminie ostatnim i ni
żej tej ceny zawsze za poprzedniem złożeniem 
zaliczki do rąk komisarza licytacji w kwo
cie 301 złr.

Akta opisania i oszacowania i bliższe 
warunki licytacyjne wolno przejrzeć w tus, 
registraturze

O. k. sąd powiatowy 
KosAw 4 marca 1880.

(4860 3—3) E  d  f  & *.
L. 3230. C k. sąd powiatowy w Ba- 

domyślu podaje do wiadomości, iż w dnm 
30 września 1880 o godzinie 10 przed po
łudniem odbędzie się w sądzie tutejszym re- 
licytacya realności pod lk. 13 w Woli Wa
dowskiej położonej, ciała tabularnego n e 
stanowiącej Józefa Gahey własnej, która to 
realność w sprawie egzekucyjnej Mendla 
Wolfa pto 50 złr. sprzedaną była.

Cena szacunkowa tej realności wynosi 
350 złr.

Wadyum 35 złr.
Protokół zastawniczego opisania osza

cowania tudzież bliższe warunki licytacyjne 
przejrzeć możua w registraturze sądowej.

C. k. sąd powiatowy
Badomyśl 18 czerwca 1880.

(4890 3 -3 )*  E  d  j  U *.
L. 3401. C. k. sąd powiatowy podaje 

do wiadomości, że celem ściągnięcia wierzy
telności Jakuba Honiga w kwocie 22 złr. a. 
w. odbędzie się w dnia’*h 2 września, 30 
września i 21 października 1880 o godzinie 
10 rano przymusowa publiezua sprzedaż re
alności włościańskiej pod lk. 58 w Żarówce 
ciała tabularnego niestanowiącej, dłużnika 
nieobjętej masy spadkowej Wojciecha Jani
kowskiego własnej.

Cena szacunkowa wynosi 112 złr.
Wadyum 12 złr. 50 ct.
Protokół zastawniczego opisania i osza

cowania przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

C. k. sąd powiatowy
Radtmyśl dnia 6 czerwca 1880 

(4718 3—3) E d y k t .
L. 2568. C. k. Sąd powiatowy w Ka

mionce str. oznajm<a, że dnia 2go listopada 
1854 zmarł w Żelechowie wielkim bez po
zostawienia ostatniej woli rozporządzenia 
Tymko Noga, do którego spadku na podsta
wie u ‘Ławniczego porządku dziedziczenia te
goż dzieci: Maryna, Jewka, Dmytro, Kata-

. __       poborami
płacy 500 złr. ryczałtu kancelaryjnego 120
złr. ryczałtu na opakowywanie 120 złr.u   *I, V— aui XJ aa UW U Ilia

rzeczywistej zapłaty, tudzież dalszemi 3 prc. B° w Złoczowie dozwala się w cia™ dalsze! P°KUJU Ui aworcn kolejowym i z obowiai-
odsetkami od kwoty w należytym czasie nie ^ e k u c y i ts. prawomocnego nskazf z ^ S  kiem sP™™nia skrzynki listowej dla m ei-
uiszczonej, ca koniec na zaspokojenie ko 2 28 maja 1873 1. 4644 P 7 scowośei Krzeszowice i w^bierao.* ,  7
sztów w kwocie 5 zł. 82 ct. i obecnie przy- dojenia wierzytelnc śei Samuela ' Iistów przed
znanych kosztów egzekucyjnych 3 zł. 26 ct. w s«“ ie 1000 zł. z 6% cd-etk* Aue^ ° ^ “a pocztowego
w. a. przymusowa sprzedaż realności dłużni- 2 października 1873 r. bieżacemi * od dn,a 2) c. k. ekspedyenta 
ka Fedora Hostoika własnej w Ohomezynie ™ 1 egzekueyi w kwotach 8 zł S  ? '  f  t  w B iiezy w st«ro,twie Żywieckiej za ko?
pod I. 377 77 36 petojopych w 17 c t, 4 zl. iS  c t, 2 2). 88 ct 1 7ł ‘™“ «Al 5laibow,n, i t . 0™  ,  ' SM
blicznej licytacyi na dniu 21 października ct., 89 zł. 3" ' ' - 0 ct - 7 "ł  98 * • ^  kwocie 600
25 listopada 22 grudnia 1880, każdym ra’ wniosek doi *----- -1 /\ .... i . 7„ . *

i*  '  c i o  w w

— — * w  zi. i ct. nareszcie za cvwi»m. płacy 300 złr.
~v ».azujriu ra - ——w- -o niuiejszego protokołn * stpmnlem l i i i  *£au(:eluryjnego 80 zł. i ryczałtu
zem o godzinie 10 przed południem w tu- w kwocie 1 zł. 36 ct. przyznanych- T a  n7  500 za “Wymywanie codziennych jazd 
tejszym sądzie przedsięwziętą zostanie. trąceniem jedr.ak kwoty 521 zł 9 ćt nn PosJaii'‘zycb do Milówki i napowrót

Cenę wywołania stanowi 350 zł. w. a. stanowionego sskwestra do składn tn id o  Podania należy wnieść w przeciaeu
Bliższe warunki przejrzeć możua w tu- fego  złożonej, publiczną sprzedsż i czterech Zgodni do c. k. krajowej Dyrekcyi
sadowej rearistraturze 35/96 c-zęśei realności cod 1 Ia  nJ  P°czt we Lwowie. yreaoyi

wie na S/laŁ-ai-h A l n i i -  20 w Złoczo- A .
tejszosądowej registraturze.

O. k. Sąd powiatowy 
Kossów 30 marca 1880.

(5181 3—3) O b w t« H x c x « u le
L. 12064. 0. k. powiatowa dyrekeya 

skarbu w Przemyślu rozpisuje nii^ejszem w 
celu obsadzenia opróżnionego hurtownego 
składu tytoniu, znaczków stemplowych i 
blankietów wekslowych w Jaworowie licyta 
cyę za pomocą pisemnych ofert na dzień 
23 sierpnia 18s0.

Materyał tytoniowy pobiera skład ten 
w głównym magazynie we Lwowie o 6 mil 
oddalonym, znaczki stemplowe i blankiety we
kslowe zaś w urzędzie podatkowym w Jaw - 
rowie.

Składowi temu przydzielonych jest do 
poboru materyałów tytoniowych 4 hurto- 
wnych a 50 drobnych sprzedawców tytoniu. 
Obrót wynosił w roku 1879 w tytoniu 93042 
kilogramów w wartości 119.864 zł. 55 et.
a w znaczkach stem
plowych i blankietach 
wekslowych . . . 5.212 zł. 22 ct.

Razem . 125.076 zł. 77 < t.
Oferty pisemne zaopatrzone w wadyum

w kwocie 376 zł. w. a., dowód osiągniętej
pełnoletności i świadectwo moralności, pod
napisem: „Oferta dla składu tytoniowego w
Jaw orow ie*  nałoży podać najpóźniej do duia
23 sierpnia 1880 do godziny 1 po południu
w c. k. powiat, dyrekcyi skarbu w Przemy
ślu.

 i ,  &\) y f  ZifOCZO-
wie na Szlakach położonej do masy spadko
wej śn. Teresy Ohrząszczewskiej i Teudoze- 
go Chrząszczewskiego należących i w tym 
celu wyznacza się termin na dzień 26 sier
pnia 1880 «*

Lwów dnia 25 lipca 1880.
(5178 3—3) B  <1 y  k  t .

L. 981 C k. sąd powiatowy w Sienia
wie ogh iza, że nr, zaspokojenie ruleżytosei\T, U — *- '

C. k. powiatowa dyrekeya skarbu.
W Przemyślu dnia 6 lipea 1880. 

(4930 3—3) fc. d y k t
L. 10994. C. k. sąd krajowy w Kra 

kowie wzywa w skutek podania Katarzyny 
Szezurowej d praes. 27 kwietnia 1880 1. 
10994 o uznanie za zmarłego męża jej Mi
chała Szczur , w celu zawarcia powtórnych 
związków małżeńskich wszystkich którzyby 
o życiu lub miejscu pobytu Michcła Szczura

  t,D ur, zaspoKOieme
o godzinie 10 p rz ^ ^ m łu d  hm Mojżesza H g ,n  w kwocie 400 zł. zpn.  od- 

w tut j-:zym c. k. sądzie obwodowym. ^ dzlt’ S!)̂ ? rZ7^ S0WaTJ
1. Cenę wy wołania stanowi c.«n* sza- stwa pod1 Nr. 1-9 w P.skorowica1 h , Moizt-I _ I. /* /Z rx T. — orfa » Ocrłlzi

10
na tz Ct,u? szacuni:ową 815 zł lubcenę zostaną sprzedane/ ” J 4 wyżej, zaś na dniu 21 paź iziermka 1880 i

2. Każdy, licutujących winien pizedroz- ' szacunkowej.
poczęciem 1 cytacyi złezyć do rąk kom syi Wadyum wynosi 82 zł. . .
licytacyjnej 5°/0 pr-.eent ceny wywołania w BI:zsze waruD!£1 1 Pr itotkoł °P iS8SU /  
kwocie 280 zł. 61 ct jako wadyum bfdź w • szacowania można w registraturze przejrzeć,
g tow.ź .ie, bą iź w p-piera-h wa-t ś-iowyeh ł-“ 5  w m »
do dokacyi funduszów pu.ilarnych przyda- " f i  *  a  y  n  u

L. 56o . O. k. sąd powiatowy w Uś- 
Wadyum najwięcej • fl-rująiegc zztrzy- eieczku czyni wiadomo, że w ilu ściągnię- 

manem i w ci nę kupna wliczoncm, innym, c i a  pretensyi Łukia a Antonów w kwocie 150 
zaś iicytantom po skończonej licytacyi zwró- w• a- z ?n- odbędzie się w Uścieczko w za 
eonem zostanie. | budowaniu s .dowem w dniach 30 sierpniar\ ’ M' ' * . . , i <nnA *

O. matifismii    Ul

przy- 
mzue- 

Nsgorzauach 
tl.  j  Ksziuka wła

snej tudzież półtora morga pola ornego w 
Nyrhowie z pod Nr. 105 a właściwie 104 
Antoniego Rtasz ów własnych z tem, że ta
kowe na obu terminach tylko za cenę sza
cunkową sprzedane zostaną.

C e n a  wywołania wynosi 350 zł; w. a.,
i ł

. - i -----“-V " '-'auieUŁKO W Z8eonem zostanie. ’ * ‘ budowaniu s.dowem w dn ach 30 sierpni
0  rozpisaniu tej przymijso ~ej licyta- 1880, ewentualnie 30 września 1880 każdy i 

eyi zawiadamia ię strony spórująee, ‘tu -ji^zem  o g dżinie 10 przed południem przy 
dzież wszystkich wierzycieli hinr.ł.Hiwn-n.-.i. - i „...i-i:

rzyna, Michał, Wasyl i Rozalia sa powoła-1 pracując'n8 w ^ dko/ v’ r W Tar
nvmi. !i Szeren - .-- ęg ' - ™ * UJ(hely : (4923 3 - 3 )

Ł   J  ** '‘ W1 V£> U l i l  W i i f a

łub jakabądź dalsz°. w tej sprawie z jakiego 
bądź powodu wcześnie, albo wcale nie mo
gła być doręczoną, wierzycieli z pobytu nie
wiadomych, nareszcie tych którzyby po dniu 
16 czerwca 1879 do tabuli miejskiej weszli, 
erzez edyiDa i ustanowionego w osobie adw. 
Wesołowskiego z zastępstwem &dw. Heyne- 
go kuratora.

Złoczów 10 lipea 1880.
(5173 3—3) w g ż o M e iile

L. 3224. O. k. sąd obwodowy w Tar
nowie podaje do publicznej wiadomości, ii 
uchwałą z dnia dzisiejszego Esriel Salamon 
z Tarnowa niedołężnym na umyśle uznany 
i dla niego kuratorem WolfFischbeia z Tar
nowa ustauowioriy został

W Tarnowie duia 17 czerwca 1880.o f"

J Ponieważ sądowi miejsce pobytu Jewki | kolerr e p7ze(7 , p[ zyj ^ udu a/ ^ .  się 10 'ó" ‘z;,s Bf- *659. 3łom W  ShńrfSaeridite in
Noga wiadomem nie jest, przeto wzywa się kolejowej w w i i /  *0*' U8 strece R arasól wirb befaunt aeoeben e§ iucrbe rur
ją by w ciągu jednego roku od niżej wy- U jc ie l / i  i S-er -szem ^achJrow ^ ^  g o rb e S g  ^ / f S  *?.
rażonego daia licząc w tutejszym sądzie 28 czerwca l«7ir „o v,  ̂ i  • 7  Merdam pr. 50 fl. o $£ fammt 91pbpitm>-
zgłosiła i oświadczenie do gp-.dku tem p e - , wiadomość mieli cby takową^lboTud Z g  &â re« ^ie cjctntibe gcilbictijung ber bem w Jś-
wmej wniesła, lleże w razie przeciwnym po- sąd wi aib7  S t a S . S E S  dU ^ y ż e i  ^ ^ ig e n  Ł i t d t  S. 91.
stępowanie spadkowe z zgłaszającymi s-ę wspomDjoa,-g ( Mi..L S z „zura i 9/ / 16,5 m bUraaol, m bret Sermiiten, am
spadkobiercami i kuratorem dla r i j  w o,o- w osobie p ad* Dr 8tvcznia nioz I .  n! ©eptanber, ant 13 Oftobcr unb am 12 91o-,
bie Łukasza Lożowego ustanowionym prze- a najdalej w dągu rok/ od d t ohi ^  PCm6et lb8° F^Śmat um 10 U£)r S3ormittag§
prowadzonem zoskme. edjktu douieśli ooctoego borgenommen tuerben, ‘

Tr,— ac o - i - i - l .  tooa tr—, , _• ęiiiitntinn.Kamionka 26 kwietnia 1880.
(4986 3 - 3 )  £  d  y  k  t .

L. 1928. C. k. Sąd powiatowy w Za-
1880.

- »UH,
Kraków daia 7 maj?
3—3) fi, «? y  fc, i*

L. 14364 O. k. sąd krajowy w Kra
je Zawia/luTnl" -----

$ie fiijitationśbcbiiigniffe, baó jKfan= 
bungś* unb ©c^a^unggprotofoll Jonnen fjier

J U t  x  O iM u .  V / .  a .  k j t g u .  j / . f  I ł i n t y n  j  »» » -* *  x^=  ( J  f l f l f ł  t r  l f l  17 gert^tó eingeje^ett roerben
leszczykach uwiadamia odnośnie do swego kowie zawiadamia ńiniei^om L Z ?  7  stara-’°1 Qm 26 guni 1880.
edyktu z 2 czerwca 1879 1. 3439 w „Gaze- za g r a n i c a m f ^ p S K  „  T  (4717 8 - 3 )  « M l t
cie Lwowskiej* z października 1879 umie- da Schonwalda i wi. r7v, ióli t ;  a /  7flałk B(-3459. SJoni f. f. iBcjirfśgerichtc in Bur-
szczonego, że licytacya realności pod 1. 20 dóbr Trzebinia w rowiecie r i , /  ' / •  ?5 y“ feriontbart, ba§ iibrr Slnfudjen beś
w Gródku położ nej odbędzie się w tutejszym położonych, którzybt d ‘ h i • oicki hWw ^ ot,° H W  4r°  f1- 7« f r - » f- ®. 
sądzie 15 października 1880 godziuie 10 ra- dopiero po dniu 31 sierpni 187  ̂ ei ccutlt,e /erąn^erung ber fcinen Sabular^
no pod waruuaami względem 3 terminu li- lub którym dotycząca T S »  na A ’ ^  ®eahmu in (£. 91.

(4964f-?rjk' 1°r ;iT  , ssłssł esss?-ss10 *•
L. 8981. Cesarsko królewski Sąd kra- się ponownie przymusową licytacyjną sprzc- ®er SlitgrufśprciS betrdat 129 ff "TO

jowy w Krakowie, zawiadamia niniejszym e- daż wzmiiinij0Wj,nycll dóbr do Ahk-<andra baS iBabium 12 fl 20 fr ii 5
dyktem Antoniego i Maryanę Stacherskich Lstreu hera n ah ią(.ych, cel-m zaspokojenia ®ie iibriopn
lub tychże spadkobierców, że przeciw nim sumy 5000 złr. tejże Basi Gołdzio Bernstei- mie bie @recution»acte fnnnpn1' 9̂ ™801'-^^0 
Anna Olimpia Jankowska wniosła pozew w nowej przyznanej i że eelem strzeżenia ich eingefcficn tócrbett tbltticu £)tetgcrtc§t»
załatwieniu którego wniesienie obrony w praw z tego powodu ustanowionym zoshł Bursztyn ben 23
dniach 90 polecono. , dla nich kurator w osobie adwokata Roma- (4925 3—Bd #■ ^  ® e3Elhber 1879.

Gdy miejsre pobytu pozwanych nie jest na Jakubowskiego w Krakowie z zastępcą w L 3101 C 6 ^  **.
wiadome przeto c. k. sąd w celu zastępowa- osobie adw. Horowitza. 1 rejsoli podaie du’ powiatowy w Sta
nia pozwanych na koszt i niebezpieczeństwo Kraków 25 czerwca 18)0. w sprawie etLai™ • .ie??ej wiadomości, iż
tychże tutejszego adwokata Dra Syczniaku- (5176 3 - 3 )  Ę  H y  k  S, dw P? I  i Karola Tobiasza Vrze.
ratorem nieobecnych ustanowił, z którym L. 3447. L. k. sąd powiatowy w Czort- odhedrio zk'e.wicz pto 34 zł. 21 ct.
spór wytoczony według ustawy postępowania kowie rozpisuje celem zaspokojenia wierzy- września ^W- 8$dzie tutejszym w dniu 2

a  L w o w a H  S r .  '7 6  •  i n i .  2  s ie rp n ia  1880 ' 18 P ^ sK rA ik . i w dai»

zaś wadyum 35 zł.
Akt zastawniczego opisania, może być 

w registraturze sądowej przejrzany.
Z c. k. sudu powiatowego.

Us ieczko dnia 20 czerwca 1880.
(4755 3—3) K  d  y  k  t

L. 9350. C k. sąd obwodowy Tarnow
ski zawiadamia niniejszem nieobecnego z 
miejsca pobytu niewiadomego A. (Altera) 
Quadratsteina, że Ignacy Ruzenbluth wniósł 
de prae3. 4 lipea 1880 1. 9350 przeciw me
mu pozew wekslowy z prośbą o nakaz ?a-
j.łaty wier/ytelnoś i wekslowej 195 złr. 56 
ct. w. a. z pn.

Ponieważ pobyt zapozwanego A. (Al
tera) Quadratdeina sadowi tutejszemu n e  
jest wiadomy, przeznsrzył sąd dla zastępstwa, 
na ko zt i niebezpieczeństwo zapozwBnego 
A. (Altera (^UŁdratslcina) tut-jstego adwo
kata Dra Bi-nisława Gałe kiego na kuratora, 
z którym wniesiony spór według ustawy 
cyw. dla Galicji przepisanej przeprowadzo
nym będzie.

Tvm edy tern przypomina się zapozwa- 
nemu, ażeby w priezuaczouym czasie albo 
s ię  sam osobiście stawił, albo potrzebne do-

««em prz-pisane, środki użył, inaczej z jego
ojóźmenia wynikające skutki sam sobie przy- 
pisaćby musiał.

w Tarnowie dnia 4 lipea 1880.
(4841 3—3) E  d  y  h  l ,

L. 8727. C. k. sąd powiatowy w Za
leszczykach uwiadsm a z miejsca pobytu nie
wiadomego Alberta 81iwiński-go, te  Paweł 
Schuerpfeil w Kuł myji prz-ciw niemu pod 
dniem 13 p-ździernik* 1879 1. 7656 pozew 
o zapłacenie kwc-ty 200 złr. % pn. wniósł, 
w skutek którego termin do rozprawy na 5 
listopada 1880 wyznaczony został, i że dla 
niego kurator w osobie adwokata krajowego 
o Dr. Brodsekhgo ustanowiony został, który 
go tak długo zastępować będzie, dopóki się 
albo sam nie zgłosi, lub też innego zastąpcę 
nie ustanowi i sądowi nie oznajmi.

C. k. sąd powiatowy.
Zaleszczyki 21 czerwca 1880.



8
(4924 3—8) E  d  y  k  t  wierzycieli hipotecznych w skutek cz^go ter-

L. 2655. 0. k. Sąd powiatowy w Sta- min do ustnej rozprawy ua dzień 6 wrze- 
rejsoli podaje do publicznej wiadomości, iż , śnią 1880 o 9 rano, w tutejszym sądzie 
w sprawie egzekucyjnej Ozyasza Jakób prze- wyznaczono, ustanawiając zarazem dla po- 
eiw Andryjowi Karlik pto 28 zł. a. w. z pn. wyższych niewiadomych wierzycieli kuratora 
odbędzie się w sądzie tutejszym w dDiu 10 w osobie tutejszego pana adwokata Dr. 
września, w dniu 14 października i w dniu Wohllernera, któremu równocześnie rubrum 
12 listopada 1880, każdym razem o godzi- . powyższego pozwu się doręcza, 
nie 10 rano publiczna sprzedaż realności 1. Jest tedy rzeczą tych pozwanych do u-
k. 81 w Starejsoli położonej. stanowionego kuratora się zgłosić i temuż

O czem się chęć kupna mających z potrzebnych środków do pi epr o wadzenia 
tem uwiadamia, iż licytacya przy pierwszym sporu udzielić iub innego ptłnumocnika ą- 
i drugim terminie tylko za lub wyżej przy dowi wskazać, albowiem w przeciwnym ra- 
trzecim zaś terminie i niżej ceny szacunko- 1 zie ciż pozwani złe skutki sami sobie przy- 
wej przedsięwziętą będzie. pisać będą musieli.

Cena wywołania wynosi 45 zł. a w Zarazem zawiadamia się powyższych
Wadyum 10 prc. } wierzycieli hipotecznych, że wskutek prośby
Reszta warunków służy do przeglądu Franciszka i Neonili Lewickich do 1. 

w tutejszym sądzie. 16401/1880 powyższy pozew zanotowa-
C. k. Sąd powiatowy no w tusądowej Tabuli tak w stanie

Starasól 26 czerwca 1880. j czynnym realności pod 1. k. 31 w Droho-
(5191 3—3) f i  d  y  b  l i  byczu przy T. II p. 457, 458 n. haer. 12 i

L. 10652. C. k. Sąd obwodowy w Tar- 13 jako też w stanie biernym realności przy 
nopolu zezwolił na otwarcie konkursu na ma- odnośnych pozycjach pojedynczych wierzy- 
jątek M. L. Rosena kramarza w Tarnopolu cieli hipotecznych, 
a mianowicie na majątek ruchomy, gdzie- C. k. sąd powiatowy,
kolwiekby się takowy znajdował, a pa ma- Drohobycz dnia 13 lipcs 1880.
jątek nieruchomy o tyle, o ile takowy po- (5189 3—3) O b w ie szc ze n ie ,  
łużonym jest w tych krajach , w których L 254g 0  k> d povmt0Wy w Lu-
ordynacya konkursowa z dnia 25go grudma jja(.2owie podaje niniejszem do powszechnej 
1868 obowiązuje. wiadomości, że na dniu 20 sierpnia, 17 wrześ-

Komisarzem konkursowym ustanawia się nja 1 15 października 1880 odbędzie się w są 
p c. k R dcę Laceka a tymczasowym za- , dz,e ka£dym razem o godzinie 10 przed po- 
rząd ą nirtsy p. adwokata Dra S.ernklara. ł udaiem, przymusowa sprzedaż w drodze pu- 

Wier/ycieli wzywa się ninieiszem, aby j bjn^nei licytacyi realności gruntowej podlk. 
na terminie dum 27go sierpnia 1880 przed ko- 204 j 239 w Oleszycach położonej, ciała ta 
misarzem konkursowym wyznaczonym, za bujaraeg0 niestanowiącej, a masy spadiowej 
przedłożeniem dokumentów, któreby i :b pre- ig Qat.tjgo CzyruIewLza i Maryi Cbyrulewicz 
tensyę wykazywały, oświadczyli się co do własnej w sprawie i na rzecz Herscha Ris- 
potwierdzema tymczasowego zarządcy masy, ga to 89 zł 25 ct w a z d na,tę
lub co do ustanowienia innego, tudzież aby —  .... .
wybrali wydział wierzycieli.— ■» i- j__"J‘ --O. k. sąd obwodowy wzywa tych wie
rzycieli, którzy swych pretonsyj przeciwko

■ - ■ *

pującemi warunkami
a) Cenę wywołania stano*i kwota 170 

zł. w. a. jako warcość tej realności.
b) Wadyum wynosi 17 zł. w. a.rzycieli którzy swycu wauyum wyuoe.

masie konkursowej eh ą dochodzie aby ta- e) Na pier '  h dw6 h terminach re-
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się alność ta, tylko za iub wyżej ceny wy wołania 
proces w toku znajdował do dnia 24 września zsś ua trze(jim terminie także niżej ceny 
1880 bądz to bezpośrednio w sądzie obwo- WJWołi4Uia sprzedaoa zostanie, 
dowym lub też u komisarza konkursowego Resztę wcrunbów licytacyjnych przej-
podług przepisu ordynacji konkursowej dla fZed moina w tutHjśzeJ regi8tfaturze w go- 
— . i   libntko w tira w a. Zffło- iunikuięcia szkodliwych skutków prawa, zgło
sili, a na terminie na dzień 22 października 
1880 o godzinie 10 z rana w biurze komisarza 
konkursowego oznaczonym wywierzytelnili 
i  swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń
stwa swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą a ua owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, i wydziału wierzycieli, któ
rzy dotąd obowiązki te sprawiali, powołać 
ostatecznie inne osoby, w których zaufanie 
pokładają.

dżinach urzędowych.
O czem chęć kupienia mających zawia

damia się.
Z c. k. sądu powiatowego.

Lubaczów dnia 14 czerwca 1880.
(5198 3—3) E d y  k t .

L. 1945. C. k. sąd powiatowy w Ka
mionce str. ogłasza, że w dniach 26 sierpnia, 
30 września i 29 października 1880 każdym 
razem o godzinie 10 rano odbędzie się w 
tutejszym sądzie przymusowa publiczna licy- 

 ̂ tacya’ realności Jana Bałowusa pod 1. k. 22
ł* 1 A -- Ti nnaiARTUZI Zt.iLim ir O O Hf łbniOn i 51dają. —'  j -  -------------

Wierzyciele, którzy w Tarnopolu lub w ■ subr. 10 w Łapajówce, celem zaspokojenia
pobliżu nie zamieszkują, winni są przy zgło- , pratensyi uprz. galic. zakładu kredytowego
szeniu wymienić pełnomocnika w Tarnopolu włościańskiego w kwocie 182 zł 57 ct. w. a
zamieszkałego w celu doręczenia uchwał sądo- j z pn.
wych, w przeciwnym bowiem razie na wnio-; Cena wywołania 500 zł.
sek komisarza konkursowego, wierzycielom 1 Wadyum w kwocie 50 zł.
rzeczonym na ich niebezpieczeństwo i koszt Bliższe warunki przejrzeć można w tu-
kurator ustanowionym by został. tejszym sądzie.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania C. k. sąd powiatowy,
konkursowego umieszczane będą w urzędo- \ Kamionka 30 czerwca 1880.
wej „Gazecie Lwowskiej". Termin do likw i-. (4958 3—3) F- <1 y  Ic 1»

‘  OYYI ^ i
F.

dacyi oznaczony jest zarazem terminem do ' L. 4353. C. k. sąd obwodowy w Koło 
układów z wierzycielami. j “ J* .zawiadamia z życia i miejsca pobytu

Tarnopol dnia 21 lipca 1880. niewiadomego h rac Ciszka Zelenkę, że pod
(5201 3—3) E d y Ił U  j

L 3475. C. k. sad powiatowy w No- v « i . •__ •

I ilign muuu*v(3 -
! dniem 28 kwietnia 1880

—    -- — -v~ .
wym targu oznajmia, że celem zaspokojenia 
pretensyi Marcina Balka w kwocie 85 złr. 
a. w. odbędzie się w dniach 30 sierpnia, 
27 września i 25 października 1880, każdym 
razem o godzinie 10 z rana w gmachu są
dowym przymusowa sprzedaż przez publicz
ną licytację 1/16 części roli Pająkowej, w 
Gronkowie pod Nr. 81 przypisanej, Józefa 
Zagaty Pająka własnej, ciała tabularnego nie
stanowiącej.

Cena wywołania wynou 800 złr. a. w.
Protokół zajęcia i oszacowania oraz 

waruDki licytacyjne są wyłożone do przej
rzenia w registrałurze tutejsz-go sądu.

Nowytarg dnia 20 czerwca 1880.
(4951 3—3) E d y  k t.

L. 16330. C. k. sąd powiatowy w Dro
hobyczu zawiadamia tych niewiadomych 
wierzycieli, którzyby prawo hipoteki na real- 
nośei pod 1 k. 31 miasto w Drohobyczu po 
dniu 11 lipca 1880 uzyskali, że Franciszek 
i Neonila Lewiccy wnieśli do 1. 16330/1880 
pozew przeciw Jakubowi i Hendli Traugot- 
tom, dalej przeciw wiadomym wierzycielom 
hipotecznym, nareszcie przeciwko wszystkim 
tym którzyby po dniu lig o  lipca 1880 pra
wo hipoteki na powyższej realnoś i uzyskali 
o rozwiązanie kontraktu kupna i sprzedaży 
z dnia 4 października 1871 między J ul ą  
Jacbniewicz jako sprzedającą a małżonkami 
Jakubem i Hendlą Trangottami zawartego da
lej o ustąpi' nie tychże z posiadania t*-j real
ności na rzecz powodów za spłatą 10.000 
złr. w. a i wykreślenie ich prawa własnoś
ci ze stanu czvnuego tej realności zaintabu- 
lowanie powodów za właśeic eli tej real- 
Dości nareszcie o wykreślenie ze stanu bier
nego pozycyj zaintabul rwanych na rzecz

4353 wniósł Mi 
kołaj Czernyszew prośbę o zaintabulowanie 
go za właściciela 1) w stanie czynnym po
łowy realności w Kołomyi pod 1. k .’812/. i 
Nr. top. 947/1687, 947/1091 i 960/1743 ua 
imię Adolfa Jagera wedle libr. haer. Tom. 
II pag. 520 n. 5 haer. zaintabulowanej, 2) 
za właściciela sumy 90 zf. m. k. z pn. na 
rzecz Michała Wojciechowskiego w stanie 
biernym 4/5 części drugiej połowy realności 
pod 1. kous. 812/4 i Nr. top. 947/1687, 
947/1691 i 960/1743 libr. on. Tom. II. pag. 
518 i 519 n. 3 Franciszka Zenenki własnej, 
tudzież na sumie 400 zł. m. k. w stanie 
biernym całej powyższej realności wedle libr. 
on. Tom II. pag. 383 n. 8 on. na rzecz Mi
chała Wojciechowskiego zaintabulowanej, w 
skutek czego ustanowiono dla Franciszka 
Zelenki kuratora w osobie adw. Dr. Tra h- 
tenberga w Kołomyi i temuż uchwałę z dnia 
20 maja 1880 1. 4353 na uskutecznienie 
tych wpisów w Tabuli mi ista Kołomyi ze
zwalającą doręczono.

Kołomyja daia 20 maja 1880.
(5195 3—3) f i  d  y  k  f i

L. 2102. O. k. sąd powiatowy zawia
damia Juliusza Christa co do miejsca pobytu 
niewiadomego, iż Franciszek Hawranek wy
toczył przeciw niemu i spólnikom pozew de 
praes. 15 czerwca 1869 1. 2353 spór o za
płacenie sumy 1120 zł. a w.

Dla nieobecnego został zamianowany 
kurator ad actum w osobie Antoniego Chri
sta, któremu albo swe dokumenta udzielić, 
albo sądowi innego zastępcę wskazać winien.

C. k. sąd powiatowy.
Bochnia dnia 15 maja 1880.

(5200 3—3) y  Is fi,
L. 2673 W dniach 20 sierpnia i 24 

września 1880 o godz. 10 z rana odbędzie jię

przymusowa publiczna sprzedaż realności pod 
1. k. 283 w Nadwornej poh-żonej, Jakóba 
Hryniszaka własnej, na rzecz Jana Ba- 
rylaka pto 80 zł. w. a. z pn.

Cena wywołania 180 zł.
Wadyum 18 zł.
Warunki licytacyjne można w t. s. re- 

gistraturze przejrzeć.
Na wypadek nie osiągnięcia ceny ku

pna równającej się wartości szacunkowej, 
wyznacza się do ułożenia warunków sprze
d a  ułat fioiącyck, termin na 11 październi
ka 1880 o 8 godzinie przed południem.

C. k. sąd powiatowy.
Nadwórna 26 kwietnia 1880.

(4965 3 - 3 )  fi d y  k  f i
L. 1991. Dnia 22 września, 20 paździer

nika i 24 listopada 1880 o gedziaie 10 ra
no odbędzie się w tutejszym sądzie przymu
sowa sprzedaż realności pod 1. k. 38 w Bo- 
narówce powiat Krosno położ -nej, nietabu- 
larnej Jaua Padocha własnej w sprawie Ga
licyjskiego zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie o 156 zł 98 zł w. a. z pn. 

Cena wywołania 1600 zł.
Wadyum 160 zł.
Przy pierwszych dwóch terminach re

alność ta tylko za lub wyzejjceny wywołania, 
przy trzecim także niżej; takowej sprzedaną 
będzie.

Resztę warunków i akt opisania wolno 
w sądzie przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy.
Krosno dnia 17 marca 1880.

(5206 3 - 3 )  f i d y k f i
L. 3830. 0. k. Sąd powiatowy m. d. 

S. II we Lwowie czyni wiadomo, iż na żą
danie uprz. zakładu kredytowego włościań
skiego w celu zaspokojenia resztującej dłu
żnej kwoty 236 zł. 49 ct. w a z większej 
300 zł. a. w. pochodzącej z odsetkami po 
12 prc. od 12 października 1872, aż do duia 
rzeczywistej zapłaty, tudzież dalszemi 3 pre. 
odsetkami od kwoty w należytym czasie nie 
uiszczonej, ua koniec na zaspokojenie kosztów 
w kwocie 11 zł. 48 ct. a. w. i obecnie przy 
znanych kosztów egzekucyjny h 6 zł. 46 et. 
a. w. p.zymusowa sprzedaż realności dłużni
ka Pawła Makarysa własnej pod 1 101 w 
Zamarstynowie położonej w drodze publicznej 
licytacyi w dniu 9 sierpnia, w dniu 9 wrze
śnia i w dniu 11 października 1880 każ
dym razem o godzinie 10 przed południem 
w tutejszym sądzie przedsięwziętą zostaDie.

Cenę wywołania etanowi suma 800 zł. 
a. w. a chęć kupienia mający złożyć ma 80 
zł. a. w. jako wadyum w gotówce, w obli- 

yach państwa, w l istach  asgtaw pyeh  L -
warzystwa kredytowego włościańskiego we 
Lwowie wraz z kuponami niezapadłemi we
dług ostatniego kursu w „Gazecie Lwow
skiej" uwidocznionego.

Bliższe warunki, jakoteź wyciąg tabu
larny przejrzeć można w tut. sądowej regi- 
str...turze.

O czem się obie strony, tudzież biuro 
powiatowe Zakładu kred. włościańskiego c. k 
Prokuratoryę Saarbu, c. k. Uiząd podatko
wy, Ferdynanda Gadomskiego , Stefana Ru- 
s^ckiego, Necbę Schneider z życia i miejsca 
pobytu niewiadomą do rąk ustanowionego 
obecnie w tym celu kuratora adw. Dra Stan- 
da, jakoteż wszystkich tych wierzycieli, któ
rzyby po dniu 22 listopada 1879, jako dniu 
wydania wyciągu tabularnego, do tabuli we
szli, lub którymby uchwała niniejsza licyta
cyjna doręczoną być nie mogła do rąk usta
nowionego obecnie w tym celu z urzędu ku
ratora adw. Dra Luki z bubstytueyą adwok. 
Dza Bodeka, przez edykta i ogłoszenie w 
w gazecie urzędowej się uwiadamia.

Lwów 31 marca 1880.
(5193 3—3) f i d y k f i

L. 2552. 0. k. miejsko delegowany Sąd 
powiatowy w Kołomyii sprzedaje w sprawie 
c. k. uprzyw. Zakładu kredytowego wło
ściańskiego przeciw Stefanowi Stefanciów 
yel Stefańezuk pto 150 zł. w. a. z pn. re
alność dłużniczą pod 1. k. 146 w (Lkrzesiń 
cach aa imię dłużnika w księdze gruntowej 
dla Oskrzesiniec zainUbulowaną w trzech ter
minach t. j. dnia Igo września, 4 paźdz er 
nika i 5 listopada 1880, każdym razem o 10 
godzinie rano.

Cena wywołani s. wynosi 300 zł.
Zakład 30 zł. w. a.
Inne warunki licytacyjne, akt opisania, 

oszacowania i wyciąg tabularny w tusądowej 
r-gistraturze prz jrzane być moga

Kołomyja dnia 10 maja 1880.
(5017 3—3) E  d  j  k  U

L. 2407. Złoezowski e. k mąd obwo 
dowy ustanowił, celem doręczenia tusądowęj 
uchwały tabularnej z dn!a 16 sierpnia” 1879
1. 6878 w sprawie spadkowej Rozalii z Do
browolskich 1 małż. Podhalicz 2 Wagner 
z mieisca pobytu i z życis niewiadomym 
Interesantom Józefowi Dobrowolskiemu 
Władysławowi Dobrowolskiemu, Wiktoro- 

Dobrawolsait mu Emilii z Dobrow ,1-wi
w razieskich Budaszewskiej względnie 

tychże śmierci niewiadomym ich spadkobier
com kuratorem p. adw. Dt. Warteresiewicza 
z zastępstwem p. adw Dr. Billeta i zarządził 
doręczenie rzeczonej uchwały dla wzmianko
wanych nieobecnych interesantów do rąk 
wym eaionego kuratora, o czem tychże z

tem wezwaniem zawiadamia, aby do ustano
wionego kuratora się zgłosili, lub innego za
stępcę tutejszemu sądowi podali, gdyż wy
nikłe z tego zaniedbania skutki sami sobie 
przypisać będą musieli.

Z c. k. sądu obwodowego.
Złoczów dnia 3 kwietnia 1880.

(5197 3—3) E d j  k  U
L. 4184 C. k. sąd powiatowy w Bóbr- 

ce ogłasza, że na rzecz Chaima Józefa Pant- 
zera, celem uzyskania wierzytelności jego w 
kwocie 150 zł. w. a. z pn. od dłużnej masy 
leżącej po Owadie Pantzerze należącej mu 
się realność pod 1. k. 313 w Bóbrce poło
żona rzeczonej dłużnej masy spadkowej wła
sna, ciała tabularnego nit stanowiąca na trtech 
terminach t. j. dnia 22 września, 26 paździer
nika i dnia 30 listopada 1880 każdym ra
zem o godzinie 10 z rana w kancelaryi tu- 
tejszosądowej na publiczną licytację wysta
wioną, i najwięcej efl-krującemu za złożeniem 
wadyum 10°|o ceny szacunkowej 250 złr 
sprzedaną zostanie.

Bliższe warunki licytacyjne można 
przejrzeć w dotyczących aktach w registra- 
rzy tusądowęj.

Bóbrka 16 czerwca 1880.
(5196 3—3) Obwleaieaenie.

L. 3617. C. k. sąd powiatowy w Bó
brce ogłasza, że na zaspokojenie wierzytel
ności Leiby Mullera w kwocie 186 zł. z pn. 
odbędzie s:ę w tutejszym sądzie na dniu 
3 września, 19 października i 24 listopada 
1880 zawsze o godz. 10 rano przymusowa 
licytacyjna sprzedaż realności masy nie
objętej Seliga Korna własnej pod 1. 188 w 
Bóbrce położonej jak Dom. Tom. II pag. 
460 n 1 haer. ciafa tabularne stanowiącej.

Na pierwszym i drugim terminie może 
realność ta tylko za lub wyżej ceny szacun
kowej być sprzedaną na trzecim zaś termi
nie i poniżej tej ceny.

Cena szacunkowa 600 złr.
Wadyum 10 prc.
Resztę warunków jest do przeglądnię

cia w t. s. registraturze.
Bóbrka 28 maja 1880.

(5199 3—3) E d y  k t
L. 4554. C. k. sąd powiatowy w Lisku 

uwiadamia z ży ia i miejsca niewiadomego 
Jakóba Wołoskiego a względnie tegoż rów
nie nieznanych spadaćbierców, że dla nich 
w celu doręczenia uchwały tabularnej tegoż 
c. k. sądu z 5 grudnia 1879 1. 7169, na 
prośbę Seliga Freuwirtha i innych dotycz- 
nie własności realności pod Nr. 254 w Lis- 
>.u wydanej, Nathan Grtiazberg kuratorem 
do aktu ustanowiony został, i temuż wspo- 
mnioną uchwałę doręczono

Lisko dnia 19 lipca 1880.
(5192 3—3) E d y k  1.

L. 15133. 0. k. sąd miejsko-delego- 
wany w Krakowie podaje do wiadomości, 
że w sprawie Wilchelma Krengls przeciwko 
Henrykowi Krenglowi z miejsca pobytu nie
wiadomemu, został dla oozwaDego ustanowio
ny kuratorem adw. Dr. Wechsler z substy- 
tucyą ad w. Dr. Blatteisa i poleca pozwane
mu, aby się z ustanowionym kuratorem co 
do dalszego toku sprawy porozumiał, lub 
też innego pełnomocnika dla siebie usta
nowił.

Kraków 4 lipca 1880.
(4775 3—3) O bw leiic irale .

L. 6917. C. k. sąd obwodowy w Tar
nowie ustanawia dla Augusta i Tadeusza Li
gęzów z miejsca pobytu niewiadowych, ku
ratorem adw. Dr Toksrza, a to z powodu 
sub. praes. 9 grudnia 1879 1. 17724 przez 
Tarnowski dom komisowy banku galicyjskie
go dla handlu i przemysłu pod firmą Dr 
Kaczkowski i Spół. jako prawonabywę 
Aleksandra Miazgi łącznie z tymże, przeciw 
Romanowi Ligęza, Augustowi Lig-za, Tade
uszowi Ligęza, Jad wice Ligęza i Józefie L i
gęza, .mieniem własnem tudzieżjako matce i 
opiekunce Stanisława Ligęry wyniesionego 
pozwu o zawyrokowanie, że kapitał inde- 
mnizacyiuy dóbr Czernina część VHI. jest 
wolny od odpowiedzialności za pretensje Dr. 
Wincentego L;gezy w kwotach 47 zł. 41 ct 
5 zł 30 ct., 8 zł. 9 ct., 79 zł. 29 ct., 11 
zł. 48 ct. i 10 zł. 29 ct. i o tem kurandów 
nazwanych zawiadamia z tem, że uchwałą z 
15 stycznia 1880 1 17724/79 zadekretowany 
pozew w napisie dla nazwanych przeznaczo
ny, kuratorowi doręcza.

ffarnów 20 maja 1880.
(5026 3—3) f i d y k f i

L. 1125. C. k. Sąd powiatowy w Ra
dymnie przeprowadzi w sprawie Dyrekcji 
Zakładu kredyt, włościańskiego we Lwowie 
przeciw Michałowi i Annie Huziom pto 63 
złr. 3 et a. w. z pn. w dniach 22 września 
26 października i 24 listopada 1880 zawsze 
o 10 godzinie rano egzekucyjną licytacyę 
gospodarstwa pod 1. 247 w Sośnicy położo
nego nie stanowiącego hipoteki dłużnika 
własnego.

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 80 zł.
Resztę warunków wolno w sądzie przej

rzeć.
Radymno dnia 20 czerwca 1880.



9
(5031 *2-3) E d y k Ł

L. 1121. C. k. Sąd powiatowy w Ra
dymnie przeprowadzi w sprawie Dyrekeyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego we 
Lwowie przeciw Jakóbowi Broda pto 109 zł. 
54 ct. a. w. z pn. w dniach 31 sierpnia, 5 
października i 3 list >puda 1880, zawsze o 10 
godzinie rano egzekucyjną licytacyę gospo
darstwa pod liczbą 3 w Zabłotcach położo
nego niestanow.ącego hipoteki dłużnika włas
nego.

Cena wywołania 400 zł.
Wadyum 40 zJ
Resztę warunków wolno w sądzie 

przejrzeć.
Radjmno dnia 19 czerwca 18bO.

(5032 2—3) E d y n t .
L. 1122. C. k. Sąd powiatowy w Ra

dymnie przeprowadzi w sprawie Dyrekeyi 
Zakładu kredyt, włość. we Lwowie przeciw 
Michałowi Hłsdyło pto 200 zł. a. w. z 
pn. w dniach 1 września, 6 października 
i 9 listopada 1880 zawsze o 10 godzinie ra
no egzekucyjną licytacyę gospodarstwa pod 
1. 31 w Grabowcu położonego niestanowią- 
eego hipoteki dłużnika własnego.

Cena wywołania 400 zł.
Wadyum 40 zł.
Resztę warunków wolno w sądzie przej

rzeć.
Radymno dnia 19 czerwca 1880.

(5216 2—S) E  d  7  k  *•
L. 6504. C. k. Sąd obwodowy w Zło

czowie otwiera niniejszem konkurs na wszy
stek ruchomy jako też na wszystek nie
ruchomy a w krajach, w których obowią
zuje ordynacja konkursowa z dnia 25go 
grudnia 1868 Nr. 1 D. r- P- położony ma- 
jątek Józefa Preysa, A. Dawida Preysa i 
Herscha Preysa dzierżawców dóbr Harbuzo- 
wa i Manajowa, pierwszych dwóch w de jo 
wie a trzeciego w Hnbuzowie zamieszkałych.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się c. k. sędziemu powiatowemu panu Za- 
charyaszowi Czuczawie w Zborowie jako ko
misarzowi konkursowemu, zaś tymczasowym 
zawiadowcą masy ustanawia się pana adwo
kata Dra Ludwika Heynego w Złoczowie, 
wzywając zarazem wierzycieli, aby po prze
dłożeniu dokumentów służących do wykaza
nia ich pretensyi po zyoil swe wnioski co 
do zatwiedzenia tegoż luo ustanowienia in
nego zawiadowcy masy, i aby przedsięwzięli 
wybór wydziału wierzycieli, w którym to celu 
wyznacza się termin na dzień 2 sierpnia 1880 
godzinę 10 przed południem w c. k. sądzie 
powiatowym w Zborowie odbyć się mający.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensją do wspólnej masy rozbiorowej ma 
takową zgłosić w tym sądzie obwodowym 
lub c. k. °sądzie powiatowym w Zborowie, 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod ry 
gorem zagrożonych tamże szkodliwych skut
ków prawnych przed upływem 24 września 
1880 i podać ją na termiuie na dzień 8go 
października 1880, godzinę 10 przedp łudniem 
w c. k. sądzie powiatowym w Zborowie wy
znaczonym do uznania płyunosci i do ozna
czenia prawa pierwszeństwa chociażby o nią, 
spór był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
Bwemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowe
go zawiad iwcy ma6y, zastępcy onego i człon
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia
dające ich zaufanie.

Na terminie wyznaczonym do wykaza
nia płvnn, ś i zgłoszonych wierzytelności ma 
być usiłowane przeprowadzenie do skutku u 
gody w myśl § 68 ustawy konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w Gazecie 
lwowskiej.

Złoczów dma 23 lipca 1880
(5217 2—3) E  d  7  fc t-

L. 15202. C. k. Sąd powiatowy dcleg. 
miejski cywilny w Krakowie podaje do pu
blicznej wiadomości, że celem zaspokojenia 
sumy pożyczkowej 150 zł. względnie 113
zł. 98 ct. odbędzie się na rze< z Dyrekeyi
c. k. uprz. Zakładu kredytowego włościań
skiego we Lwowie w tut. sąddz'e w 3 ter
minach ti w dniu 26 sierpnia, 23 września 
i 4 listopada 1880, każdym razem o godzi 
nie 10 przed południem egzekucyjna sprze
daż realności pod 1. 19 w Dziekaaowica h 
w powiecie Krakowskiem położonej Salomei 
Kuligowej własnej.

Cena wywołania wynosi 500 zł.
Wadyum 10 prc.
Protokół zastawniczego opijania i re

szta warunków licytacyjnych mogą być przej
rzane w tut. registraturze.

Kraków 11 czerwca 1880.
(5215 2—8) E  d  7  k  *.

L. 1662. Teofila Wąsikiewicz z Rzeszo
wa uznaną zostaje za obłąkaną zostaje za 
obłąkaną i ustanawia się jej za kuratora mę
ża Aleksandra Wąsikiewicza z Rzeszowa.

O- k. Sąd obwodowy
Rzeszów 18 marca 1880.

(5224 2—3) E  d  7  k  t .
L 6949. C k. sąd powiatowy w Ku- 

tieh ogłasza niniejszem, że w dniach *o 
sierpnia, 28 września i 28 października 18 
*&żdym razem o godzinie 10 rano, odbę zie 
się egzekucyjna publiczna licytacja realni

w Rostokach pod 1 k. 112 i 115 położonych, 
ciała tabularnego niestanowiąeych do Zofii 
Łukań należących na zaspokojenie pretensyi 
Freidy Kamil w kwotach 26 zł. w. a., 11 
zł. 10 zł. 80 ct. i 16 zł. w. a. z pn. a to 
przy pierwszym i drugim termiuie tylko za 
cenę szacukową, a to realność pod 1. k 112 
za cenę 200 zł. w. a. a realność pod 1. k. 115 
ca cenę 150 zł. w. a., zaś przy trzecim ter
minie i niżej tejże za jakąbądź cenę.

Wadyum wynosi 10% ceny szacunko- 
wej. .

Wrazie gdyby się jeden i ten sam 
kupiec na obie realności nie znalazł, będą 
takowe i osobno sprzedane.

Protokół zastawniczego opisania i osza
cowania, tudzież dalsze warunki licytacyjne 
można wejrzeć w tus. registraturze.

Kuty dnia 11 marca 1880.
(5210 2—3) «  d  7  k  Ł.

L 10172. O. k. sąd obwodowy w Tar 
nowie podaje do wiadomości, że Józef Kurz 
wniósł zgłoszenie w celu sprostowania nowo 
założonego wykazu hipotecznego dla maję
tności tabularnej Józefówka przez odpisanie 

, parcel er. 219, 220, 222, 223, 224, 225, 226, 
227 232, 233, 234, 235 i 236 z karty sta- 

Inu majątkowego, wskutek którego do prze
słuchania interesowanych termin na dzień 

i 6 sierpnia 1880 o godzinie 10 przed połu- 
* dniem naznaczono.

Gdy pobyt wierzyciela hipotecznego 
i Józefa Pluty wiadomy nie jest, ustanowiono 
i dla obrony praw tegoż w tej sprawie kura
torem adw. Dr. Bronisława Gałeckiego.

Tarnów dnia 22 lipca 1880.
(5211 2—3) o g ło szen ie .

L. 1551- C. k. sąd powiatowy w Lisku
uwiadamia nieznanych właścicieli następu
jących rzeczy w drodze postępowania karne
go w sądzie złoconych, jaao to :

Jednej spódnicy różowej, jednej koszuli 
dziecinnej, 4 świdrów, 2 dłut, pary butów 

' i pary chodaków, jednego pistoletu dwurur- 
kowego, jednej kłódki żelaznej, 1 noża ku
chennego, 1 klucza i 1 witrycha, 1 nożyka, 
paczki sierści i nożyc, 1 ikszki graniastej, 1 
kurtki sukiennej, 3 witrychów drewnianych,
1 łokcia, 1 szydła, 1 skałki, 1 nożyka i 1 
paczki tytoniu, 1 dłuta, 3 witrychów, 1 klu
cza wielkiego i 3 mniejszych, 1 guni, 1 pa
ry chodaków, 2 kluczyków, 1 drewnianego 

' ciężadła do pługa, 1 pary pończoch, 3 sznur
ków paciorek, 1 klamerki, 1 laski ze sztyle
tem, 6 szuurków białych korali, 1 kapelusza 
czarnego, 1 płótuianki konopnej, 1 plótnian- 
ki konopnej i gaci zgrzebnych, 1 haczka ku
chennego, 1 łańcucha żelaznego, 1 pary skar
petek, 1 woreczka i 1 chusteczki, 5 par bu
tów, 1 młota żelaznego, l łopaty żelaznej,
1 młotka mularskiego i 1 winkla żelaznego,
1 woreczka z drobnem żelazi wem, że lakowe na 
dniu 6 lipca 1880 przez dubhczną licytacyę 
sprzedane zo,.Lły i uzyskaną z tej sprzeda
ży cene 10 zł. 15 ct. do c. k. urzędu pobo
rowego w Liski na rzecz skarbu złożono, 
dalej że w myśl §. 379 p. k. właściciel m 
przez przeciąg 30 lat, licząc od trze< i«go u- 
mieszczeuu . tego ogf ‘szetz nia w Gazecie 

. Lwowskiej przysłużą prawo, zwrotu uzyska
nej ceny kupna w drodze sąd >wtj żądać.

Lisko 22 lipca 1880.
(5219 2—3) O głoszenie.

L. 299. C. k. sąd powiat'wy w Bory 
ni podaje do publ.eznej wiadomości, że wsku
tek wezwania c. k. sadu obwodowego w 
Samborze duia 31 grudu a 1879 1. 18372 
na zaspokoienie wierzytelności Srula L cb 
w ilości 329 złr. w. a. z odsetkami 6 % 
od dnia 7 października 1869 bbźąc mi i 
kosztami sądowemi w ilości 10 zł. 88 et. 
w. a. tudzież kosztami egzekucyjnemi 2 złr 
67 ct. i 9 ?łr cl w rozpisaną zosta
ła publiczna przymusowa sprzedaż części 
dóbr „Dwerniezyzna górna" w Wysocku
wyżuem położonych wedle księgi gruotowej 
tutejszego sądu Dom I. pag. 41 n. 5 hu jr
na imię dłużuiczki Waleryi Fisia zapisa
nych.

S rz' daż rzeczona odbędzie się w są
dzie tutejszym w dwóch terminach a to: 
w dn’u 29 sierpnia i w dniu 23 wrześuia 
1880 każdym razpm o godzinie 10 przed

, połuamem pod następującemi waruukami:
' • j  Licytacja tej części dóbr odbędiie
się w dwóch terminach, na których te do
bra niżej ceny wywołania sprzedane nie 
będą.

2 ) Cenę wywołania stanowi wartość 
protokołem ocenienia z dnia 26 maja 1874 
1. 2466 wjdobyta w kwocie 5205 złr. w. a

3) Każdy chęć kupienia mający winien 
przed rozpoczęciem licytaeyi 2łożyć do rąk 
komisyi licytacyjnej jako zakład 520 złr 
50 et- w. a. bądz w gotówce, bądź w ksią
żeczkach ka3j  oszczędności, bądź w listach 
zastawnych galicyjskiego Towarzystwa kre
dytowego, lub też w galicyjskich obligacyaeh 
indemnizacyjnycb.

Obligacje i listy zastawne obliczone
będą wedlo kurau tychże ogłoszonego w os 
tatn m przed licytacyą numerze urzędowej
Gazety Lwowskiej.

Wadyum nabywcy będzie zatrzymane
i w depozycie sądowym złożone, a o ile w
gotowiźnie było złożone, w cenę kupna wli 
czonem zostanie, wadya innych licytujących

po ukończeniu licytacji będą im zwrócone.
4) Gdyby jednak na po wyższych dwóch

terminach części dóbr „Dwerniezyzna górna" 
wyżej luo za cenę szacunkową sprzedana 
nie zosLła, na ten wypadek dla ułożenia 
warunków ułatwiających wyznacza się ter
min sądowy na dzień 21 października 1880 
o godzinie 10 przed południem z tem oznaj
mieniem, że niejawiący u* tym termiuie 
wierzyciele hipoteczni jako przystępujący do 
większości głosów stawających uważani 
będą.

O tej przedsięwziąć się mającej sprze
daży otrzymują uwiadomienie obiedwie stro
ny c. k. Prokuratorya skarbu we Lwowie, 
C. k. urząd podatkowy w Turce, klasztor 
X. X. Bazylianów Lawrowskich przez c. k. 
Prokuratoryę Skarbu we Lwowie Atamazyj 
Dorozowskl, Państwo -

gtaatgfcfjul&berfdjreibungen , in galu. ®runb= 
entlaftungćobligationen , in f)5fanbbriefen beg 
gali). Ś3oben = frebitoereineS ober in gali* 
jifdjen żpipotijefenbriefen, bor Seginn ber Śler= 
jteugerung )u £>tinben ber fiijitationśfomiffion 
ju erlegen.

©te ©taaigfdjulbberfdfreibungen unb ga* 
li)ifd)e ©runbentluftunggobligationen, f|5fanb* 
ober ©ppottjefenbriefe, roerben ju Śurfe beg 
lefcten bem £i)itationgtermine borangeljenben 
©ageg, wic biefer ©urg in ber dmt* 
lidjen Semberger 3 eitung („Gazeta Lwowska") 
auSgeraiefen fein wirb, beredjnet werben. ©ag 
Ulabium beg Gfrfteljerg, wirb in bag geridftli* 
dje ©epofitenamt erlegt, f)ingrgen bag ber ii* 
brigen Sijitanten benfelben gleidj nad) been* 
bigter 25erfteigerung priicfgeftellt werben.

3. ©er (Srftctjer wirb gefjalten fein, bin*
przez e

„ v - —»vnio AiamiMYj i tuuu yryuuen ]cxnf oni5
wski, Państwo kameralne w Boryni nen 30 ©agen nad) fftecfjtgfrdftigmerbung beg
. k. Prokuratoryę skarbu we Lw owie ! ben 2ijitation§aft jur 255iffenfcl)aft anneljmen*

Hercel Goldreich, fundusz indemnizacyjny 1 ben 23efd)eibeg fid, bor beni (Śerić t̂c auźju= 
przez c. k. Namiestnictwo we Lwowie jako 'loeifen, bafe er nebft ben etn gefe^Iic^eg 93oz* 
też wszys.y wierzyciele, którymby uchwała red)t bor alten żpljpot^cfarlaften geniehenben 
niniejsza z jakiego kolwiek powodu nie zo- lanbeśfiirfttidjen ©teuern unb ben benfelben 
st&ła doręczoną, lub którzyby 9 sierpnia 1879 gleicfjgeftellten fonftigeit Slbgaben, bie gorbe* 
do tabuli weszli przez kuratora, który ni- rungen ber beutfdjcn |ń)pot^efenbanf in 8 aeh- 
niejszern w osobie p. Teofila Kraussa usta ' sen - M-iniugeu franco fammt aficn 9łebcn= 
nowionym zostaje i przez edykt, któr.go o- gebu^ren boKftdnbig beri^tigt, ober bod) nacf) 
głoszenie równocześnie zarządzouem zostam. ^emfjlung atter riidtftanbigen gorberunaen 

Borynia dnia 12 lutego 1880. ' ' biefer Sanf fammt Dlebengebu^ren bon berfel^
'5232 2—3) 3 J909. ! ben bie Selaffung ber reftlidjen gorbernngbet

Oglwatzeuie k o n k u r s u .  ber żptjpot^ef ber berfteigerten iRealitat er=
W celu bsadzenia posady aplikanta i Wirft ^at.

przy krajowem Archiwum akt grodzieekich i j ©iejenige Snmme, weld)e ber ©rfte|er
ziemskicn w Krakowie z rocznem adjutum ’ qu ben obigen pribiligirten Saften, unb an oie 
w kwocie 300 złr. rozpisuje się niniejszem ; beutfd^e §ipot^efenban£ in Saaren wirb be* 
konkurs. mblt Ijaben, ober tuelc^e bon biefer 23anf bei

O tę posadę ubiegać się mogą tylko : ber ^ipotljcf wirb belaffen werben, gilt alg 
uczniowie Uniwersytetu Jagieil-ński. go w auf jfiefijnung beź ©rfte^unggpreifeź geleiftct. 
krakowte, odJają y się studyum historycznym ińooon biejenigeit ©abularoldubiger, inef* 
lub bis oryezno-prawniczym. nQ(̂  bem 27 Sanner 1879, alg bem fdngftel*

biizsze ekreś.enie praw i obowiązków ■ hntggtagc beś erganjten 3 abufarertrafteg in 
aplikantów archiwalny* h zawarte j>-st w u- bie Sanbtafel getangen follten, ober benen ber ąe* 
chwale sejmowej z auia 21 si rpnia 1877. genwartige Sijitationgbefd^eib ober bie fiinfti 

Podania zaopatrzone w metrykę chrztu qen 23efd)eibc aug Wag immer fur einem@runbe 
świadectwo dojrzołosei a względnie dowód nidit gugefteCtt werben follten, bur* ben auf* 
nninatrykulacyi, a ewentualnie także dowody ’ oeftellten Słurator abto. ©r. Szwedzicki ber* 
szczególnego uzdolnienia do służby arehiwal-! ftdnbtgt werben, 
nej wnosić należy do W ftu .) .. i_._5 _ . - - i '  * --- — -iwj arcuiwai- 
nej wnosić należy do Wydziału krajowego
uajpóźniej do duia 15 września 1880.

Z Rady Wydziału krajowego.
Królestwa Galicji i Lodomeryi wraz z Wiel-

kiem Ks. Krakowskiem.
We Lwowie dnia 27 lipca 1880.

(5204 2—3) ® J» t t  t.

Scmberg am 3 Suli 1880.
(5110 2—3) E  d  7  k  t ,

L. 9787. C. k. sąd powiatowy podaje 
do wiadomości, że w dniu 26 marca 1818 
umarła w Gródku Auastarya Onyszkiewiczo- 
wa z pozostawieniem majątku, nie rozpo-__ _ »  ( W H i w i i a  u i u i ^ b A U )  U 1 C  i  U i p U "

^t. 12.875. S3om C zernow itzer f. f. rządziwszy na wypadek śmierci. Ponieważ 
Sanbeggeridjte wirb betannt gegeben, bah jur rmejsce pobytu powołanych do tego spadku 
Siubringnng ber bet f. f. prib. galij Ślctien* z ustiwy Teofili Onyszkiewiezowej i Kata- 
bńpot^cfenbanf tuftef)cnbcn, g ° rberung pr. rzyny Zidorożnej sądowi tutejszemu wiado- 
.i9393 fl. 6 !r. fi)i@. bic Cfefntibe geilbict^ung mem nie jest, przeto wzywa się tychże spad- 
ber bem odjulbnern Georg Miss r, Hypolit kobieiców, aby w ciągu roku od dnia ostat- 
\ywas unb Katariua Aywas geljbrigen lattb* nAgo ogłoszenia niniejszego edyktu w dzien- 

tiiflidjen ©utgantfjeilg ilłitfcn i), g. ant 30 niku urzędowym, swe deklaracje do tego 
ĆScptember unb 4 3łoucmbet 1880 ^g. mit spadku wnieśli, inaczej spadek ze zgłaszają- 
bem borgenommen wirb, ba§ ber @utgantf)eil cy m i s ię  i z ustanowionym kur&tcrem adwo- 
bei beiben ©erminen nic^t unter bem Slugrufg* katem Dr Flakowiczem przeprowadzony
v a ł - n i  f  rt k ł v  ! • f  i  t \ I  »/ i  (V * ~*» * y  ‘

 łHUJl UHIH WU»t«|»e
preife pr. 60.UU0 fl. on ben Seftbietljenben 
berćiu^ert wirb, bag alg iBabium 6000 jeber 
ftaufluftigc gu etlegen Ijat, unb bafe im §alle 
beg ifiidjtoerfaufcg jur Sammlung ber erleid)* 
ternben iBcbingitiffc bie ©agfaljrt auf ben 4 
Stoucinber 188Ó 4 Ufjr 9MR anbcraunit wirb, 
bafj cnbltd) bic ubrigen Slebingitiffe bie Śauf* 
luftigeu in ber fjg. Stegiftratur einfe^cn fiiitneu.

Czernowitz aut 9 3uli 1880"
(5132 2—3) % H t t  t

31. 30653. t8 om Scmbergcr f. f. San* 
beggevid)te wirb biernit luubgemaĄt, bafe ju t ad^ ok D r Abdona BieńcBew8kieeo‘" w J ^  
feerembnngung ber bon ber beutfcfięn ętjpo* śle ust8I1owiono, któremu dowody obrony
tefenbant tu b^chstn-Metuingeu wteber L p0dać winna, jeżliby innego zastępcy praw- 
kada b metkowsa * erftegtcn Setrdge pr 192o gobj„ nie obra}a 6 *
©1)1. pr. Srt. tn effettiber flingenber SJiun^e jacło 21 czerwca 1880. 
fammt 5"/0 3 luieH i« effeftiner flingenber

będzie.
C. k. sąd powiatowy.

Gródek 10 lutego 1880.
(4975 2—3) E d y k t .

L. 4371. C k. sąd pow. w Jaśle zawia
damia z mięj-ca pobytu niewiadomą Kune- 
guedę Scholową, iż Bronisława Welfeldowa 
przeciw niej sktrgę pod dniem 19 czerwca 
1880 1. 4371 o zapłacenie 100 złr. a. w. 
wniosła i że do rozprawy termin na 2 sier
pnia 1880 wyznaczono a dla niej kuratorem 
adwok. Dr. Abdona Bieńezewskiego w Ja-£lu AnA lrf J .  ■»

fUiitnje bon bem ©beitbetragc pr. 27o iR©^l. (° 6
tmm 1 ^ .. l l   c----- 7 -------- --— Y~* r’ ,v
bont 1 §uli 1873 angefangcu,big ju wirflidfen 
3 al)lung bann ber Summę pr. 54450 ©Ijl. 
pr (Srt in gtcicljer ffiłunflC fammt 5% itt ber 
felbcu flingenber HRunjc ju leiftctiben bom 1 
Sćinucr 1874 big p m  wirflidjen 3nf)iuttggtagc 
laiifeiibeu ffinfen fo wie ber itoften pr. 24 fl 
63 fr. ii. SB. banu ber mit bem 93cfdfjcibc bom 
22 2Jtai 1874 3f- 24036 ((ugcfprod)cncn @j;e*
fnUlnAfnC+on i 7 ^ t- «SłsŁ_ -

E d  7  k  I.

Sd)dfjiinggfoften pr. 3*J fr b. 255. ber mit 
bemf). g. łlcfdjeibe bom 29 Slpril 1876 31- 14695 
im Śctragc oon 47 fl. 47 fr. ó. 215. jugefpro 
diciten, fo wie ber writeren ®j:efutionśfoftcn bont fV * r- * t- * * *

1129. C. k. Sąd powiatowy w Radymnie 
przeprowadzi w sprawie Dyrekeyi Zakładu 
kredyt, włościańskiego we Lwowie przeciw 
Wasylowi Sośmak pto 80 złr. 90 t. a. w. 
z pa. w dniach 14 września 12 październi
ka i 10 listopada 1880 zawaze o 10 godzi
nie rano egzekucyjną licy ta cy ę  gospodarstwa 
iod I. 29 w Dmytrowicach położonego nie-

m ć.

Wadyum 40 zł.
Resztę warunków wolno w sądzie przej-

 ................. — Radymno dnia 21 czerwca 1880.
41 fl. 15 fr. b. 255., biencuerlidje sRcli(jitation ber . , l9o o o-. 
friitjcr ber L ok di. t > g e g e n *  t® '  a  7  K  t ,
Wdrtia bem Mendel Piep-s ciaentfiumlidi ae* L. 2114. Celem zaspokojenia należytoś-

l l o n n r i  d  A A  _  ł  *
waak. W.1CUI iaOpUkI

*'-•* *“ «“■*'* ‘-‘T  nl(t ci Mendla Klausaera 600 zł. w. a. z pn. od-
tjbrigen, in Bcmbcrg )ub Jh- ot> J  e • będzie 6i ę >  dniach 20 sierpnia i 21 wrześ- 
gelegeuen ffirahtot ju tńunfhn i  ̂ 0 g jdzinie jo  rano w tutejszym
Ś n t r efeunabH SoVnaCbcr'Baz.vl TowJrni-k. sądzie egzekucyjna sprzedaż połowy domu, 
m b nnnmcbr bej en ©rben nad, ttcaften beg potowy stnjm 1 stodoły połowy placu budo- 
“ acblaffcg an eineu ©crmiuc, unb jw a ra m ll  wlanego, połowy gruntu ornego 1 morg 0- 
betober 880 um 9 Ul,r friil, ^iergeriĄtg un* hamującego, połowy gruntu po dwie ćwier- 
ter nad>ftel)cnbcn 23ebinguugcn nbgcijalten mer* ci i P°d jedną miarkę wysiewu, p łowypla-
bfU mjrb cu pod budynek, połowy placu pod młyn i

1. ©en 2hi§ruf§prcig bilbet ber crtjobe* młyna Józefata Sorczaka własnych w Kryni- 
ne SĄa^unggroertl) pr. 86404 fl. 24 fr. o2B. cy pzłożonycb.

2. Sreber SfnnffuWrto u-*- «« ■ • g eQa s ia cunkowa wynosi 1087 zł. 50 ct.
TIT J _  ̂AA w

^ / T OeiltS,
. "Seber Staufluftigc ^at etn SBabium 

mcldjcg 10% beg Ślusrujspretfeś ausmadjt 
. i. alfo ben 23etrag pr 8640 fl. 4*2 fr. 0. ąj V OUiU fi. fr, 0 .

2B. ober eigeutliĄ in runber Summę gered)* 
net beu Setrag bon *600 fl. b. 255. im 23aâ  
ren ober Sparrfaffcbuc^ele, ober audj in

Wadyum 109 zł.
Warunki licytacyjne, protokół oszacowa

nia mogą być przejrzane w r> gistraturze.
C. k. sąd powiatowy.

Krynica dnia 5 lipca 1880.
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587 Stosownie do dekretu nadw. z 1 maja 1837 1. 199 i 6 stycznia 1842 1. 587 

sąd krajowy niewiadomych wierzycieli dokumentów w przyległym spisie 
ionych przeszło lat 30 w depozycie sądu przechowanych aby w przeciągu 6 

dnia ogłoszenia niniejszego edyktu podania o wydanie tych dokumentów, wy- 
wa swe do takowych do sądu tutejszego tem pewniej wnieśli, ileże po upły- 
i, edyktem tym oznaczonego wykazane dokumenta z depozytu wyięte i oddane

będą registraturze sądowej, celem dalszego onych przechowania bez wszelkiej odpowie
dzialności skarbu państwowego.

Szczegółowy spis dokumentów przejrzany być może w registraturze sądu krajowego.
C. k. s ą d k r a j o w y .

Lwów dnia 3 lipca 1880. (4708)

"W y k a z
przechowanych mas w depozycie c. k. Sądu krajowego we Lwowie z wyż 30 lat.

Masa depozytowa
Liczba po 
rządkowa Masa depozytowa

Liczba po
rządkowa Masa depozytowa

Józefa Lisowieckiego
Kurandów Izabeli i Antoniego Łoś i Tekli 

Urbańskiej 
Ignacego Lisińskiego 
Antoni go Lisikiewicza 
Franciszka Łozyńskiego 
Jana Lewickiego 
Stanisława i Izydory Liszkiewicz 
Ludwika i Sydonii Laszkiewiczów 
Michała Łuckiego 
Józefa Lakupich 
Michała Łuckiego 
Michała Łuckiego 
Tomasza Łązyńskiego 
Feliksa hrabiego Łoś 
Bartłomieia Lisiewicza 
Maryancy Lewickiej 
Jana Lewandowskiego 
Teodora Lewińskiego 
Rozalii Łoś 
Heleny Łuckiej 
Benedykta Lumsnera 
Anny hr. Łoś 
Zygmunta hr. Łoś 
Piotra Lipnickiego 
Maryanny Łucka 
Stani Jawa Lewandowskie go 
Natalii i Mieczysława Lewandowskich 
Leopoldyny i Amalii Leimmer 
Ludwiki z Turzańskich Łużeckiej 
Sidonii Lewickiej 
Maksymiliana Lewickiego 
Jana i Julianny Łuckie 
Franciszka Ludkiewicza 
Magddeny Lesickiej 
Mayer Chaim Gittel i Elke Luft 
M kołaja Litwinowieza 
Jakuba Lubingera i Szyszkowskiego 
Abrahama i Racheli Landau 
Elżbiety Lipińskiej 
Berischa Lwów 
Dwory Landes 
Mendla Landes 
Antoniego Lisiewicza 
Joachima Łcmpickiego 
Elżbiety Łokczewskiej 
Julii Łącina
Kryd. Karola Łozińskiego 
Bartłomieja i W iktorji Lubińskich 
Agnieszki Liskowackiej 
Agnieszki Młockiej 
Katarzyny Mosoczy
małolet. Adalberta i Barbary Mniszków
Stanisława hr. Mniszek
Etio Mochnackiego
małolet. Nepomueyny Myślerzewskiej
Daniela Myszkowskiego
Michała Mikiejewieza
Bazylego i Heleny Mikiejewiezów
Anna Marowazda
Kajetana Mikołajewicza
Piotra Moszyńskiego
Jędrzeja Malinowskiego
Maryanny Maniawskiej
Konstancyi Miączyńsaiej 2 voto Nowakow

skiej
E iasza Mikołajewicza 
Ludwika Mierzejowskiego 
Onulrego Malczewskiego 
Konstantego Monasterskiego 
Grzegorza Monasterskiego 
Jana Matyńskiego 
Maryi i Julii Menasterskich 
Ludwika Mareno wskiego 
Pawła Mozarowskiego 
Zofii Manasterskiej 
małol. Katarzyny Manasterskiej 
Weroniki Mniszek 
Grzegorza Michałowskiego 
Julii Martynowicz 
Franciszka i Zofii Mezer 
Ba rb ury Mś-iwujewskiej 
Fabiana Matkowskiego 
Karola Matczyńskiego 
Julianny Mataiiowskiej 
Michała Maczuskiego 
Hersc-ha Menkesa spadkob.
Jana Maksymowicza spadkob. 
spadkowa Jana, Józefa i Karoliny Michal

skich 
Milannowicza 
Majera i Dresli Mimeles 
Christiana Mentzel 
masa krydalna Chaji Zirl Males 
małolet. Tauby Mises

93
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160 
161 
162
163
164
165
166
167
168
169
170
171
172
173
174
175
176
177
178
179
180 
181 
182
183
184
185

Jakóba i Filipa Mentschek
Jana Mariynowicza
Klary Marszałkowskiej
Jakóba Motylewskiego
Lorenza Martin
Wolfa Mitter
Franciszka Mtlnich
Josnego Mises
Ludwika Mik
Markusa Ber Margulesa
pupilarna Maryanua Mikras
pupilarna Maryanny i Józefa Mokrzyckich
spadkowa Amanda Merkisch
Karola Nadworskiego
Wincentego Nadworskiego
Jana Niezabitowskiego
Jana Necbrebeckiego
Józef. Niedźwiedzk-ego
Fra ciszna Nemethy
Jana Niezabitowskiego
Noskowskiąj
Philareta Niemałkiewicza 
Apolonii Nowickiej 
Alfred’. Napiórkowskiego.
Henryka Nowakowskiego 
Dominium Niedźwiada 
Franciszka Niedźwieck ego 
Jozefa Niezabitowskiego 
Justyna Nowosielskiego 
Antoniny Niezabitowskiej 
Tytusa Nirdźwieckiego 
Andruch Niktlai 
BeDjaniina Nalses
Ann-y Nkisch 2 ślubu Gańcz kowskiej 
Neranzzyi
Mikołaja hr. Ostroróg 
Józefy Ostrowskiej 
Tadeusza Omiecuńskiego 
Ja a Nepomucena Ortyńskiego 
Zuzanny Ośmiałow. kiej 
Korneli Ol z e w s ki e j 
Teofili Obmińskiej 
Michała Olszańskiego 
Kajetana O mólskiego 
Wandy Oloff 
Euzebius7a Olszewskiego 
Michała 01exińskiego 
małolet. Rudolfa Klotyldy Oleksińskich 
sporna Izraela Okien contra Józefiny Ra

domskiej 
Magdaleny Otto 
Jana Ostrowskiego 
Anieli i Doroty Okrzyszewskiej 
Barbary Opuchlak 
P-otra Petersów 
kryddaa Potockiego 
Oeka i Psarskiego 
Pelagii Potockiej
Adalberta Konstantego Pieńkowskiego 
Miki łaja Parmentier 
Wincentego Pieleckiego 
Antoniego Piętrzyckiego 
Grzegorza Pawlikowskiego 
Anny Pawlikowskiej 
Kajetr.na Potczarskiego 
małolet. Franciszka Ksawerego Pinińskiego 
Antoniego de Przybytki Perelli 
Justyny Polauowskiej Felicyi Bałowskiej i 

Elżbiety Malewskiej 
Adalbeita Pawlikowskiego 
Erazma PruBzyńskiego 
Antoniego hr. Pawłowskiego 
Tekli Potockiej
Henryka i Kamdii Piekarskich
Tekli Piotrowskiej
Józifa Piątkowskiego
Wincentego i Emilii Pruszyńskich
Wierzyciele dóbr Potylicza
Frydryka Pfersinaua
Wincentego Piątkowskiego
ks. Ignacego Pniewskiego w Sokalu
Mikołaja Potockiego
Karola Pawłowskiego
Stanisława Padlewskiego
Karola Pawlik
Audrzeja Podhoreckiego
Franciszka Pasiecznika
Mateusza i Katarzyny Piotrowskich
Antoniego Paradowskiego
Grzegorza Pantyl albo Piotra Bremen
Se liga PI ffer
Estery R fki Pineles
Macieja Pluchacz
Bonawentura Przeworskiego
Walentego Pankowskiego
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Józefa Prokopowicza 
Beili Pressel 
Josla Pories 
Józefa Pohl 
Julianny Plopert 
Magdaleny Piotrowskiej 
Jana P.kulskiego
Instytut ubogich we Lwowie Paupera i Wolfa 

Gru dera 
Ludw;ki Porębskiej 
Mateusza Parys 
Andrzeja Polakowskiego 
Franciezka Popper 
Samuela Pineles 
Wincentego Rzewuskiego 
ks. Radziwiłła 
Laurenza Radeckiego 
Franciszka Radzimińskiego 
Konstancyi hr. Rzewuskiej 
Teresy Rozwadowskiej 
wierzyciele Oktawa hr. Rozwadowskiego 
Franciszka Rościszewskiego 
Jana Rościszewskiego 
Karola Rudzińskiego 
wierzyciele na dobrach Ruk8*yce 
Maryanny Ryfińskiej 
Agnieszki Hoszowskiej 
Katarzyny i Kaietana hr. Rey 
Kazimierza i Elżbiety R źniatowiczów 
Izaka Jakóba Reitzesa 
Arona Chaima Rappaport 
Józefa Reiss 
Abrahama Reitzes 
Antoniego Rudolfa 
Józefa Regolini 
Zirli R .-sa 
Reisli Reiter
małol. Sary Sehifry i Nachmana Reiss
Mateusza Repusz; ńskiego
Raueha
Salomona Kohn
Rosenberga Eisiga i Gimple
Jana i Anny Retzbaeha
Józefa Reiss
Leona Scheinera
Ignacego Smolskiego
Stanisława Strzałkowskiego
Józefa Szeptyckiego
Mikołaja Szymonowicza
Julianny Słotwińskiej de Szczawińskie
Maryauny Sienfgienowskiej
Grzegorza Sawickiego
Anny Swieżawskiej
Andrzeja Stupnickiego
Salomei Scheiner
Gerwazego dtrzeleckieg'
Mikołaja Sozańskiego
Kajetana Sierpińskiego
Franciszka Skrzyńskiego
Heleny Strzeleckiej
Eranciszki Skrochowskiej
Bronisława Szctajskiego
Grzegorza Sozańskiego
Aniele Sieleckiej
Michała Swiątkiewicza
Adolfa i Ad*ma Studzińskiego
Józefa Skrzyszowskiego
Ignacego Starzewskiego
Ludwika Strzałkowskiego
Stanisława Schmidta
Teki Sieleckiej
Romana Szuralańskipgo
Wiktcryi Skrothowskiej
Benedykta Szczechowicza
Michała Samuela
Tffeli Sterzyńkiej
Jana Stupnicki-go
Katarzyny Sidorowiczowej
Teofiia i Lubina Streng
Kazimierza Szczerbińskiego
Michała Strońskiego
Jana Smgórskóego
Katarzyny Sokołowskiej
Maryanny Sorowkównei
Sassów Karola, Lauise, Wilhelminy i Elżbiety
Jana S'Wczyńskipgo
Antoniego Strzembiekiego
haka Spiel
Teresy Sebmidt
Józefa Silberstein
Adalberta Śliwińskiego
Apolonii Stein
Berła Schiinfelda
Eisiga i Mindli Segel
Józefa Schobenbecka



Liczba po 

rządkowa Masa depozytowa

Aleksandra Szatkowskiego 
Bogufała Schrotter 
Augusta Spóluiczaka 
Frydryka Skarbka
Dawida Leiba i Chaji Drhse Schrenzel
Józefa Stampf
Katarzyny Stenzel
Cbany Silberstein
Berła Schinfelda
Merdna Stupar
Sthmerla Stark
Salamona Sehuster
Józefa Strasser
Karola Fried Sturmla
Siisali Schapiry
A. Strans
Wacława Stach
Julianny Stein
Franciszka Senoner contra Łodyńskiemu
Herscha S<hdder
Ignacego Sehadbej
Karola Schneider
Józef* Strzeleckiego
Mindli Sprecher
Zygmunta Schlesinger
Racheli Sobel
Chaima Sehmelke
Franciszka Schumanna
Straussa
Antoniego Sorger 
Izraela Herach Selzera 
spadkobierców Sorgera 
Schumanna
Jerzego Truka Aschendorf 
Michała Turkuta 
Maurycego Torosiewieza 
Józeta Terleckiego 
Zofii Trylowskiej 
Karola Tyski
małol. Jana Turczyiiskiego 
Platona Tobaczyńskiego 
Sylwestra Terleckiego 
na rzecz wierzycieli dóbr Turze 
Maksymiliana Trojackiego 
Franciszka Trzecieskiego 
Władysława hr Tarnowskiego
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(o u i2  3 -3) ly b T t  t
31. 10719. i8om Samborer f. f. Streil=

9erid)te wirb befannt gcmadjt, el fei iiber bal 
9efammtc tuo intmer brfinblidje, beweglidje fo
J»ie fiber bal in ben SJanbcrn, fiir weldje bte
Goncurlorbnung hom 25 3)ejembcr 1868 gilt 
fWegenc unbcweglidie SSermógrn bel Abba 

in Borysław Der Goncurl eróffnet wor» 
&pn. 3ur ficitung bcSfefbcrt wurbc ber f. f. 
£anbelgerid)tlratt) Anton Dyduszyński unb 
QIś einfttncitigcr 3Jłaffabcrwalter 9lbw. S)r. 
Delehrter in Drohobycz bcftimmt.

Sltle biejcnigcn, Weld)c gcgcn biefe Gon* 
curimaffe einen ŚInfprucf) all Goncurlglaubi* 
9cr erljebcn inollcn, i)aben ilfrc gorberuugen 
| plbft menu eiit Sftedjtlftreit bariiber anfjangig 
Fin folUe, inncrljalb 60 Sage non ber Slunb* 
fnacfinng bicfel Gbiftel oit, bei biefcm t. £■ 
jfteilgericf)te (ober f. f.33rjirflgerid)te in Dro
hobycz) nad) 23orfd)rift ber Goucurlorb* 
hung jur Scrmcibung ber tn berfelbcn ange* 
btoljtcn 9iad)tl)cilc jur SInmelbung, unb in ber 
i)ieju auf ben 17 ©eptembcr 1880, um 9 Utjr 

beftimmtrn Sagfaprt non Dem Goncnrl* 
lomiiti&dr in Sambor jur Siquibirung unb 
ftanglbeftiminuug su briugcn, wrldjc Sag= 
fa^rt jugleid) all S3rrgtrid)4tagfaf)rt bcftimmt 
toirb.

®en bei ber allgemeinen Sagfaljrt er* 
fd)cinenbrn angemolbctcn ®ldubigerit ftet)t bal 
ŝ d f i  ju, burd) freie 2Bat)l an bie Stelle bel 
Sftaffaorrinftlterś, feiitcl ©tellbertreterl, ber 
^titglicber bel ®ldubigcraulfd)uffel, roeldje 
bi8 bafjin im Slmte tnarcu, aubere s}5erfonen 
ifreS SBcrtraucnl eubgiltig ju bcrufen.

SSorlaufig mirb jur S3eftattiguug bel 
bont ®crid)te beftcllten ober Srnrmuntg ciitel 
nnberen SDtaffaberwalterl ober ©tellbertreterl 
begfelben unb 2Bal)f einel ®laubigeraulfd)ufsel 
bte $agfa§ung ouf ben 2 Sluguft 1880 '3or*
nfittagS 9 Ut)r bei bem śloncurlcommijidr an=
berauntt, ju wel<f)er bte ©Idubiger untcr S3eó 
btingung ber jur ©efdjeinigung ifirer Slnfprii* 
dje bienlidjeu Śelege ju erfd)einen eiitgelaben 
loerbcu.

3uglcid) mirb ben ©(aubigern, tneldje 
nid)t in Sambor ober im ©prengel bel £. £• 
®c^trl§gerid)te in Drohobycz wolpten, errinnert, 
bnfe fte nad) § .111 einen in Sambor ober 
Lrahobyc* mot)nl)aften 3iiftellunglbebDnmdd)* 
(l9ten nat)mt)uft ju madjen l)aben, wibrigcnl 
tiber Stntrag bel Goncurleommiffdrl auf ii)re 
^ócfatjr unb Stoften ein Gnrator fiir fic beftefit 
tnerben miłrbc.

. $ ie  inettercn 93croffentUd)ungen im Baufe 
birfeź Goncnrloerfaljrenl mcrben burd) ba§ 
^mtśblatt ber „Gazeta Lwowska11 belannt gĉ  
9fbcn mcrben.

Sambor ben 16 Suli 1880.
(5025 3— 3) E d y  k  t. L. 1086.

0. k. Sąd powiatowy w Radymnie prze'  
prowadzi w sprawie Dyrekcyi Zakładu kre
dytowego włościańskiego we Lwowie przeciw 
lgnącemu Wytroszyńskiemu pto 86 zł- 70
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w dniach

Masa depozytowa

ct a w. z pn- w dniach 31 sierpnia 
października i 3go listopada 1880 zawsze o 
10 eodz. rano egzekucyjną licytacyę gospo
darstwa pod 1. 19/20 w Sośnicy położonego, 
niestanowiącego hipoteki dłużnika własnego

Oena wywołania 300 zł.
Wadynm 30 zł.
Resztę warunków wolno w sądzie przej'

rzeć.
Radymno dnia 19 czerwca 1880.

(5024 3 - 3 )  E d y k t.
L. 1085. C. k. Sąd powiatowy w Ra

dymnie przeprowadzi w sprawie Dyrekcyi 
Zakładu kredytowego włościańskiego we 
Lwowie przeciw Aleksandrowi Koszko pto 
178 zł. 33 ct. a. w. z pn. w dniach 31go 
sierpnia 5 października i 3 listopada 1880, 
zawsze o 10 godzinie rano egzekucyjną licy
tacyę gospodarstwa pod 1. 34 w Sośnicy po
łożonego nie stanowiącego hipoteki dłużnika 
własnego.

Cena wywołania 400 zł.
Wddyum 40 zł.
Resztę warunków wolno w sądzie przej

rzeć.
Radymno dnia 19 czerwca 1880.

(5149 3—3) jb d  y  k  U
L. 2902. 0. k. s^d powiatowy w Ku- 

tich podaje do wiadomości publicznej że 
dnia 20 sierpnia, 24 września i 29go paź
dziernika 1880 każdym razem o godzinie 10 
rano przymusowa publiczna sprzedaż real
ności pod 1. 462 w Starych Kuta h położo
nej, ciała tabularnego niestanowiącej, nale
żącej do Wasyla Dcinezuka i na 100 złr. 
sądownie oszacowanej w celu zaspokojenia 
pretensyi Altera Majera Kreisel w kwocie 4 
złr. w. a. z pu. się odbędzie.

Wzdyma 10 złr. w. a.
Warunki licytacyjne przejrzane byś 

mogą w tutejszo sądowej regiotraturze.
Kuty 22 czerwca 1880.

(5147 8—3) E d y k t
L. 2892 C. k. Sąd powiatowy w Ka

mionce str. ogłasza, że ca żądanie Salamona 
Rasternaka w celu zaspokojenia pretensyi 
125 zł. a. w. z pn. odbędzie się przymuso
wa publiczna licytacya połowy realności l. 
54 w Zobużu położonej, ciała tabularnego 
niestanowiąeej, do Wasyla Malickiego nale
żącej na dniu 16 sierpnia, 15 września i 21 
października 1880, każdym razem o godzinie 
10 rano w tutejszym sądzie.

Cena szacunkowa i wywołania 420 zł.
Wadyum 10 pic. ceny wywołania.
Bliższe warunki przejrzeć można w 

tut. registraturze.
Kamionka 2 lipca 1880.

(5148 8—3) E  d  y  k  t
L 1160. O* k. sąd powiatowy w Ru

tach ogłasza niniejszem że w dniach 20go 
sierpnia, 24 września i 29 października 1880 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się egzekucyjna publiczna licytacya realnoś-

Ignacego Torszyńskiego i Amalii Keller
nielet. Kazimierza i Amalii Tchórznickich
Pawła Trawulińskiego
Anieli Terenkoczy
Ettel Thawisobn
Leisora Sine Trert
Treseher
Samuela Tłumak
Agnieszki Tatarowiczowej
Josli, Thumen
Józefa Titz
Franciszka ks. Urbanik 
Erazma Ujejskiego 
Jana Uriehsthal 
Antoniny Urbańskiej 
Rozali i Kaspra Urbańskich 
Jaua Winnickiego 
Piotra hr. Wodzickiego 
nielet. Alfr da Wolfa 
Ada* berta Wiśniewskiego 
Brygidy Wierzbowskiej 
Matyldy Zabierzewskiaj urodź. Wocher 
Jędrzeja i Tekli Wolsńskich 
Antoniego i Zofi Wronowskich 
Antoniego Winkler 
Tekli de Konopaek.e Witosławekiej 
Grzegorza Skarka 
Kazimierza Wrońskiego 
Adolfa Wodnickiego 
Antoniego Wójcickiego 
Julii Wierzchowskiej 
Antoniny Wyszotrawskiej 
Julianny Wojaczyńskiej 
Sobiesława Wieniawskiego 
Wiktora Wiśniewskiego 
Georga Wirskiego 
Grzegorza Wyhowskiego 
Franciszka hr. Wielopolskiego 
Tekli Władek 
Wierzyciele na dobrach 

nowiec 
Michała Witoszyńskiego 
Julianny Witoszyńskiej 
Julianny Volmar 
Wisshoffera 
Leopolda Wenzel

5go
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Frydryka i Maryanny Wolter 
Karola Wilda 
Berła Wittelesa 
Chaji Weissberg 
Katarzyny Wałek 
Mikołaja Witanowskiego 
Zofii Wojtyńskiej
małol. Wernreb Mindli i Ryfki Czyżes
Gitli Weinreb
Szymona Wierzbickiego
Józefa Wismar contra Birnbaum
Józefa Wertheimera
Samuela Wechsler
Herscha Weinerth
Moses Majer Windrich
Józefa Wojnarowicza
Tomasza Wołoszyn
małol. Andrzeja, Józefa, Juliana, Maryi i 

Prano. Widów 
Michała Zieńkiewicza 
Feliksa Zbijewskiego 
Kazimierza Zbrożek
Jana, Tekli Magdaleny i Katarzyny Żukow

skich.
Piotra ŻurakoYłskiego 
Michała Zalewskiego 
Antoniny Żarskiej 
Bazylego Zerebeckiego 
Adama hr. Zamojskiego 
Józefa Zakaszewskiego 
Gertrudy Zdanowicz 
Józefa Zurakowskiego 
Elżbiety Zbierzchowakiej 
Justyny Żurowskiej 
Józefa Żurowskiego 
Józefa Zajączkowskiego 
Maurycego Zub Zdanowicza 
Władysława i Julii Zapletal 
Adolfa, Leopolda, Adama etc. Zajączkowskich 

i Cisowskich 
Heleny Zyschka i Stojanowicz 
Tomasza i Maryanny Ziembickich 
Zeidler Józefa, Lndwik i Emilia 
Ewy Zachariasiewicz.

ci w Kutach pod 1. k. 51/1121 położonej, 
ciała tabularnego nietworzącej, do Karola 
Migockiego należącej, na zaspokojenie pre
tensyi Mojżesza Pfau w kwocie 205 złr. a. 
w. z przyn.

Realność ta przy pierwszym i drugim 
terminie tylko za cenę szacunkową 450 zł. 
lub wyżej, przy trzecim zaś terminie i niżej 
tejże za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 prc. ceny szacun
kowej.

Akt zastawniczego opisania i oszaco
wania, tudzież resztę warunków licytacyjnych 
można przejrzeć w tus. registraturze.

Kuty dnia 81 marca 1880.
(462S) (S-rleuntitiffe.

®a§ f. f. SaHbeSgeiidjt abl ^refsgeridjt 
in ifrieft tjat auf 2lntrag ber f t ©taat§an= 
roaltfdjaft mit ben Grfenntniffeu oom 18 unb 
20 3uni 1880, 31- 4089, 4090 unb 4 ‘ 05, bie 
SBeiterocrbreitung ber 3 edfd)rift „II C ttadino11 
'Jlr. 141 oom 15 3uni 1880 tuegen be3 21r= 
tifclż „CPr-inds tragedia11 beginncitb mit „ia 
vi * M bno a Yaj.oie11 unb ber 3 c*lfd)dft 

LTndipeiidente11 Jtr. 1096 hom 15 3uni 
lbl.0 luegcn beź Slrtifels „11 dramma leila 
via Moliuo a Vapore“ beginnenb mit „N<J 
poinerigio di jeri a s ra“ nad) Slrtifel VII 
beS ®efc(ież tiorn 17 Scjcmber 1862, bann 
ber 3ritfd)rift „La Seiuflla11 9łr. 9 nom 17 
3uni 1880 rnegeit be» Slrtifefó „I Trampolieri 
ed i Biiffini t.e Vivere e le Capre“ nad) §. 
65 a ©t. herboten

®aź f. f. Srei3gerid)t itt Dlrnii^ fiat auf 
Slutrag ber !. f. ©taatźanWaltfc^aft mit bem 
Grfcnntniffe nom 22 Suni 1880, 3 l- ^878, 
bie SSeiterherbreitung ber in 93ubapeft erfdjei- 
nenben periobifdjen 2)rudEfrift „2ldgemeine 
Seitung" 91r 5 »on 13 Suni 1880 wegenbeS 
StrtifeB „grcubenttjat, 6 Suni" nad) §. 800 
©t. ®. h e rb o te n .______

S)a§ !. f. ilreiSgend)t in Dlniup fiat auf 
Slntrag ber f. f ©taatóauumltfdjaft mit bem 
Śrfenntniffe nom 22 Sunt 1880, 31- 59 5, bie 
SBeiterucrbreitung ber 3edfĄrift „Pnzor s)łr. 
71 oont 19 Sum 1880 lucgen ber Oloti: „Ja- 
zykora rovuopravuost na pap.re11 nac^ §. 310, 
bann luegcn ber 9totij „Zid Eben11 nacb §• 
302 @t. ®. uerboten.

74687) erlcutttntffe.
®aź f. f Sanbe^geriĄt al§ ©trafgerid)t 

in fJSrag t)at auf Slntrag ber t. !. ©taatóan- 
maltfdjaft mit bem ©rfentniffe bom 23, 25 
unb 26 Suni 1880 3- 14470,14559, 14649, 
14739 unb 14560, bie 28eiterberbreitung ber 
nad)fteljenben 3eitfd)riften berboten:

„Akademicke listy11 91r. 6 bom 18 Suni 
1880 toegen beS SlrtifelS „Po skuteich jejich 
poznavame je“ nad  ̂ §. 305 @t. ®., bann toe= 
gen be§ 2lrtifel§ „ Medikore ceeti “ nac^ §. 
302 ©t. <S.;

„Sv&rnost“ 91r. 40 bom 19 3uni 1880 
roegen be§ Seitartifel3 „V Praze, 18 eeivna 
(Pad dop.)“, wegen beź gmidrtonartifelś „Ye 
SLnem. 19 eervua“, bann lucgen bel Slrtifell 
„Z ceskebo snenu“ nad  ̂ §. 302 ©t.

xCecb“ 9łr. 141 bom 22 Suni 1880 
toegen bel fieitartifell „Srui-li katalicky knez 
polititou se zabyvati“ naĄ §. § 65 a ©t.
©. unb Slrr II be» ©efefce! bom 17 ®ejem= 
ber 1862;

„Slrbeitcrfreunb" 9łr. 12 nom 24 Suni 
18S0 wegen Del Slrtifcll „5)er Slrbeiter bat 
uic^tl ju ri!fiten“ nad) §. 302 @t.

„Srobodny cbcan“ 91r. 25 bom 19 Su= 
ui 1880 wegen bel Scitartifell „Jinde 
nas* nad) §. 302 ©t. ®.: a u

® al !. f. Sanbesgeridjt all f]3re^genĄt 
iu STroppau l)at auf Slntrag brr f. f. ©taatlan 
wattfĄaft mit bem ©rfentniffe bom 27 Suni 
1880 3i- 3955, bie SBeitcrberbreitung ber 
in SBubaprft erfdjeinenben 3eitfd)rift „Ungari 
fd)c 2BoĄen=ifSoft", 'j3robenummer bom 20 Su 
ni 1880, wegen bel GorrefponbenjartiM „®raj, 
16 Suni11 nad) §. 300 ©t. ®. berboten.

k t.E d y
8922. C. k. sąd powiat, w Buczaczu

® a! f. t  Slreilgeridjt a ll IfJrefegeńĄt in 
©patato ł)<U auf Slntrag ber !. 1. ®taatlan= 
waltf^aft mit bem ©rtentniffe bom 22 Suni 
1880, 31. 2480, bie SBeiterberbreitung ber 

I3eitfd)rift „L’Avveoirc“ fflr. 70 bom 18 Suni 
| '880 wegen bel Strtitel! „Lhncidente Rad- 
man“ beginnenb mit „Nel 1877 appena n- 
augurata11 unb enbcnb mit „apprezzato da Arba 
a Spizza11 naĄ §. 300 ©t. ®. oerboten.

(5246)

L.  I_____ "
ogłasza, io dochodzenia miejscowe celem za
łożenia księgi gruntowej dla gminy katastr. 
Petlikowce stare z miejscowością Petłikowce 
nowe dnia lig o  sierpnia 1880 rozpocznie 

wzywa każdego, kto ma interes prawny 
w zbadaniu stosunków posiadania by się zgło
sił i wszystko naprowadził, co do wyjaśnie
nia swych praw za stosowne uzna.

Buczacz dnia 29 lipca 1880.
5252) O g l o s i e n l e .

L. 1086. Dochodzenia miejscowe w ce
lu założenia księgi gruntowej w gminie ka
tastralnej Czerlany powiatu sądowego Gró
deckiego rozpoczną się dnia 9go sierpnia 
1880. r.

Każdy, kto ma interes prawny w zba
daniu stosunków posiadania, może się zgło
sić, i wszystko przytoczyć, co dla wyjaśnie
nia lub oehrony swyeh praw za stósowne 
uzna.

Lwów dnia 28 lipca 1880.



(4762 3 -  3) JE t y  l i  i .
L. 5592. 0. k. Sąd obwodowy Koło- 

myjski podaje do wiadomości, że dozwobja 
w sprawie gal. Takladu kr«dytowegu wło
ściańskiego we Lwowie przeciw LoDginowi i 
Maryi Mokrzyckim o 500 zł z pn. odbędzie 
się w dniach 24 sierpnia, 14 września i 26 
października 1880, zawsze o lOtej godzinie 
przed południem, a to w pierwszych dwóch 
terminach tylko za cenę wywołania w sumie 
800 zł., w trzecim terminie także ni tej ta
kowej.

Wadyum wynosi 80 zł. a. w.
O ozem się wszystkich tych, którzy po 

dnia 24 marca 1879 do księgi gruntowej re
alności sprzedsć się mająiej weszli, lub któ- 
rymby z jakiejkolwiek przyczyny uchwała 
dozwalającaliey tycyę doręczoną być nie mogła, 
uwiadamia się z tern. że ustanowiono im ku
ratora adwokata Dra Freudenbergaze substy- 
tucyą adwokata Dra Rascha.

Kołomyja 17 czerwca 1880.
(4773 3—3) E  d  y  k

L. 5363. 0. k. sąd obwodowy jako han
dlowo - wekslowy w Przemyślu uwiadamia 
przebywającego za granicę w Gdańsku w 
królestwie Pruskiem Majera Sachsenhaus,-że 
w skutek prośby Rebeki Robinsobu z dnia 
28 kwietnia 1879 1. 4872 przeciw Binie i 
Majerowi Sachsenhaus o wydanie nakazu za- 
piaty sumy wekslowej 400 zł. z pn. tutej- 
szosądowym nakazem zapłaty z 30 kwietnia 
1879 1. 4872 polecono mu, by z wek lu dto. 
Jarosław 15 lutego 1876 wystawionego po
chodzą sumę 400 zł. w. a. z 6°/0 °d 16 
sierpnia 1876 i kosztami 12 zł 9 et. w trzech 
dniach pod egzekucyą Rt-bece R.biusohu za
płacił, dalej, że mu kuratora w osobie adw. 
Dr. Jaua Gawła w Pi/emyślu ustanowiono 
i wzywa Majera Sachsenhaus, ażeby co do 
swej obrony z kuratorem się porozumiał, lub 
innego pełnomocnika sądowi w czas przed
stawił, iuacze) skutki zaniedbau’a sam sobie 
przypisać będzie wiuien, spór zaś z ustano
wionym kuratorem przeprowadzony zostanie.

Przemyśl dnia 23 czerwca 1880______

Do wydzierżawienia.
o d  1 m a r c a  1 8 8 1  majątek O m y f r o -  
w l c e  — o pół mili od staeyi kolejowej S ą 

dowa Wisznia — o tr/e<-h folwarkach dosta
tecznie zabudowany di, z przestrzenią 445 mor
gów pszennej roli, J'ł8 m. łąk. z. prpttfm pro
pinacji w czterech karezmaeli — z młynem 
amerykańskim. — Kaucya 5.000 zł. w a 
Majątek obejrzeć można każdego czasu, a o bliż 
sze warunki proszę zapytywać listownie franco 
pod adres m: Wny Pan M a n d y k  r/ądca dóbr 

hr. Stanisława Konarskiego, o. p Dubiecko. 
  (4fi70 3 -4 )

< * s 3 r r i W I  y w d  s&gbzsassia,
!;a.posady jHjm bibliotekarz przy prywatnym  księgo- | ”  »> « •  1„|, trzocli W .  niów z dobrem wy-
zbiorze. Otarty pod adresom: B .  B r o w n  post. rest. j chowaniem —  za nadzór i troskliwość ruuzy. -- Z pfr- 

 -  — — _ ... sić się można listownie pod adresem t e .  S .  nlifłi
3 O Q C X X X / O \ 0 X X j O O O O C  Sobieskiego (daw niej Szeroka) 1. 3. (51G2 3 -3 )

przez najskrupulatniejszą 
r z e t e l n o ś ć

I  I

r 0 0 0 0 0 0 0 4 0 4 0  <

N a j w i ę k s z a  w  k r a j u .

C J S R Y T E Ł M I A
KAROLA WILDAniemieckie

ulica Sykstuska 1. ©

jedyny wyłączny skład

He r b a t y
rlossy jak iej

w e  L w o w ie
ulica Akademicka licz. 3, obok hotelu „George1',

bogato wyposażona w dzieła poiskie, francuskie,
i angielskie,

(około 30.00*' tomów), a to: p o w i e ś c i  i  r o m a n s e ,  p a m i ę t n i k i ,  p o d  m ie ,  
d z i e ł a  h i s t o r y c z n e  i  n a u k o w e  przystępnie pisane, tudzież w y b ó r  d z i e ł
s t o s o w n y c h  d l a  m ł o d z i e ż y ,  najti .za sposobność obzuajomienia się z najnowszymi

płodami literatury.
W aru n ki są  bardzo  p rzystę jm e.

Żadna inna C z y t e l n i a  w kraju nie daje przy równie niskich cenach tak wielkiego wyboru- 
a r r  N a  p r o w i n e y i  kilka rodzin, b i o r ą c  r a z e m  abonament na 24 tomów 

naraz, mogą za nader małą opłata, (około 1 zł. miesięcznie na rodzinę) czerpać z tego obfitego

Źródła wiedzy i zabawy
Warunki abonamentu i dodatki do katalogów rozsyła się na żądanie bezpłatnie.

Najuowszyoh dzieł jest zawsze po kilka egzerapf -zy w Czytelni tak, ie nigdy dłu
go czekać nie trzeba na takowe. (5276 1—6)

I

Zamówienia uskut. sumiennie także za 
pobrań, poczt, franko opakowane.

________  (3 784 10-12*

Don: isienia prywatne.
L. 1233 (5255)

Konkurs.
Przy Urzędzie gminnym król. wol 

nego miasta Trembowli opróżnioną 
jest posada Sierżanta policyi z rocz
ną płacą 300 zł. w. a. i całkowi- 
tem umundurowaniem.

Posada ta nadaną będzie na ra 
zie prowizorycznie, a po upływie 6 
miesięcznej zadowalniającej służby na 
stąpi stabilizacya na tej posadzie,

Od ubiegających się o tę posadę 
wymaga się znajomośći języka pols
kiego i niemieckiego w piśmie sło
wie, jako też praktyi-znie nabytych 
w iadom os‘i do pełnienia obowiązków 
połączonych z sprawami policyi. i u- 
trzymaniem w porządku przyrządów' 
ogniowych, jako też zdolności do służ
by pompierskiej.

Podania o powyższą posa*ię za
opatrzone w dowody co do powyż
szych wymogów mają być wniesione 
do Urzędu gminnego n;*j ożniej do 
15go. sierpnia r. Tb.

Osobiste przedstawienie się jest 
pożądane

Z Urzędu gminnego król. wolne
go miasta.

Trembowla 29go lip«.-a 1880. r.

łówny zarząd c. k. uprz. JFa* 
™  b r y k i  z a p a ł e k  „Fr. Dy 

daekiego i Towarzystwa przemysłów e- 
g ° “, objęło z dniem 1 czerwca 1880 
Towarzystwo przemysłowe. Zamówie
nia na zapałki przyjmuje dyrekeya 
tego Towarzystwa, która jedynie jest 
upoważnioną do przyjmowania zaleg
łych należytości i kwitowania w imie
niu fabryki zapałek. Przy większem 
kupnie zapałek ustępuje się znaczny 
opust od cen fabrycznych.

(5254)
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Licytacya bydła zarodowego.

Najlepszy
c y g a r o  ■ o  w  y

] 0 S t

n rr  p o i .
• Ł  1 k U  ŚJ m  aubi  R 5 & ;i ■ i

^  S J  y  i
Wy ról) francuski.

Przsd naćladowanism
p r z e s t r z e g a  - s i ę !

] > n i a  S54: s * e r p n i a  (we wtorek) o godzinie 10 przed połud
niem odbędzie się w  P a w ł o - n i o w i e ,  stacya koFi Jarosław  w 

Grabcyi l i c y t a c y a  z  w o l n e j  r ę k i :
£»0 l r r ó w  m le c z n y c h ,  poprawnej rasy krajów j po więks* j części iel- 

uych, po buhosch rasy shortboru. 
lO  j a ł ó w e k ,  ćwierć i pół krwi -hortboru 
1 6  b u h a j ó w ,  „
8  b n h a jó v r ,  rssy szwyc.
8  t r y k ó w ,  pełnej, pół i trzyćwierci krwi rasy keltHęhański-j (mięsnej), 

•>. tym d datkiem, G* o d  1 S  a i e r p n ł a  bydło t nrodowe oglą- 
d> ć m ' ł D i  w f o l w a r k u  P a w l o s io w le .

Dnu 24 sifrpuia o c z e k i w a ć  b ę d ą  d» Rtsc-yi kolei w Jarosławiu
k o n i e  .'-a fv<-h P anów , )ł  nr> wcześnie o swoiern przybyciu doniosą : 

v 6 ‘/3 gody. rana ^.-eiągu z KRAKOWA,
o 8 ’/„ godz. rano do pociąg* u ze LV OWA i  o d w i o z ą :
o 5 gi-dz wi-.rzór do (Wciągu do LWOWA,
o 9 irodr. wieczór do pociągu do KRAKOWA

Fol,Ark F a w lo s ió w  jest od miasta i dwoi ca kolei żelaznej w Ja- 
roshwiu o ć w i e r ć  mili oddalony.

Bliżsre ói.jaś cienia udziela z przyjemnością na żądanie J .  E k s c .

8
O
O

8

C ’ h r a b ie g o  S ie m ie ń s k ie y o J l y r c h c y a  d ó b r  F a w lo e i lo w a .
(5207 2 - 8 )
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Praw dziw i m je rt ten papier cyga- 
re tó w j, jeź ll każdy papierek za ć ia -  
trzony je s t st )mplem K f e  H o h I i o  n ,  

U )*1 kćtfdj karton  poniżej uiniefizczona 
,  m arką oebronną i sygnaturą.

Publiczny konces. skład towarów
.TT n i o n  - IB a. n Ic:t

D o n a u h a n a l :U n io n

Uznany przez krajową Radę 
jede., z najlepszych

zdrożna ja-

A
K roicstv k 

dom eryi 

księstw.
n / ł

(jitlicyi i Lo- 
t. lefeieui 

■om
r  o k

Z a k ła d  
kąpieli siarczannych

w  P a s t o m y ^ c h ,
k tó rem u  wi< Hi c l ie rych  y .awdzojfza  n ie ty lko

w cierpieniaeli r e u m a t j  < a s u j r l i  i t.
d. ale nawet zupełne,, wyleczenie, zapewnia goś- 
■ oin wszelką wygi.dę przy i t b > x w ,v k J e  t a -

1 3  S  O
nicli ceisnirb. Oddalony od Lwowa poł 
głdziny drogi kulej Stryjską, a przede wszyst
kimi wskutek piit-kiiego pułożenia i z d r ó w  • 

, , , .  ,  g o  n o M l t t r / i ! ,  jest ró\ nio mirem nsir*-
n a b y ć  można po c e n ie  A  y . l .  0 4 1  c f . .  n;t.m yrypo-.zynku podezas * akaeyi dla 1’. P

W  Ekspedycy: urzędników, jakoteż i odjiowie.dniem miejscem

„  G a n e ty  Ł m o w  \ zabliw ‘ w r ivv3 u l f " u u  dl,ł Sza]K,w
. ! nycli s to w a rzy sze ń  Lwowskich.

"amiejscowi z e c h o ą  p r z e l a ć  H ul. j Kucliiiia zawsze na rozkazy 
7 0  ct. z k tó r y c h  p r z y p a d a  10 ot. j (lobra i tania.
na opakowanie i list frachtowy. Zaprasza i bl ższve,h objarnień udziela chętnie

ki e m a t y z m  p r z e s y ł a m y  t y l k o  z a  ustnie i listownie
u i s z t - z e r l e m  n a l e ż y t o ś e i  z g ó r y .  I Z a r z ą d  k ą p i e l o w y  W PlIStOITiytach

(N a w a ry  a.)
(?,23i 3)

Z n  p o b r a n i e m  n a le s k y to ś c i  
p i z e a y ł a m y  K z e m a ty z m i i .

n ie

B a n i  v  Wtif i>-r V e  I i . d u u g s b u h n  nn ł l  
P la c  ła d u n k o w y  U nion-B ank.

Magazyny towarów, ”ezorwoary spirytusu, suteryny na oleje, wino tłusz
cze i t. p. c- k. ekspozytura głównego urzędu cłowego, oddziały transito, 

publioz. zakład do ważenia j mierzenia etc-

Szczegółowa taryfa za przechowanie towarów
o  d

(z zastrzeżeniem zmian)
I O U  k i l o  t y g o d n i o i r o .

Z b o ż e ,  m ą k a ,  p ł o d y  s t r ą c z k o w e  e t o .  w  w o r k a c ł i  i  s y p u n e  
i k ó r j  > ■  t n w a n e  i  s u r o w e ,  t ł u s z c z e  . . . .  

f t o r o ś l  z  fśfci d ę b o w y c h  (Knoppern Vallouea)
O l e j e  i tłi iM z o z e
W e ł n a  owczs* w  g r a s o w a n y c h  l u b  n l e p r a a o w a n y c k  b e i a c b
W in o  w b e c z k a c h
C u k i e r  w  b e c z k a c h  i K ło D a c h

S p i i  3f tu s .
W rezerwoarzc od hektolitra na miesiąc . . . . . .
W beczkach „
- ó w a r y  n a  s o l u e m  m i e j s c u  z ło ż s o r e  o d  i t t l )  k i l o  t y g o d n .

ct.
u s
2
24/, 
2 /, 
2
2'/,

9
6

—b,

ct.

ż J n le ż y tc ś c i  m a n ip u la c y jn e .
Za odbiór lub w ydanie ,  tudzież odważenie  Przy tpw arach  opakow anych  od 100 kilo 4 
i'r /.y tow arach  n ieopakow anych  | (yu kilo - ■ . . 6

ct.

8 >/.

41/* et. 
4°/o „

l ’rzy  zbożu, mące i płodacL s trączkow ych od 100 kilo

A s e k u r a c y a .
Od lOu /.f. zabozpT-iczonej wartości miesiąez.nio . . . .
Kyczałtowo ;.a p rzynajmniej  3 miesiące,  »ro anno  . . . .

Oleju, tłu.-zcze, wino i sp i ry tus  przechowujemy n»  żądan ie  w Baszym

Mulatlzie uji dw orcu kolei państwowej
pod te mi sa niemi w arunkam i.

„ U n io n  -  B s n i K “  za ła tw ia  spedyeyę i m an ipu lacyę  erową, przyjmuje w komis za- 
kupno lub  spił-.tdaż to w aro a ,  ud iela zaliczek na  conossame i ta  lub  tak zwane , .L agersche ine“
(W a r ra n t s ) ,  albo t*-ż n a  tow aiy  u ui**j ulokowane lub  jej oddane.

„kfiiioii-Ban> za ła tw ia  dai-.-j im e re sa  bankowe i kantorowo (wym iany),  kupuje  i sp rze
daje  w alu ty  i dewizy na cudzy ra chunpk  i pośredniczy  w w y ) ł a t a c h  i w ineasso n a  obcyoh 
ta rgach .

U n i o i t - l i a u k .  W i e d a l  I .  R e n n g a s s e  I .
K anto r wym iany „Union - B a n k “  W iedeń I , G raben  1 S^irt j F 7

(3)88 'YNiir
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